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P a ra m y lo id o z a .

2  Z a k ła d u  A n a tom ii  R a to lo g iczn e j  U. J. w  K rakow ie.
D y r e k to r :  P ro t .  D r .  S ta n is ła w  C i e c h a n o w s k i .

Z w y ro d n ie n ie  sk ro b io w a te ,  jako  zm ian a  w s te c z n a ,  p o leg a jąc a  
na  o d k ład a n iu  się  w tk an c e  podśc ie l iskow ej ,  w szczególności  
w jej n acz y n ia c h ,  c ia ła  b ezp o s ta c io w e g o  o sw o is ty c h  w ła sn o ś ­
ciach b a rw ien ia  się, obe jm uje  w przeb iegu  chorób  w y n i s z c z a ją ­
cych ,  w e d łu g  u t a r t e g o  p rz ek o n a n ia ,  p r z e d e w s z y s tk i e m  n a jb a rd z ie j  
u k rw io n e  n a r z ą d y  j a m y  b rz u szn e j ,  n a s tęp n ie  b ło n y  g u z o w e  i pod-  
ś lu z o w e  o ra z  g r u c z o ły  k re z k o w e .

S a d o w ie n ie  się  su b s ta n c j i  sk ro b io w a te j  w  in n y ch  n a r z ą d a c h  
c z y  tk an k a ch ,  jak  w  sk ó rze ,  w  se rcu ,  w  u k ład z ie  o d d e ch o w y m ,  
w  m ięśn iach  g ładk ich  i p o p rz ec zn ie  p r ą ż k o w a n y c h  o ra z  w  b ło ­
nach  su ro w ic zy c h ,  uw 'ażane  je s t  p o w s ze ch n ie  z a  o b ja w  da leko  
p o su n ię teg o  z w y ro d n ien ia ,  o k re ś la n e g o  jako  skrob ianńca  ogólna,  
w  p rz ec iw ień s tw ie  do sk ro b ia w ic y  m ie js co w e j ,  w  k tó re j  z w y r o d ­
nieniu; u lega  jeden  n a r z ą d  a lbo  n a w e t  ty lk o  czę ść  n a rzą d u .

P o d z ia ł  sk r o b ia w ic y  na  ogólną  i m ie j s c o w ą  b y łb y  jed n ak  
n i e ś c i s lg t f  w obec  w y n ik ó w  b ad ań  H e r w h r  e i m e r  a, L u b a r- 
s c h  a, G e  r s  t e k a ,  P i c k a  i S t r a u s s a ,  k t ó r z y  s tw ie rd za l i  
s k ro b ia w ic ę  w  n a r z ą d a c h  i tk a n k a c h  p r z e w a ż n ie  w o ln y ch  od 
z w y ro d n ien ia ,  p o d c za s  g d y  w  n a rz ą d a c h ,  k tó r e  ono n a jczęśc ie j  
na w ied z a ,  su b s ta n c j i  sk ro b io w a te j  a lbo  zup e łn ie  nie zna jdow ali ,  
a lbo  widzie l i  ją  ty lk o  w  śc ian a ch  n ączy ń .

T o te ż  L u b a  r  s t  h w y r ó ż n ia  ze  w zg lęd u  na  n i e z w y k łą  s ie ­
dz ibę  su b s ta n c j i  sk ro b io w a te j  t. zw . sk ro b ia w icę  n ie ty p o w ą .  Jako  
jej c ec h y  c h a r a k te r y s ty c z n e  p o d a je :  1) w y s tę p o w a n ie  subs tanc ji  
s k r o b io w a te j  w  w o ln y c h  z w y k le  od niej  n a rz ą d a c h ,  jak  w  m ię ­
śn iach  g ładk ich  i p o p rz ec zn ie  p r ą ż k o w a n y c h ,  w  sk ó rze ,  p łącach ,  
b ło n ach  su ro w ic z y c h  i tk an c e  t łu szc zo w e j ,  2) n ie z w y k łą  obfitoSC 
i g u z o w a tą  p o s ta ć  z ło g ó w ,  3) l iczne o d s t ę p s tw a  od o d c z y n ó w  
b a r w n y c h ,  4) b r a k  w y k a z a ln e j  c h o ro b y  p o d s ta w o w e j ,  5) n a d ­
m ie rn e  W ystępow afl ie  z ło g ó w  w  m a ły c h  i ś red n ich  tę tn icach .

C y to w a n i  p rz e z  S t r a u s s a ,  P i c c h i n i  i F a b r i s  nazw al i  
n ie ty p o w ą  sk ro b iaw icę  L u b a r s c h a p a ra m y lo id o zą  ; a lbo sk ro -  
b iaw icą  n a c z y n io w ą  a lbo m e z e n c h y m a t y c z n ą ,  p r z e c iw s ta w ia j ą c  
ją s k r o b ia w ic y  m ią ż s lo w e j ,  p a r e n c h y m a ty c z n e j .  S t r a u sjs z aś  
na  p o d s ta w ie  d o ty c h c z a s o w y c h  k l a s y f ik a c j i  z w y ro d n ie n ia  sk ro -  
b io w a te g o  dzieli je na  c z t e r y  n a s t ę p u ją c e  r o d z a je :  1) Skro b ia -  
w ica  t y p o w a ,  to jes t  t ak a ,  k tó r a  s ta le  t o w a r z y s z y  jak ie jś  z a ­
sadn icze j  chorobie ,  ja k  p rz ew le k łe m u  ropieniu,  kile, g ruź l icy ,  
z im nicy ,  t rąd o w i,  p ro n n e n ic y ,  b ia łaczce ,  ro z p a d a ją c y m  się n o w o ­
tw o ro m  a n a tv e t  p r z e w le k ły m  n ież y to m  je li ta  g ru b e g o  ( N o w a  k, 
B r  o w i c  z). S u b s ta n c ja  s k r o b io w a ta  d a je  k i lka  b a r w n y c h  od ­
c z y n ó w  i o d k ła d a  się  ró w n o m ie rn ie  d o k o ła  n a c z y ń  w ło s o w a ty c h  
i g ru c zo łó w .  2) S k ro b ia n ń ca  n ie ty p o w a ,  o b e jm u jąca  w s z y s tk i e  
inne p-ostacie p o z a  1 i 4, z w y sz c z e g ó ln ie n ie m  odch y len ia  od  fńcli. 
3) P a r a m y lo id o z a ,  w  k tó re j  u leg a ją  zm ian ie  mięśnie  n a c z y ń  
i k tó r a  m oże  m ieć  cec h y  1 i 4. 4) Skrobiaw ica g u zo w a ta .

P r z y p a d e k  o p i s y w a n y  p r z e z e  innie  p r z y p o m in a  pod w ie lu  
w z g lęd a m i  s k ro b ia w ic ę  n i e ty p o w ą  L  u b a r s c h a a lbo m e z e n ­
c h y m a ty c z n ą  P i  c c  h i  n i e g  o, F a b r i s  a,  S t r a u s s a  czyli  
p a ra m y lo id o zą .  Z łogi su b s ta n c j i  sk r o b io w a te j  sp o ty k a łe m  w ł a ­
śnie w  m ie jscach ,  w k tó r y c h  z w y k le  nie w y s tę p u je ,  m ianowic ie  
w  c a ły m  u k ład z ie  k r ą ż e n ia  w  m ięśn iach  g ład k ich  i p r ą ż k o w a ­
nych ,  w  b ło n a c h  su ro w ic z y c h ,  w o g ó le  w  c a ły m  u k ład z ie  m ez en -  
c h y m a ty c z n y m ,  a  t a k ż e  w  n a rz ą d z ie  o d d e ch o w y m .  Nie z n a la ­
z łem  też  żad n e j  tak ie j  c h o ro b y  p o d s ta w o w e j ,  jak ie j  z w y k le  s k r o ­
b iaw ic a  to w a r z y s z y .

P r z y p a d e k  o p i sy w a n y  p rz e z e  mnie  d o ty c z y ł  40-le tn ięgo  m ę ż ­
czy z n y ,  I. Sz.,  rolnika ,  z m a r łe g o  n a  I Klinice C h o ró b  W e w n ę t r z ­
n y c h  U , J,, s e k c jo n o w a n e g o  dn ia  8. VI. 1928 r. (L. sekc ji  462).

Klinicznie ro z p o z n a n o :  C a rc in o m a  h n g u u e  et v.entriculi. S to m a -  
i i t is  et gingiwitis  ulcąrosa. E m p h y s e m a  p i i lm a n m n  alwąolare cssen-  
tiale. M y o d e g c n e r a t io  cord is  chronica. A r lc r io s t i e ro s i s  diffusa.  
C achex ia  m a ioris  grtulus.

W y n ik  sekc ji  b y ł  n a s t ę p u ją c y :  Gingiwitis et s io m a t i t i s  ulce-  
rosa. P n eu m o n ia  catarrhalis .  Indura tio  cya n o t ica  p n lm o n u m  e t  he-  
patis . E n d o ca rd it is  perac ta  y a h n d a e  m itralis .  H y p er tro p h ia  e t  di- 
latatio  to tius  cordis.  C ica tr ices  m y o iu rd i i .  A r ter io sc le ro s is  uniwer-  
sedis. h y p e r t r o p h ia  et d i la ta t io  wentr iculi et in ies t inorum .  A m y lo -  
idosis  d i t tu sa  tnyocard ii ,  linguae, y e n t r i a d i '  et in ie s t in o ru m  prae-  
c ipue  d u oden i  e t  jejuni.

Z p ro to k o łu  sekc ji  p o d a ję  ty lk o  kon ieczn e  dla p r z e p a d k u  
s z c z e g ó ły :  Z w łok i  w y c h u d z o n e .  S k ó r a  sucha, b lada .  W  tk a n c e  
p o d sk ó rn e j  n iem a  o b r z ę k ó w .  M ięśn ie  s łabo  rozw iji ię te ,  na  p r z e ­
k ro ju  w ilgo tne ,  ró ż o w e ,  o p o ły s k u  i ry su n k u  z a c h o w a n y m .  Z n a ­
czy ń  o b w o d o w y c h  tę tn ice  s z y jn e  o k a zu ją  w  b łon ie  w e w n ę t r z n e j  
dość  l iczne, p łask ie ,  ż ó ł t a w e ,  n ie p r z e ś w ie c a ją c e  w y n io s ło śc i  
w ie lkośc i  p ro sa .  O s k ra e la  o ś lu z ó w c e  z ac ze rw ien io n e j ,  rozpu lch -  
nionej.  G ru c zo ły  ch ło n n e  ś ró d p ie r s ia  w ie lkośc i  grochu ,  ow alne,  
jęd rne ,  na  p rz e k ro ju  g ładk ie ,  w i lgo tne ,  c za rn e .  T a r c z y c a  w ie l ­
kości,  k s z t a ł t u  i k o n sy s te n c j i  p r a w id ło w e j :  na  p rz e k ro ju  m iąższ  
cze rw o n y ,  w i lg o tn y  o ry su n k u  z a c h o w a n y m .  J a m a  u s tn a  o  ś lu ­
z ó w c e  z ac ze rw ien io n e j ,  z dość  l icznemi,  p ly tk iem i,  d ro b n e m i  
o w rz o d z e n ia im .  P o d o b n ie  p r z e d s t a w ia  się  ś lu z ó w k a  dz iąse ł.  J ę ­
z y k  p o w ię k sz o n y ,  k sz ta ł tu  p ra w id ło w e g o ,  k o n sy s te n c j i  nieco 
p las ty c zn e j ,  o ś lu z ó w c e  g ładkie j,  g rube j ,  b la d o ró ż o w e j ,  lśn iącej,  
p r z e św ie c a ją c e j .  Ś lu z ó w k a  p r z e ły k u  na  p rz e k ro ju  (grubości około  
2 mm. P r z e ły k ,  k r t a ń  i t c h a w ic a  o ś lu z ó w c e  w ilgo tne j ,  g ładk ie j,  
b la d o ró ż o w e j .  S e r c e  p o w ięk szo n e ,  o w y m i a r a c h :  14— 13— 7 cm. 
K o m o ry  m ie rn ie  ro z sze rz o n e ,  o śc ian a ch  i m ię śn iach  b r o d a w k o ­
w y ch  s z ty w n y c h ,  z g ru b ia ły ch .  G ru b o ść  śc ian y  lew ej 1,8 cm, p r a ­
wej  0,5 cm. P rz e d s io n k i  o śc ian ąęh  sz ty w n y c h ,  n ieco r o z s z e ­
rzone. Z as ta w k i  d w u d H e ln a  i t ró jd z ie ln a  o p ł a tk a c h  z g ru b ia ­
łych, sz ty w n y c h ,  sk ró c o n y ch ,  lśn iących ,  o n i tk ach  śc ięg n is ty c h  
kró tk ich ,  g ru b y ch .  Z a s ta w k i  a o r ty  k s z t a ł t u  p ra w id ło w e g o ,  na 
b rz eg a ch  n ieco zg ru b ia łe .  Z a s ta w k i  t ę tn icy  p łucne j  k s z ta ł tu  p r a ­
w id ło w e g o .  Na z a s ta w k a c h  w id a ć  p łask ie ,  Ł ó łiaw e  w y n io s ło śc i ,  
z w ła s z c z a  u p o d s t a w y  od s t r o n y  k o m o ro w e j.  N a c z y n ia  w ień ­
c o w e  o śc ian a ch  dość  s z ty w n y c h ,  o b łon ie  w e w n ę t r z n e j  g ładk ie j,  
lśn iącej.  T g tn ica  g łó w n a  o o b w o d z ie  w  u jśc iu  7 cm, w  luku 6 cni, 
nad  p r z e p o n ą  5 cm, o b łon ie  w e w n ę t r z n e j  n ie ró w n e j ,  z d ro b -  
nenii, żw taw eif i i ,  p łask iem i guzkam i,  najl icznie jszem u nad  z a s t a w ­
kami i w  łuku  tę tn icy .  W  tuku i w  częśc i  z s tę p u ją c e j  w id a ć  
n a d to  p o m a rs z c z e n ia  i l in ijne * z ac iągn ięc ia .  Ż y ły  g łó w n e  o b ło ­
nie w e w n ę t r z n e j  g ładk ie j,  lśn iącej,  z a w ie r a j ą  c ie m n o c z e rw o n e  
s k r z e p y  p o śm ier tn e .  Ś led z io n a  n ieco  po m n ie jszo n a ,  k s z ta ł tu  p r a ­
w id ło w eg o ,  k o n sy s te n c j i  w io tk ie j ,  o t o r e b c e  c ienkiej,  n ieco  po ­
m a rszc zo n e j ,  l śn iące j ;  na p rz e k ro ju  m ią ż sz  b l a d o r ó ż o w e j  wil­
go tn y ,  nic ob iera  się  na  nożu, p o n a d to  w id o czn e  d ość  l iczne, g r u ­
be belerczki z r ę b u  ł ą c z n o tk a n k o w e g o .  N erk i  wie lkości ,  k sz ta ł tu ,  
k o n s y s te n c j i  p ra w id ło w e j ,  o t o re b c e  cienkiej,  d a jące j  się łatwo- 
śc iągnąć ,  o p o w ie rzc h n i  g ład k ie j :  na  p rz e k r o ju  m ią ż sz  ró ż o w y ,  
w ilg o tn y ,  o z a c h o w a n y m  ry su n k u .  M iedniczki ,  kieliszki,  moefeo- 
w ody* i  p ę c h e rz  m o c z o w y  o ś lu z ó w c e  w ilgo tne j ,  b lade j .  W ą t r o b a  
n ieco  p o m n ie jszo n a ,  k s z t a ł t u  i k o n sy s te n c j i  p ra w id ło w e j ,  o b r z e ­
gach  z a o s t r z a n y c h ,  o t o r e b c e  c ienkiej ,  lśn iącej ,  o p o w ie rzch n i  
g ład k ie j ;  m ią ż sz  na  p rz e k ro ju  c ze i-w o i io b ru n ą tn .y lo  z a c h o w a n y *  
ry su n k u  z ra z ik o w y m .  Ż o łąd ek  o ś c ian a ch  zg ru b ia ły c h ,  d o c h o d z ą ­
cy ch  do 5 m m  grubośc i ,  r o S S r z o n y ,  o ś lu z ó w c e  b la d o ró ż o w e j ,  
lśn iącej ,  p o k ry te j  ś luzem . W  o ko l icy  z w ie r a c z a  o d ź w ie rn ik a  w y ­
raźn ie  z a z n a c z o n y  w a ł  o k rę ż n y .  D w u n as tn ic a ,  jel i to  cienkie,  g r u ­
be i k ą tn ica ,  o śc ian ach  d o c h o d z ą c y c h  do  6 inni grubośc i ,  z n a c z ­
nie ro z sz e rz o n e ,  o ś lu z ó w c e  b lad o ró ż o w e j ,  l śn iącej ,  w i lg o tn e j ,  
p o k ry te j  ś luzem . W y r o s t e k  r o b a c z k o w y  d ługośc i  oko to  8 cm, 
o:* ś lu z ó w c e  w ilgo tne j ,  b lade j .  W  częśc i  b rz u sz n e j  a o r ty  i t ę tn i ­
cach  b iod row yc li  w  b łon ie  w e w n ę trz n e j  liczne, p łask ie ,  żó ł taw e,  
n ie p r z e ś w ie c a ją c e  w y n io s ło śc i ,  w ie lk o śc i  so c z ew ic y .

W  innych  n a r z ą d a c h  nie zna lez io n o  zmian,  w id o c z n y c h  go ­
lem okiem.

W y n ik i  b a d an ia  h is to log icznego ,  w y k o n a n e g o  k i lk o m a  z w y k le  
u ż y w an e in i  m e to d am i.

J ą z y k .  M ie jscam i b r a k  p o k r y w y  n a b ło n k o w e j .  W  b łon ie  ś lu­
z o w e j  dość  l iczbę n ac iek i  l im fo cy to w e .  W  śc ian a ch  naczyń ,  
z w ła s z c z a  ^y^ny^cli,  w  ich w a r s t w i e  ś ro d k o w e j  i w e w n ę t r z n e j ,  
obfite , g r u d k o w a te  z łogi  su b s ta n c j i  sk ro b io w a te j .  R ó w n ie ż  w  b ło ­
nie p o d ś l u z o w " ,  w  w a r s t w i e  p rz y le g a ją c e j  d-> m ięśni b a rd z o
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obfite  z łogi  su b s ta n c j i  s k r o b io w a te j  w  p o s ta c i  g ru d ek .  W  częśc i  
m ię śn io w e j  j ę z y k a  z n a jd u je  się  s u b s ta n c ja  s k r o b io w a ta  w  tk a n ­
ce  łączne j  ś ró d m ięśn io w e j  o ra z  w  n a cz y n ia c h ,  p r z y c z e m  z w y ­
rodn ien ie  jes t  t a k  d a leko  posun ię te ,  że  n ie k tó re  z n a czy ń ,  z w ł a ­
sz c za  ży lne ,  są  na  -całym  p ra w ie  p rz e k ro ju  śc ian y  sk ro b io w a to  
zm ienione .  N a c z y n ia  tak ie  w y g lą d a j ą  j a k b y  b y ły  ru rk am i  o śc ia ­
nach  z b e z p o s ta c io w e j  m a s y ,  w y s ł a n y c h  jed y n ie  ś ró d b ło n k iem  
n a c z y n io w y m .  W  innych  n a to m ia s t  n a c z y n ia c h  z n a jd u ją  się  t y l ­
ko n ie l iczne  g ru d k i  a m y lo id u  w  ró ż n y c h  w a r s tw a c h  ścian. 
W  sa m y c h  w łó k n a c h  m jęśni  j ę z y k a  s u b s ta n c j i  sk ro b io w a te j  nie 
s tw ie r d z a  się. Z m ia n y  sk ro b io w a te  o g ra n ic z a ją  się  ty lk o  do t k a n ­
ki łączn e j  ś ró d m ięśn io w e j .

P r z e ł y k .  W  n ab ło n k u  m ie jscam i  ubytk i.  W  błonie  ś luzowej 
b ro d a w k i  po n a jw ięk sze j  częśc i  w y g ła d z o n e ,  w a r s tw a  m ięsna  
b ło n y  ś luzow ej zupełn ie  z a t a r t a .  W  błonie  ś luzowej i podśluzo -  
wej,  b a rd z o  silnie  sk ro b io w a to  zm ien ionej,  roz leg łe  w y b r o c z y n y  
o ra z  naciek i  l im focy tow e,  g d z ien iegdz ie  p a sm o w a te ,  pod u b y tk a ­
mi z a ś  n ab ło n k a  obfite  i roz lane.  Ś c ia n y  n a c z y ń  tę tn iczych ,  
a  z w ła s z c z a  ż y ln y c h ,  m a ją  b u d o w ę  ta k  Wybitnie sk ro b io w a to  
zm ien ioną ,  że  nie w y r ó ż n ia j ą  się  od tkanki ,  w k tó re j  p rzeb iega ją .  
M ie js ca m i  ty lk o  ś ró d b ło n e k  z a c h o w a n y .  G ru c z o ły  ś lu zo w e :  pę ­
c h e rz y k i  o b u dow ie  z a ta r t e j ,  w y p e łn io n e  z lu szczo n em i n a b ło n k a ­
mi. P r z e w o d y  w y p r o w a d z a j ą c e  silnie  ro z sze rz o n e ,  w y p e łn io n e  
z łn szc zo n e m i  i obum arłem i  n ab łonkam i.  D o k o ła  p rz e w o d ó w  w ą ­
ski p a s  nac iek u  l im focy tow ego .  W a r s t w y  m ięsne :  w tk an c e  łąc z ­
nej ś ró d m ięśn io w ej  roz leg łe ,  ró ż n o k sz ta ł tn e  n a g ro m a d z e n ia  su b ­
s ta n c j i  sk ro b io w a te j .  Ś c ia n y  n a c z y ń  ż y ln y c h  p ra w ie  w całości 
sk ro b io w a to  zn|Tenione. W id a ć  to na jlepie j  na  p o d łu ż n y c h  p r z e ­
k ro jac h ,  na k tó ry c l i  m o żn a  s tw ie rd z ić  z m ia n y  na  całej  długości  
p rz ek ro ju .  W  śc ian a ch  tę tn ic  n a to m ia s t  z m ia n y  są  n iez n ac z n e  i to 
g łów nie  w  w a rs tw ie  śro d k o w ej .

Żola ilek ,  d w u n a s tn ica ,  jel i to  c ienkie  i grube ,  w y r o s t e k  ro b a c z ­
k o w y .  N abłonek  uległ  z m ia n o m  p o śm ie r tn y m ,  z w y ją tk ie m  je li ta  
g ru b eg o ,  w  k tó re m  jes t  ś lu z o w a to  z w y r o d n ia ły .  W a r s t w a  m ięsna  
b ło n y  śluzowej p rz e d s ta w ia  się  jako  p o p ę k an a  m asa ,  z ło żo n a  
z  roz m a ite j  wie lkości  g rudek ,  z nie l icznem i p a łe cz k o w a tem i  j ą ­
d ra m i  o ra z  n ie l icznem i l im focy tam i.  R ów nież  -błona m ięsna  
w  n ie k tó ry c h  m ie jsc ac h  w y g lą d a  ja*k g r u d k o w a ta  m asa ,  z dość  
dużem i n ac iek am i  l im focy tow em i.  W  p r z e g r o d a c h  l ą c z n o tk a n k o -  
w y c h  ty lk o  n iel iczne o gn iska  su b s ta n c j i  sk ro b io w a te j .  W  n a c z y ­
niach ro z leg łe  z m ia n y  sk ro b io w a te ,  w y b i tn ie jsz e  w ż y ła c h  niż 
w  tę tn icach ,  co z w ła s z c z a  d o b rze  widać* n a  b a rd z o  d ług ich  o d ­
c inkach  p o d łu ż n y c h  p rz e k ro jó w  n a c z y ń  w a r s tw y  podsu row icze j .  
Ś ró d b ło n e k  n a c z y ń  ty lk o  częśc iow o  z ac h o w a n y .  P r z e z  ba rw ien ie  
m e to d ą  H o rn o w sk ieg o  s tw ie rd z a  się, że  w fókna s p r ę ż y s t e  w  śc ia ­
n a c h  n a c z y ń  p r z e d s t a w ia j ą  się  w m ie jscach  sk ro b io w a to  z m ie ­
n io n y c h  w p o s ta c i  k ró tk ich ,  luźnych ,  b ez ład n ie  p o ro z rz u c a n y c h  
n iteczek .

K rtań ,  tchaw ica .  W  n a b łonku  roz leg łe  ubytki,  b u d o w a  zaś  
p o z o s ta ły c h  k o m ó re k  n ab ło n k o w y ch  z a ta r t a .  W  g ru c z o ła c h  w y ­
b itne  z łu szc za n ie  się  n ab łonka ,  w ich św ie t le  z a ś  g d z ien iegdz ie  
o p ró cz  z lu s z c z o n y c h  n a b ło n k ó w  n iel iczne  l im fo c y ty  i l eukocy ty .  
Z m ia n y  sk ro b io w a te  ty lk o  w  n acz y n ia c h ,  i to zn ac zn ie js ze  w  ż y ­
łach  niż w  tę tn icach .

N agłośnia ,  W  błonie  ś luzow ej nac iek i  l im focy tów . W  w a r ­
s tw ie  b ło n y  ś luzow ej  p rz y le g a ją c e j  do c h rząs tk i ,  s u b s ta n c ja  sk ro -  
b io w a ta  z ło ż o n a  w p o s ta c i  n ie l icznych  grud .  W  n acz y n ia c h ,  
a  p rz e d e w sz y s tk ie m  w ż y ła ch ,  n iez n ac z n eg o  s to p n ia  z m ia n y  s k r o ­
b iowate .

G r u c z o ły  l im fa t y c z n e  o sk r z e lo w e .  B u d o w a  g ru c zo łu  z a ta r t a .  
Z n a c z n a  p y l ic a  i zw łókn ien ia .  W  n a c z y n ia c h  ty lk o  ż y ln y c h  wi­
d a ć  n iezn aczn e  z m ia n y  sk ro b io w a te .

T a r c z y c a .  P ę c h e r z y k i  ś red n io  duże, w y p e łn io n e  ko lo idem , z a ­
b a r w i o n y m  h e m a to k s y l in ą - e o z y n ą  ró ż o w a w o  i ty lk o  m ie jscam i  
c iem no f iole towo. W  p odśc ie l isku  roz leg łe  n ac iek i  l im focy tow e.  
N aczy n ia ,  z w ł a s z c z a  ży lne ,  w y b i tn ie  skrob-iowato  zm ien ione .  
M n ie js zeg o  s to p n ia  z m ia n y  sk r o b io w a te  w  tk a n c e  łączn e j  w  są ­
s i e d z tw ie  n a c z y ń .

W o r e k  o s ie r d z io w y .  Z m ia n y  sk ro b io w a te  w  ż y ła c h  o ra z  n ie­
z n a c z n e  w  tk a n c e  łącznej .

M ies ień  s e r c o w y .  L iczne  o g n isk a  m ar tw icz e ,  z ło żo n e  z b lado  
różowm b a r w ią c y c h  się , n i e r e g u la r n y c h  i ro zm a i te j  w ie lkości  g rud .  
Z a c h o w a n e  w łó k n a  m ięsne  o k a z u ją  ty lk o  częśc iow o  p r ą ż k o w a ­
nie. Z z a c h o w a n y c h  ją d e r  w łó k ien  m ięsnych ,  jed n e  m ają  ch ro -  
m a ty n ę  zb itą  i b a rw ią  s ię  silnie  h e m a to k sy l in ą ,  w  in n y ch  cliro- 
m a t y n a  ro z p a d a  się  i b a rw i  się  c o ra z  b ledziej .  W  tk an c e  pod-  
śc ie l iskow ej g ru d k i  b ezp o s tac io w e j  su b s tan c ji  sk ro b io w a te j .  W  n a ­
c zy n iac h ,  z w ła s z c z a  ż y ln y c h ,  z n ac zn e  z m ia n y  sk ro b io w a te .  P o ­
n a d to  w  p odśc ie l isku  w id a ć  n ie l iczne  l im fo c y ty ,  m ie jscam i  z aś  
d ro b n e  nac iek i  z ło żo n e  z l im fo cy tó w  i n ie l iczn y ch  leukocy tów .  
T k a n k a  p o d n a s ie rd z io w a  ś lu z o w a to  z w y r o d n ia ł a  z l icznem i g r u ­
dam i su b s tan c j i  sk ro b io w a te j  i n ie l icznem i l im focy tam i.

T ę tn ic a  g łó w n a .  W  sz cze l in ach  w a r s tw y  ś ro d k o w e j  śc ian y  
tę tn icy  w id ać  su b s ta n c ję  ś lu zo w a tą ,  b ezp o s tac io w ą ,  z ab a rw io n ą  
h e m a to k sy ł in ą -e o a y n ą  na  niebiesko, m e to d ą  z aś  H-ornowskiego na 
c z e r w o n ó j W  p r e p a r a ta c h  b a rw io n y ch  m etodą  H o rn o w sk ieg o  do ­
b rze  z a c h o w a n e  w łó k n a  sp rę ży s te .

Na czoło  b a d ań  d o ty c z ą c y c h  z w y ro d n ie n ia  sk ro b io w a teg o  
w y s u n ę ło  się w  o s ta tn ich  d z ie s ią tk ach  lat  z ag a d n ie n ie  chem izm u 
su b s tan c ji  sk ro b io w a te j  o raz  spo so b u  jej p o w s ta w a n ia .  H a n- 
s s e n, p o d d a ją c  ana l iz ie  chem icznej  sk ro b io w a to  zm ien ione  g r u d ­
ki M a lp h ig h ieg o  śledz iony ,  po nim E p p i n g b r ,  -badając ch em icz ­
nie guz  sk ro b io w a ty  W w ą t ro b ie  17-letniej dz iew czy n k i ,  o t rz y m a l i  
zupejn ie  p o dobne  wyniki .  S tw ie rdz il i  oni, że  su b s ta n c j iu fsk ro b io -  
w a ta  j e s t  c ia łem  b ia łkow em , o dużej  m as ie  cząs tec z k o w e j ,  z ło-  
ż o n em  z ró ż n y c h  a m in o k w asó w ,  z w ła s z c z a  d w u a m in o k w asó w ,  co 
m a jej n a d a w a ć  c h a r a k te r  z a s a d o w y .  Obaj  au to ro w ie  w s w y m  
m a te r ja le  badań ,  k tó re g o  mieli sp o rą  i lość  (E p p i n g  e r o t r z y ­
m ał  z g u z a  sk ro b io w a teg o  około  11 g sp ro s z k o w a n e j  m a s y ) ,  nie 
znaleźl i  ani k w a su  s ia rk o w eg o ,  ani k w a su  c h o n d ro i ty n o - s ia rk o -  
wego. P r z y p u s z c z e n ie  z a te m  O d  d i  e g  o i K r a  w k  o w  a, że  o d ­
k ład a n ie  się  su b s tan c ji  sk ro b io w a te j  s toi w jak im ś  zw iązk u
z k w a se m  c h o n d ro i ty n o - s ia rk o w y m ,  nie m ia ło b y  m oże  p e w n ie j ­
s z y c h  p o d s taw .  Nie m o żn a  też  p o m in ą ć  uw ag i  L e u p o 1 d a, że 
clnrciaż w sa m e j  su b s tan c ji  sk ro b io w a te j  k w a s u  ch o n d ro i ty n o -  
s i a rk o w e g o  nie w y k r y to ,  to je d n a k  w n a r z ą d a c h  o b ję ty ch  sk ro -  
b iaw icą  s p o ty k a  się  w z m o żo n ą  ilość tego  kw asu .

Z n aczn ie  więcej czasu ,  niż ch em izm o w i su b s ta n c j i  sk ro b io w a -  
tej  pośw ięcono  b ad an io m  spo so b u  tw o rz e n ia  się. N a  ten  tem a t  
is tn ie ją  w  l i t e r a tu rz e  różne, a m im o  to p rz e k o n u jąc e  p o g ląd y .

S c h m i d t  tw ierdz i,  że  s u b s ta n c ja  sk ro b io w a ta  nie j e s t  p r o ­
duk tem  p rz e m ia n y  p ro to p la z m y  k o m ó rk o w e j ,  lecz  w ed ług  w sze l ­
kiego p ra w d o p o d o b ie ń s tw a  p o w s ta je  z w y p e łn ia ją c e g o  szcze lin y  
tk a n k o w e  p ły n n eg o  czy n n ik a ,  k tó re g o  k rzep n ięc ie  c z y  m ie jsco w e  
s t r ą c a n ie  się  m o g ło b y  b y ć  p ro c ese m  p rz y g o d y  e n z y m a ty c z n e j .  
B e n e k e  znowu, w id ząc  złogi su b s tan c j i  sk ro b io w a te j  na  g r a ­
n icy  p ro to p la z m y  k o m ó rk i  i p ły n u  ś ró d tk a n k o w e g o ,  p r z y p u s z ­
cza, że  o d k ład a n ie  się  su b s tan c ji  sk ro b io w a te j  b ezp o ś red n io  na  
k o m ó rk a c h  z a le ż y  od szczeg ó ln e j  reak c ji  p o w ie rzch n i  ty c h  k o ­
m órek ,  m ianow ic ie  od w y tw a r z a n ia  się  k w a su  c h o n d ro i ty n o - s ia r -  
kow ego .  O d k ła d an ie  s ię  su b s tan c ji  sk ro b io w a te j  u w a ż a  on z a  w y ­
t r ą c a n ie  ciał b ia łk o w y c h ,  w c h o d z ą c y c h  w  sk ła d  limfy, p rz e z  k w a s  
c h o n d ro i ty n o - s ia rk o w y .

Nie m o żn a  też  p o m in ą ć  w y n ik ó w  b a d a ń  A s k a n a z e g o  n a d  
g ru c zo łem  m leczn y m . A u to r  z a u w a ż y ł ,  see  z łog i  su b s ta n c j i  s k r o ­
b iow ate j  sa d o w ią  się  w  błonie  g ran iczn e j ,  w ięc  m ię d z y  nab ło n k iem  
g ru c z o ło w y m  a o s ło n k ą  łąc zn o tk a n k o w ą ,  c oby  w s k a z y w a ło ,  że  
su b s ta n c ja  s k ro b io w a ta  o d k l a d ć ł s i ę  na  g r a n ic y  zesp o łó w  obfi tych 
w  p ro to p łazm ę .  To>siamo w ed łu g  tego  a u to r a  d o ty c z y  w łó k ien -m ię ­
sn y c h  g ład k ic h  i tk an k i  s ia te cz k o w e j  n a r z ą d ó w  l im fa ty czn y ch .

B a r d z o  in te re s u jąc ą  m y ś l  p o d a je  L e u p o l d ,  k tó r y  o d k ła d a ­
nie się  su b s tan c j i  sk ro b io w a te j  p r z y  p o w ie rzch n i  k o m ó re k  t łu m a ­
c z y  p ra w a m i  cliemji kolo idów. Z w r a c a  on u w a g ę  n a  f izy czn e  ró ż ­
nice  s t a n ó w  ( p h y s ik a l i s c h e  Z u s ta n d s d n d e r u n g e n ) ,  k tó re  is tn ie ją  
w  b ło n ach  g ra n ic zn y c h ,  o d d z ie la jąc y ch  d w a  ta k  ró ż n e  S y s te m y  
kolo idow e,  ja k  z jedne j  s t r o n y  k o m ó rk ę ,  z  d rug ie j  z aś  -opłókujący 
ją  p ły n  ś ró d tk a n k o w y .  T e n ż e  a u to r  z a s ta n a w ia  się , c z y  p o czą te k  
w y t w a r z a n i a  się  su b s ta n c j i  sk ro b io w a te j  n a s tę p u je  rz ec zy w iśc ie  
p r z y  p o w ie rzch n i  kom órk i .  W y ja ś n i a ło b y  tę s p r a w ę  .jego sp o s t r z e ­
żen ie  d o ty c z ą c e  tk an k i  w ą t ro b o w e j .  W  tycli  m ie jsc ac h  bowiem, 
gdz ie  s u b s ta n c ja  s k r o b io w a ta  led w o  s-ię u k a z y w a ł a ,  w idz ia ł  ją 
w  p o s tac i  w ą z iu tk ieg o  rąbka." p r z y  p o w ie rzch n i  k om órk i .  W  d a ­
leko  Izaś p o su n ię tem  z w y ro d n ien iu  sz c z e g ó łó w  ty c h  d o s t r z e c  nie 
m ógł,  g d y ż  z łog i  su b s ta n c j i  sk ro b io w a te j  w y p e łn ia ły  już  w  c a ­
łości p rz e s t r z e n ie  l im fa ty c zn e  i p rz e s t r z e n ie  m ięd zy  k o m ó rk am i  
a n a c z y n ia m i  w lo so w atem i.

N a rz ą d e m  na  k tó re g o  s k r a w k a c h  na jlepie j  o g ląd a ć  m ó g łb y m  
s z c z e g ó ły  o p i sy w a n e  p rz ez  A s k a n a z e g o ,  B e n e k  e g  o 
i L e u p o 1 d a, by ł  p rz e d e w sz y s tk ie m  jęz y k .  O tó ż  w iększe  lub 
m n i e j s z o  z łogi  s u b s S i ic j i  sk ro b io w a te j ,  w  p o s ta c i  ogn iskow ej  c zy  
r o z l a n e y  w id z ia łem  n ie ty lko  na  g r a n ic y  p ęcz k ó w  w łók ien  m ię s ­
n y c h  i po d śc ie l isk a  łąc zn o tk a n k o w e g o ,  a le  tak ż e  w sa m e j  t k a n ­
ce  łączne j ,  z d a ła  od w łók ien  m ięsnych .  T u ż  p r z y  w łó k n ach ,  z ło ­
g ów  s k r o b io w a ty c h  w p o s tac i  rąb k ó w  na  ż a d n y m  p re p a ra c ie  nie 
sp o s trz e g łe m .  Na p rz e k ro ja c h  p o p rz e c z n y c h  n ie k tó ry ch  p ęczk ó w  
w łók ien  m ię sn y c h  w idz ia łem , że  złogi su b s tan c j i  skrobiowmtej 
w p u k la ły  się  j a k g d y b y  z tkank i  łączne j  w  obręb pęczków . O b r a ­
z y  te  p rz e m a w ia ły b y  r a c z e j K a  s topn iow em , c o ra z  to obfi tszem  
o d k ła d a n ie m  się su b s ta n c j i  sk ro b io w a te j  n a j p i e i #  w  p r z e s t r z e ­
n iach  l im fa ty c z n y c h  tk an k i  łączne j ,  a  d o p ie ro  w m ia rę ,  ja k  złogi 
te  ro sn ą c  zb l iż a ły  się  do w łók ien  m ięsn y ch ,  za  zan ik iem  w łó ­
kien, sp o w o d o w a n y m  c z y s to  m e c h a n ic z n y m  uciskiem . O b r a z y  
więc, k tó re  o g lą d a łe m  w  m o ic h  p r e p a r a t a c h  n ie ty ik o  z ję z y k a ,  ale
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i z in nych  n a rz ą d ó w ,  p r z e m a w ia ły  z a w s z e  za  pog ląd am i 
S c h m i d t a .

Z ac h o w a n ie  się  w łók ien  łą c z n o tk a n k o w y c h  wobec  z w y ro d n ie ­
nia sk ro b io w a teg o  b a d a ł  E b e r t  p r z y  p o m o c y  m e to d y  B  i e 1- 
s c li o w  s k y  e g  o. Nie zn a laz ł  on m iejsc ,  k tó re b y  w s k a z y w a ły ,  że  
w łó k n a  ł ą c z n o tk a n k o w e  p rz e c h o d z ą  b ezp o ś red n io  w  su b s ta n c ję  
sk ro b io w a tą ,  jak  to je s t  w z w y ro d n ien iu  szk l is tem . L e u p o 1 d 
ro z p u szc z a ł  n a w e t  su b s ta n c ję  s k ro b io w a tą  w  s k r a w k a c h  ś led z io n y  
i z n a jd o w a ł  d o b rze  z a c h o w a n e  w łó k n a  tk an k i  s ia teczkow e j .  W  m o ­
im p rz y p a d k u  b a rw ien ie  m e to d ą  H o rn o w sk ieg o  p o tw ie rdz iło  sp o ­
s t r z e ż e n ia  E b e r t a  i L e u p o l d a .  W  sk ro b io w a to  zm ien io n y ch  
śc ian a ch  n a c z y ń  w id z ia łem  z a w s z e  s to su n k o w o  d obrze  z a c h o w a n y  
z rą b  w łókien  sp rę ż y s ty c h .

T a k  w ię c  w s z y s tk i e  o b ra z y ,  ze  w z g lę d u  n a  s a d o w ie n ie  się 
substanc ja  sk ro b io w a te j  w o p i s y w a n y m  p rz y p a d k u ,  p rz e m a w ia ją  
r a c z e j  za  t e o r i ą  In f i l t r a c y jn ą  z w y ro d n ie n ia  sk ro b io w a teg o  M. B. 
S c h m i d t a .  Z a w sz e  sp o s t r z e g a ł e m  w y b i tn e  z m ia n y  sk rob io -  
w a te  w n a c z y n ia c h  i tk a n c e  łączne j  podśc ie l iskow ej .  W  p r z e w o ­
dzie  p o k a r m o w y m  a z w ła s z c z a  w  języku ,  n a jo b f i t sz e  złogi su b ­
s ta n c j i  sk ro b io w a te j  z n a la z łe m  w w a rs tw a c h ,  w  k tó r y c h  p rz eb ie ­
g a j ą  sieci n a cz y n io w e ,  więc  w jęz y k u  w błonie podśluzow ej,  gdz ie  
s ieć  ta  r o z p o s ta r t a  je s t  rówi olegle  do  pow ierzchn i .  T a k  sa m o  we 
w s z y s tk ic h  in n y ch  p re p a ra ta c h .

P r z y  s tw ie rd za n iu  w y m ien io n y c h  sz c ze g ó łó w  n a su w a  się 
t a k ż e  n a  m yśl  p rz y p u sz c z e n ie  l p l a n d a ,  k t ó r y  zw y ro d n ien ie  
sk ro b io w a te  g ru c z o la k a  t a r c z y c y  t łu m a c z y  zab u rz en ie m  w k r ą ż e ­
niu, i s tn ie jącem  w s p r a w a c h  o b rz ęk o w y c h .  W  okolicach  ob ję ty ch  
ob rzęk iem  su b s ta n c ja  sk ro b io w a tą  m ia ła b y  się  obficiej o d k ła d a ć  
w s k u te k  w zm o żo n e j  p rzep u sz c za ln o śc i  n a c z y ń .  Również*! p r z y t a ­
czan e  p rz e z  L e u p o l d a  s p o s t r z e ż e n ia  V i r  c li o w a, a  z p ó ź ­
n ie jsz y ch  a u to ró w  N o 1 t e n a, t łu m a c z y ły b y  szczegó ln ie  obfite  
g r o m a d z e n ie  się su b s tan c ji  sk ro b io w a te j  w g ru c zo łac h  l im fa ty cz-  
nych ,  p o ło żo n y c h  w o k o l ic?  ognisk  zap a ln y c h ,  p rz e p ły w a n ie m  lim- 
fy  o w y so k ie j  k o n c en t rac j i  cia ł b ia łk o w y ch .

•Co do zm ian  w n acz y n ia c h ,  to  w śc ian ach  tę tn ic  s p o t y k a ­
łem  m nie jsze  lub w iększe  g ru d k i  su b s ta n c j i  sk ro b io w a te j  we 
w s z y s tk ic h  w a r s tw a c h ,  n a jczęśc ie j  jed n a k  w  w a rs tw ie  fs rodkow ej .  
W  n iek tó ry c h  m ie jscach  w idz ia łem , że  g ru d a  su b s tan c ji  sk ro b io ­
w a te j  z a jm o w a ła  c a łą  g ru b o ść  śc ian y .  T ru d n o  ro z s t r z y g n ą ć ,  
w  k tó re j  z w a r s t w  z a c z y n a ło  się  o d k ład a n ie  su b s tan c j i  s k r o ­
b iowate j .  Ś c ia n y  ż y ł  b y ły  p rz e w a ż n ie  w  ca łośc i  zmienione.

W  m ięśn iach  tak  g ład k ich  jak  i p r ą ż k o w a n y c h  nie zn a laz łem  
b ezp o ś re d n ieg o  u d z ia łu  sa rk o p la z n ty  w  zw y ro d n ien iu .  W s z y s tk ie  
obralzy p rz e m aw ia fy l f ra c ze j  za  z an ik ie m  w łó k ie n  m ięsnych ,  w s k u ­
tek  uc isku m ec h an iczn eg o  p rz e z  złogi. Nie w id z ia łem  t e *  aby .  jak  
to o p isyw al i  B e n e k e  i B ó n i i i n < g ,  beleczki m ięsne  u leg a ły  
n a jp ie rw  ro zszczep ien iu  na  w łó k n a  p ie rw o tn e  p rz e z  su b s ta n c ję  
sk ro b io w a tą  i a b y  p o tem  dop iero  n a s tęp o w a ł  zanik.

P r z y  g ru d k a c h  su b s tan c j i  sk ro b io w a te j  ta k  w  śc ianacli  n a c z y ń  
jak  podśc ie l isku  ł ą c z n o tk a n k o w e m ,  w  ż a d n y m  p re p a ra c ie  nie z a ­
u w a ż y łe m  ani k o m ó rek  o lb rzy m ich  ani n a g r o m a d z e ń  f ib rob las tów , 
jak  to o p i sy w a ł  S t r a u s s .

W k o ń c u  o b s e r w j t j e  m o je  p o tw ie rd z i ły  z a p a t r y w a n ie  E  d e n- 
s a, że zw iąz ek  m ię d z y  s u b s ta n c ją  sk ro b io w a tą  a  obecnością  
c h rz ą s tk i  nie  da  się  u t r z y m a ć .  iNa p r e p a r a t a c h  z tc h a w ic y  i k r tan i  
w id z ia łem  ty lko  n iew ie lk iego  's topn ia  z m ia n y  sk ro b io w a te ,  i to 
jed y n ie  w  n a czy n iach .

Nie m o g ę  tu p o m in ąć  faktu ,  że  w  sp rz ec z n o śc i  z tein, co sp o ­
s t rz eg a l i  Q e r s t e 1, K 1 e p a  c k i, L u b a  r s c h i S t r a u s s ,  w e  
w szy s tk ic l i  p r e p a r a ta c h  zn aczn ie  w y b i tn i f l s z e  z m ia n y  s tw ie rd z a łe m  
w  ż y ł a c h  niż w tę tn icach .  Z tern z ja w isk ie m  nie sp o ty k a łe m  się 
d o ty c h c z a s  w  o p isach  m ik ro s k o p o w y c h  ob-razów z w y ro d n ien ia  
sk ro b io w a teg o .  M o ż n a b y  to u w a ż a ć  za  je s zc ze  jeden  dow ód ,  że  
p o w s ta w a n ie  su b s ta n c j i  sk ro b io w a te j  p o z o s t a j e  w  śc is ły m  z w i ą ­
zku z n a c z y n ia m i  k rw io n o śn e m i  lub z  k rą ż e n ie m  p ły n ó w  t k a n ­
k o w y c h ,  o ra z ,  że  m a te r i a łu  p o t r z e b n e g o  do o d k ład a n ia  się* su b ­
s ta n c j i  sk ro b io w a te j  d o s ta rc z a  n ie w ą tp l iw ie  k r e w .  B o  i .kierunek 
p r ą d u  ciecjjy tk a n k o w y c h  i m n ie j s z a  w a r t o ś ć  ś red n ie j  chyżośc i  
k rw i  w u k ład z ie  ż y ln y m  a w k o ń cu  ba rdz ie j  ł ą c z n o tk a n k o w a  bu 
d o w a  n a c z y ń  ży ln y c b ,  s t w a r z a j ą  z n ac zn ie  p r a w d o p o d o b n ie j s z e  
w a ru n k i  do p o w s ta w a n ia  t y c h  w s z y s tk ic h  p ro c esó w ,  na  k tó r y c h  
m a  po leg ać  p o jaw ia n ie  się su b s ta n c j i  s k r o b io w a te j .  P y t a n ie  t y l ­
ko, c z y  m a te r i a łe m  ty m  są  c z e r w o n e  k rw in k i ,  jak p r z y p u s z c z a ł  
O b  r z u t  ,i B r o w i c z ,  ozy  p r o d u k ty  ro zp ad u  b ia łk a  k r ą ż ą c e  
w o so c z u ;  n as tępn ie  p y ta n ie ,  c z y  o d k ład a n ie  s ię  su b s ta n c j i  s k r o ­
b io w a te j  p o lega  n a  z ja w is k a c h  k rz ep n ięc ia  lub w y f r ą c a u ia  się, 
ć z y  na p rec j»p itacy jnym  o d c zy n ie  tk a n e k  n a  a n ty g e n y  (L e 11 e- 
r e r )  —  p o z o s t a j ą  w  d a ls z y m  c iągu  b ez  odpow iedzi .
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Im m u n o b io lo g iczn y  o d c z y n  s w o is ty  d la  re u m a ty z m u .

I. Doniesienie.

Z I Kliniki C ho ró b  W e w n ę t r z n y c h  U. J. w K rakow ie.
D y r e k to r :  P ro f .  Dr.  T. T  e ni p k a.

P o m im o  zna-cznych p o s tę p ó w  z a n o to w a n y c h  w  o s ta tn ich  la ­
tach  w dz iedzin ie  chorób  r e u m a ty o ź ł iy c h  na  polu b a d ań  a n a to m o -  
pą to lo g icz n y ch ,  k l i i i ic z n o -ro z p o z n aw c z y ch  i leczn iczych ,  pow ie­
dzen ie  R a r t e 1 s a, że  „ r e u m a ty z m  jes t  bab k ą  d jab ła  w ro z p o zM  
nan iu  l e k a rsk iem  i że pod jego  p ła s z c z y k ie m  u c h o d zą  inne sc h o ­
rzen ia  uw ag i  cho reg o  i l e k a rz a "  m a  n ad a l  sw'e upraw nien ie .
I dz is ia j  je s zc ze  gośc iec  je s t  po jęc iem  dla l e k a rz a  zupełn ie  nie- 
określonein .  A p rz e c ie ż  w chodzi  tu w  r a ch u b ę  sp ra w a ,  k tó ra  dzięki 
o s ta tn im  b adan iom  a i i a to m o - p a to I o g ic z |y m  ( K l i n g ę ,  F  a h r, 
G r a f f i inn.) d o z n a ła  pod w z g lęd e m  k l in ic z n o -p a to g e n e ty c z n y m  
z n aczn eg o  ro zsze rzen ia .

O p ró cz  d o ty c h c z a s  z n a n y c h  s c h o rze ń  g o ść c o w y ch  stawów', 
se rca ,  mięśni, n e rw ó w  obwodotwych, i t. d. ro z ró ż n ia m y  dz is ia j  
jeszcze ,  dzięki b ad an io m  h is to lo g iczn y m  z m ia n y  g o śćco w e  tk an k i  
śc ięgm ste j,  t ę tn ic  d u ż y ch  jak  tę tn icy  g łó w n e j  i p łucnej ,  tudzież  
tętn ic  m n ie jsz y ch  i tę tn iczek  (v. G l a h n  i P a p p e n h e i m e r ) ,  
nerek ,  płuc  i opłucnej ,  w ą t ro b y ,  i t. d. F ' ą h r  opisał p rz y p a d e k  
zap a len ia  tę tn ic  w' n e rk ac h  w m arsk o śc i  z łośliwej na  tle  g o ść c o ­
wemu C z asam i  is tn ie ją  z m ia n y  gośćcow e  bez objawów' k l in icznych ,  
np. p rz y p a d e k  s e k c y jn y  o p i s a n y  p rz e z  M i 11 e 1 b a  c li, k tó ra  
s tw ie rd z i ła  w a d ę  s e rc a  i z ap a len ie  o s ie rd z ia  ze  z n aczn em i  z m ia ­
nami w  n a c z y n ia c h  s e rc a  i innych ,  p rzy p o m in a jącem u  z m ia n y  
w y w o ła n e  ę r ż e z  gcfściec, jak k o lw iek  w k l in icznym  opisie  c h o ro b y  
nie by ło  ż ad n y c h  d a n y c h  o p rz e b y ty m  gośćcu.

K l i p s i e  w y o so b n ił  3 t y p y  g o ść c a :  1) typ  k l a s y c z n y  wielo- 
staw'ow'y,  3) typ  t r z e w io w y  i 3) ty p  o b w odow y,  o b e jm u jąc y  sc h o ­
rzen ia  k o ń c ź G i :  s taw ó w ,  mięśni, ne rw ów , d a rc ie  w członkach..  
P o d n io sę  jeszcze ,  że  K l i n g ę  sp o tk a ł  w s e k c y jn y m  m a t e r i a le  
p r z y p a d k i  g o śćco w a  w a d y  fserca  z gośćco w y m  zap a le n iem  w'sier- 
dz ia  i o s ie rd z ia  z rówm oczesną  św ież*  g ru ź l icą  opłucnej.  K l i n ­
g ę  a za  n im  wielu in n y ch  a n a to m o -p a to lo g o w  w y p o w ia d a  
się za  jed n o l i to śc ią  o s t r e g o  i p r z e w le k łe g o  g o ść c a  s t a ­
w o w e g o .  Y o u n g  i M a c  M a h o ń  opisali  p r z y p a d e k  o s t re g o  
go śćca  s t a w o w e g o  p r z e c h o d z ą c e g o  w  p rz e w le k ły  gośc iec  s t a w o ­
wy. H is to lo g iczn e  ich b a d a n ia  w y k a z a ły ,  że  w obu ty c h  ty p a c h  
n iem a  różnic,  że  z m ia n y  h is to lo g iczn e  w p rz e w le k ły m  gośćcu  
s t a w o w y m  po o s t r y m  g ośćcu  s t a w o w y m  a w p rz e w le k ły m  gośćcu  
s t a w o w y m  bez h is to r i i  w s k a z u jąc e j  n a  o s t ry  gośc iec  s t a w o w y  
są  te sam e.  R ó w n ież  S c h m i d t  i K a n f  f m a n n  w y k a za l i ,  że 
o s t r y  gośc iec  s t a w o w y ,  k t ó r y  p rz e sz e d ł  w p rz e w le k ły ,  w y k a z u je  
w sze lk ie  m a k ro -  i m ik ro sk o p o w e  zm ian y ,  c h a r a k t e r y s t y c z n e  dla 
p rzew lek łeg o  g o ść c a  s ta w o w e g o ,  ta k  o ty p ie  z a n ik o w y m  jak  
i p rz e ro s to w y m .  W id z im y  więc w ja k  d u ż y m  z a k re s ie  b a d a n ia  
a n a tc m e -p a to lo g ic z n e  r o z s z e r z y ły  p o jęc ie  i z a k re s  c h o ro b y  g o ś e ^  
cowej.  R ów nież  i k l in ika  o d s tą p i ła  od s z c zu p ły ch  r a m  gośćca,, 
o g ran ic zo n e g o  do sch o rze ń  stawów',  se rca ,  mięśni,  n e rw ó w  obw o­
d o w y c h  i oczu, s tw a r z a j ą c  po jęc ie  c h o ro b y  gośćco w ej  z  z a j ę ­
c iem n a j ró ż n o ro d n ie j s z y c h  n a r z ą d ó w  w e w n ę t rz n y c h  —  „gośc iec  
t rzew io w y " .  Jednakże*  .gościec ten  nie n a le ż y  do ogólnie  p rz y -  
ję tyc li  ro zp o zn ań ,  p rz e z  jed n y c h  w ogó le  z ap rz e c z a n y ,  p rz e z  in ­
n ych  p r z y jm o w a n y  teo re ty c z n ie  a  w  p r a k ty c e  b a rd zo  rz a d k o  
u zn aw a n y .  W in ą  tego  j e s t  fakt,  że  d la  c h o ro b y  g ośćcow ej ,  c h a ­
ra k te ry z u ją c e j  się  d u ż ą  w ie lo p o s tac io w o śc ią ,  za leżn ie  od  z a ję ty c h  
n a rz ą d ó w ,  w ieku  c h o reg o  i t. d„ d o tą d  nie m a m y  p e w n y c h  kli-  
n ic z n o - ro zp o z n aw cz y c h  s p ra w d z ia n ó w  w p os tac i  sw o is te g o  od ­
c zy n u  dla gośćca .  Jeśli  w przeb iegu  d a n eg o  n ie ja sn eg o  sc h o rz e ­
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nia.  'pojaw ia ją  się  z m ia n y  s ta w o w e  lub sch o rzen ie  s e rc a  i jeśli 
o b ja w y  ch o ro b o w e  u s tęp u ją  po p o d an iu  p r z e tw o ró w  sa l ic y lo w y ch ,  
n a te n c z a s  p rz y jm u je  się „ ex  p o s t“ s p r a w ę  g o śćco w ą .  W  ro zb u ­
dow ie  p o jęc ia  c h o ro b y  go śćco w ej  łw klinice z a s łu ż y l i  się  sz c z e ­
gólnie  F r a n c u z i :  F. B e z a  n ę o n, M. P .  W e i l ,  G r e ń  e t  i inni. 
L. R  a m o n d, S. V i a 1 a r  d i A b e a u x - F  e r n e t  opisali  p r z y ­
p a d ek  c h o ro b y  A d a m  s-S  t o k e s a. p o ch o d zen ia  g o śćcow ego ,  k tó r y  
t r w a j  3>'/2 lat, a u s tąp ił  dop iero  po pod an iu  sa l ic y la n u  sodow ego .  
F r a n c u z i  opisali  r ó w n i w  l iczne fo rm y  g d ść c a  p o z a s ta w o w e g o  tiak 
se rco w e ,  p łucno-op łucnow e,  posoczn icze ,  d u ro w e  i d a ją c e  zab u ­
rzen ia  p rz ew o d u  p o k a rm o w e g o  ( G r e n e t ) .  S k ł o d o w s k i  op i­
sa ł  fo rm y  n a ś la d u ją c e  zap a len ie  o t rzew n e j ,  d u r  b rz u sz n y ,  z imni-  
cę i n ag m in n e  zap a len ie  opon m ó zg o w y ch .  R ó w n ież  C o s t e- 
d o a t i inni p o tw ie rd z a ją  istn ienie  fo rm  p rz e b ie g a ją c y c h  pod po ­
s ta c ią  z ap a le n ia  o trze w n e j  lub z ap a le n ia  (Ę yros tka  robaczkow ego ,  
a G r e n e t  opisuje  je  j ak o  g ru p ę  p se u d o -ch i ru rg icz n ą ,  sp o ty k a n ą  
n ie ty lk o  u dzieci lecz i u d o ro s ły c h  —■ p rz y p a d k i  te z o s ta ły  w y ­
leczone  s a l ic y lan e m  so d o w y m .  -

B ra k i  p e w n y ch  sw o is ty c h  cech  k l in iczn y ch  g o śćca  s t a ra n o  
się  w y r ó w n a ć  b ad an iam i  pom ocn iczem i,  lecz  i te są  n iesw ois te  
(O. B i e r n a c k i e g o ,  w z ó r  k r w i  A r n e t h -S  c h i 11 i n g a 
i t. d.) a p o z o s ta łe  b ad an ie  p o m o cn icze  m a  na jm elu  w yk lu czen ie  
innych  c z y n n ik ó w  e t io lo g ic zn y c h  np. o. W a s s e r i n a n  n a,
o. C o h  n a, b ad an ie  p r z e m ia n y  p u ry n o w e j  i t. d. W ik ła  sp ra w ę  
i to, że  n ie rz a d k o  m a  się  do c zy n ien ia  ze  s p r a w ą  p o w ik łan ą  np. 
osobnik,  k t ó r y  p rzeszed ł  -ostry gośc iec  s t a w o w y  z z a jęc iem  w sier-  
dz ia  a więc z g o ść c o w ą  w a d ą  se rca ,  ulec m oże  zak ażen iu  wie- 
w ió ro w em u ,  lub k i ło w em u  z po w ik łan iam i  s ta w o w e m i,  lub też 
osobnik  c h o ry  na  k i łę  z a p a ść  m oże  na  o s t r y  gośc iec  s t a w o w y ,  
r e u m a ty k  na  gruź licę ,  i n a o d w ró t .  R ów nież  b a d a n ia  re n tg e n o lo ­
g iczne  rz a d k o  ty lk o  w y św ie t l a ją  p r z y r o d ę  sc h o rz e n ia  s taw o w eg o .

W  ty m  s ta n ie  r z e c z y  zw ró co n o  się  do b ak te r io lo g i i  —  Wy­
od ręb n io n o  c a ły  s z e r e g  d robnoustro jow ą  m a ją c y c h  b y ć  p r z y c z y n ą *  
c h o ro b y  gośćcow ej ,  k tó re  skolei s z ły  w n iepam ięć,  by  u to ro w a ć  
d ro g ę  innym . C hodz i  tu -o b a d an ia  b ak te r io lo g icz n e  jak  i s e ro lo ­
g iczne  ( S m a l i ,  B i r k h a u g .  E o y n t o n  i P  a  y  n e, C e c i I  
i inni).  B a d a n ia  te, t rw a ją c e  od wielu lat , p o s łu g iw a ły  się rów nież  
a le rg ią  sk ó rn ą  na  d ane  d ro b n o u s t ro je ,  sk u tk iem  obecności  np. 
łań c u sz k o w c a  w u s tro ju  w y t w a r z a  się  n a d w ra ż l iw o ść  na  te 
d ro b n o u s t ro je  lub na ich jad y ,  p r z e j a w ia j ą e a  się  a le rg ią  sk ó rn ą  
w p o s tac i  d o d a tn ic h  o d c z y n ó w  s k ó rn y c h  po w p ro w ad z en iu  do- 
sk ó rn e n i  w y tw o r ó w  łań c u sz k o w c a .  O d c z y n y  te, podobnie  ja k  o d ­
czy n  o g ó ln y  po w p ro w ad z en iu  d o ż y ln e m  szczep ionk i  ł ań c u sz k o w -  
cowej u c h o ry ch  na gościec ,  są  n iesw o is te  i nie z n a la z ły  p o tw ie r ­
dzen ia  przez> w ię k sz o ść  in nych  b a d ac zy .  Inne -odczyny se ro lo g ic z ­
ne  jak  o d czy n  w ią za n ia  d o p e łn iacza  lub sw o is teg o  z lep ian ia  z tań- 
cu sz k o w ce m  (N i c li o 1 s i S t a i n s b y )  podz ie l i ły  ten  sam  los. 
C z ę s ts z e  o d c z y n y  d o d a tn ie  u r e u m a ty k ó w  u ź j^ k iw a l i  P o  b u r n 
i D e r i c k  z a p o m o c ą  szczep ień  s k ó rn y c h  n u k leo p ro le in am i  z he- 
m o l i ty c z n y c h  ł ań c u sz k o w c ó w ,  j a k o te ż  i D a w s o n  w p ró b ach  
z lep n y ch  z ł a ń c u sz k o w c e m  hem oli tyczm ym . W s z y s t k i e  te  o d c z y ­
n y  m a ją  z a H o s o w a n ie  ty lk o  w p r z y p a d k a c h  z ap a leń  s taw ó w ,  
p o d c z a s  g d y  c h o ro b a  g o ść c o w a  obejm uje  dużo  innych  n a r z ą ­
dów^ —  jak  w y że j  p rz ed s ta w i łe m .  W id z im y  wdęc, że  c h o ro b a  

.•gośćcowa dzięki b ad an io m  a n a to m o -p a to lo g ic zn y m ,  h is to log iczno-  
m o rfo lo g ic zn y in  prawne w y ją jn io n a ,  pod w zg lęd em  ro z p o zn a w -  
c z y m  i pod w zg lęd em  p r z y r o d y  n a d a l  p o z o s ta je  n iezb ad an a .  .R oz­
poznawcze) chodzi  o s tw ie r d ze n ie  w p ro s t  w  p r z e p a d k a c h  w ą tp l i ­
w y ch ,  c z y  d a n a  spraw a cliQr-obowa je s t  p o c h o d ze n ia  g ośćcow ego ,  
n ieza leżn ie  od jej um ie jscow ien ia  ( s ta w y ,  se rce ,  k ręg o s łu p ,  oczy, 
i t. d.),  c zy  też  innego  pocho d zen ia .

P o d ją łe m  w ięc  b a d a n ia  w  k ie ru n k u  w y k r y c i a  o d c z y n u  im m u- 
nobio log icznego  sw o is te g o  d la  gośćca ,  n ieza leżn ie  od um ie jsc o ­
w ien ia  i od roz leg ło śc i  s p r a w y  c h o ro b o w e j ,  p o z w a la ją c e j  z p e w ­
n o śc ią  s tw ie rd z ić  is tn ienie  s p r a w y  g ośćcow ej ,  lub z równią pew- 
nośc ią  gośc iec  w y k lu c z a ć .  Z w a ż y w s z y  p rz ew le k ło ść  gośćca ,  n a ­
leża ło  p rz y ją ć ,  że  u s t ró j  r e u m a ty c z n y  powinien  d a w a ć  pewne 

s w o i s t e  o dcSyny .  P o s z u k iw a łe m  tak ieg o  o d czy n u ,  p ró b u jąc  w ie ­
lo m a  sp o so b am i  ro z w ią z a ć  to z ag ad n ien ie ,  z w y łą cz en ie m  s t ro n y  
bak te r io lo g icz n e j ,  g d y ż  ty le  n ieu d a ły ch  p rób  n a k a z y w a ło  p o s t u ­
k iw an ia  innego  sposobu  bad an ia .  S to so w a łe m  sz e re g  p rz e tw o ró w ,  
u ż y w a n y c h  w  leczen iu  c h o ró b  g o ś ć c o w y c h  j ak :  jad p szczó ł
( im m enina ) ,  k w a s  m ró w k o w y ,  n a s tęp n ie  j a d y  w e g e ta ty w n e  pilo­
k a rp in ę ,  neo-ceso l ,  h i s tam in ę  i inne —  w s t r z y k u ją c  je ś ró d sk ó rn ie  
i b a d a j ą c  o d c z y n y  m ie j s c o w e  t. i., g łó w n ie  b ąbel  i o d c z y n y  ogól-  1 
ne  —  p ró b y  te je d n a k  w y p a d a ł y  zupełn ie  n ie c h a ra k te ry s ty c z n ie .  
W k o ń c u  z n a la z łe m  o d c zy n  im m u n o b io lo g iczn y  sw o is ty  dla g ośćca  
o lęażdem  um iejscow ien iu ,  daj‘ą ę y  zupełn ie  p ew n e  w y a ik i  w g o ść ­
cu  a u jem ne  w in n y ch  sprawcach c h o ro b o w y ch .  P o le g a  on n a  tern, 
że  w s t r z y k u j e  się  ś ró d s k ó rn ie  1 c m 3 l°/oo w o d n e g o  ja ło w e g o  r o z ­
tworu  k w a s u  s a l ic y lo w eg o  (w ed łu g  p rz ep isu :  Ac. sa l icy l ic i  0,1, 
4</. dest .  100, M. f. sol.  s teri l is) ,  z a k ł a d a j ą c  p ięć  bąbli  ś ró d s k ó r -

nycli  a 0,2 c m 3. U p rzed n io  oblicza  się  naczczo  ilość c ia łek  bu. 
łych , b io rąc  k ro p lę  k rw i  z  opuszk i  pa lca .  C h o ry  p o z o s ta je  na-  
czcgo  i w  spokoju ,  le ż ąc  lub s iedząc,  dla w y k lu c z e n ia  leu k o cy -  
to zy  t r a w ie n n e j  jak  i ru ch o w ej ,  t r z y m a  ręk ę  poziom o, p o c ze m  po 
30’ i 60’ oblicza  się  zn ó w  ilość c ia łek  b ia łych ,  p o b r a n y c h  
z tęgo  s a m eg o  p a lc a  p rz e z  nak łuc ie  ig łą  o tej s am ej  długości.  
W  p r z y p a d k a c h  g o ść c o w y ch  ilość c ia łek  b ia łych  w 30 i 60 m i­
nucie s p a d a  w .g ra n ic a c h  J5— 50°/oJi niżej ^wartości p o czą tk o w ej  
naczczo .  W ię k sz o ść  p rz y p a d k ó w  da je  w y n ik i  d o d a tn ie  w  30 m i ­
nucie;  w  m a ły m  za led w ie  odse tku  (5°/o) sp a d e k  ilości c ia łek  b ia ­
łych  p o ja w ia  się dop iero  w  60 m inucie  po w s t r z y k n ię c iu .  T a  
s a m a  i lość  l e u k o c y to w i  lub d ro b n y  sp ad ek  nie j e s t  p o c z y ty w a n y  
za  w y n ik  doda tn i ,  z uw ag i  n a  f iz jo log iczne  w ah an ia .  N a to m ias t  
w p r z y p a d k a c h  n ieg o śćco w y ch  ilość c ia łek  b ia łych  po w s t r z y k ­
nięciu ś r ó d s k o rn e m  ro z tw o ru  k w a su  sa l ic y lo w eg o  b ą d ź to  n a r a ­
sta ,  b ą d ź to  z o s ta je  n iezm ien iona  (p a trz  tabl ice) .  Odcz-yn ten

T ab l ica  I. 

P r z y p a d k i  re u m a ty c z n e .

Nr. Allte l 30’ 60’
1. 1’n ly a r th r it is  rh eu m . ac. 8.450 6.550 5.850
2. łł ?! łł 14.800 8.800 7.000
3. łł łł ,, 15.700 12.400 1.3.800
4. ,, ,, ,, 9.600 5.100 5.600
5. ,, n ,, 8.800 7.000 7.100
6. „ ,, subac. 7.500 6.000 6.200
7. ,, ,, ,t 7.100 6.200 6.000
8. ,, ,, ,, 7.750 6.150 6.100
9. „ ,, chroń. prim . 9.200 5.100 7.200

in. y ł? ?? ?? 7.700 7.150 5.500
u . „ ,, „ „ 7.000 6.700 5.600
12. „ ?? ?? ?» 6.200 5.200 4.700
03. ,, ,, ,, ,, 8.250 6.100 5.200
14. ,, ,, ,, ,, 8.850 6.800 6.400
15. »» łł ł? łł 4 J0 0 4.300 3.700
16. łł ?? łł ł? 7.200 5.600 5.300'
17. łł łł ?i łł 9.100 7.000 5.800
18. łł łi łł ł? 7.400 5.900 5.800
19. łł łł łł łł 11.000 10.000 7.550
20. łł łł łi ł? ’ (7.500 5.100 5.400
21. łł łł 'łł łł 7.10(1 4.6Q0 5.500
22. łł łł łł ?? 8.250 6.100 5.200
23. łł łł ił łł 4.650 4.j300 3.700
24 S p o n d y la r th r i t i s  a n k y l .  rheum . 7.800 4.700 4.550
25. łł łł łł 5.900 3.800 3.650
26. ł? łł łł 10.050 7.600 7.500
27. Isch ias  rheum . 4.650 3.600 ^2.700
28. łł łł 9.550 5.650 5.300
29. łi *ł 6.400 4.800 4.850
30. V ita im  cord is  rheum .  dec. 8.100 5.650 6.500
31. Ir id o cyc li t is  rh eu m .  chr. 6.950 4.950 5.100
32. ,, ,, ,, 5.300 2.800 3.000
33. łł łł ?! 6.600 4.100 4.450
34. R eu m a t .  „d a rc ie  w  c z ło n k a c h ” 7.600 4.800 5.000
35. łł łł łł 9.400 6.100 6=,000

w y p a d a  d o d a tn io  w p r z y p a d k a c h  os t rego ,  p o d o s t r e g o  g ośćca  
s ta w o w e g o ,  w p i e rw o tn y m  p rz e w le k ły m  gośćcu  s t a w o w y m ,  w  rwie  
ku lszow e j  na  t le  gośćco w em , w  ir id o cyc l i t i s  rh eu m  , w  sp o n d y l -  
arthr i t is  a n k y lo p .  rh eu m ,  w  go śćco w ej  wadzie  se rca ,  i w p r z y ­
p a d k a c h  g o ść c o w eg o  „ d a rc ia  w  c z ło n k ach " ,  w k tó r y c h  K l i n g ę  
r ó w n f B  ' z n a jd o w a ł  h is to log iczne  ty p o w e  z m ia n y  gośćcow e.  
W  p r z y p a d k a c h  i s tn ie jase j  S p a w y  g o ść c o w e j ,  o d c zy n  rrtununo- 
b io lo g iczn y  w y p a d a  d o d a tn io  n ieza leżn ie  od tego, c z y  i jak  d ługo 
c h o ry  z a r y w a ł  p r z e tw o r y  sa l icy lo w e ,  c z y  też  b y ł  l e czo n y  j a ­
kiemukolwiek w s tr z y k iw a n ia m i ,  c z y  też ' wogóle  ż a d n e g o  leczen ia  
n ie p rzechodzi ł .  N a to m ia s t  w p r z y p a d k a c h  z ap a le n ia  s t a w ó w  na 
tle dny,  g ru ź licy ,  w iew ió ra ,  ł u sz c z y c y ,  w  rwie  k u lszo w e j  na tle 
k i ły  (o. W  a s s e r m a n n a  w yb i tn ie  dod a tn i)  i w sz e re g u  innych  
sch o rzeń ,  b a d a n y c h  dla  p o ró w n a n ia  jak  w g ru ź l icy  płuc, z w y ­
rodnien iu  m ięśn ia  s e rco w eg o  z o b rzęk am i  lub bez obrzęków , 
w wysięko-wem zapa len iu  opłucnej  na  tle  HhiżMcy, w n o w o tw o ­
ra ch  z ło ś l iw y ch  —  z a w s z e  o d c zy n  w y p a d a ł  u jem nie.  Kilką  je ­
szcze  s łów  co do tech n ik i :  ta k  pob ieran ie  k rw i  z  opuszki  palca,  
jak  i liczenie  c ia łek  b ia łych  w  k o m o rze  winno b y ć  p r z e p r o w a ­
dzone  z m ożliw ie  j a k n a jw ię k s z ą  dok ład n o śc ią .  W s t r z y k u j e  się 
na  p rzed n ie j  p ow ie rzchn i  (zg in a cz y )  p rz ed ra m ie n ia ,  p rz y c z e m  p o ­
w in n y  w y s tą p ić  ty p o w e  bąble. W  czas ie  w s t r z y k iw a n ia  c h o ry  
o d c zu w a  p iek ą cy  ból, k t ó r y  jed n a k  s z y b k o  p rzem ija .  O d c zy n  
d o d a tn i  nie  z a l e ż y  od p o c zą tk o w e j  ilości c ia łek  b i a ły c h  —  tak  
d uża  ja k  i m a ła  ilość c ia łek  b ia ły ch  m oże  ulec zniżce.  M eclia-
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T ab l ica  II.

P r z y p a d k i  n ie re u m a ty c z n e g o zap a len ia s taw ó w .

Nr. Ante! 30’ 60’
1. P o ly a r th r i t i s  w i c a 6.^)0 6.000 5 90(t
2. ,, , 9.300 9.000 8.300
3. yy ję 9.350 8.550 9.000
4. , } ,, 6.700 7.050 7.300
5. tbc. 11.200 10.300 11.000
Ó. ,, 11.400 SglOO 10.900
7. ,, ,, 8.850 5.700 7.000
8. ,, 7.750 7.200 7.050
9. ,, 4.700 Sfeoo 4.500

10. gonorrh . 11.850 13.000 13,700
11. ,, ,, 9.700 9.850 9.600
12. yy yy 8.900 9.250 9.400
13. , )f 7.000 8.100 7.650
14. „ psoria t ica 6.700 9.950 9.250
15. yy yy 8.000 8.900 8.650
1(4 Ischias luetica 7.800 7.700 7.650
17. s y m p t o m ,  sp ina  bifida 5.600 5.900 5.300

n izm  tego  o d c z y n u  p o lega  n a jp ra w d o p o d o b n ie j  na  osobliwem  
o d d z ia ły w an iu  u s t ro ju  g o ść c o w e g o  na k w a ? ’ sa l ic y lo w y .  W ie m y  
przec ież ,  że z jednej  s t ro n y  sa l icy l  dz ia ła  n iew ątp l iw ie  na  s c h o ­
rz en ia  gośćcow e  p ra w ie  swoiście ,  n ieza leżn ie  od n ich u m ie jsc o ­
w ien ia  i że  z  d rug ie j  s t r o n y  us t ró j  u czu lo n y  na  d a n y  sk ład n ik  
n a w e t  nie b i a łk o w y  o d d z ia ły w a  n a ń  odm iennie ,  aniżeli  u s t ró j  
n ieuczu lony .  P r z y j m u j ą c  w ięc  k w a s  s a l ic y lo w y  za  fa rm a k o a le rg e n  
chem iczn y ,  H r r ó c ę  u w a g ę  n a  k i lka  d a n y ch  o sa l icylu .  Sa l icyl  
n ie ty lko  u su w a  zap a len ie  s t a w ó w  w  p rzeb ieg u  c h o ro b y  g o ść c o ­
wej, lecz rów nież  inne  o b ja w y  jak  n a d m ie rn ą  ilość w łókn ika  we 
k rw i.  S a l ic y la n y  po wichłonieniu p rz e z  p rz ew ó d  p o k a rm o w y ,  r o z ­
k ła d a ją  się na  sk ła d o w e :  jo n y  sa l ic y lo w e  jak o  czą s tec z k i  czynne  
leku  uw a ln ia ją  się, w k ró tc e  jed n ak  w ięk szo ść  icli s z y b k o  w iąże  
się ze sk ła d n ik a m i  b ia łk o w e m i  k r w i  lub soków ,  zespa la  się z ko-  
'o idam i,  p o c zc m  nie d a je  już sw o is te g o  o d czy n u  chem icznego .

T ab l ica  III. 

P r z y p a d k i  k on tro lne .

Nr. Ante! 30’ 60’

1. V o m i tu s  n e rv o su s 7.000 7.800 7.600
O Tbc.  fibr. pu lm . 3.950 4.8Q0 4.900
3. V it ium  cord is  cong. 4.450 4.400 5.500
4. C l m a x 4.800 4.600 4.800
5. • M yoclegenera t io  cord is  com p. 6.30(1 7.450 7.900
6. „ „ dec. 4.550 6.900 7.400
7. 7.100 7.650 6.000
8. 4.900 6.150 5.550
9. yy yy 7.S50 9.000' 10.200

10. 13.200 14.200 13.650
11. A cro m eg a l ia 7.300 7.650 7.000
12. D y sp e p s ia  n e rw 5.200 5.650 5.300
13. C olitis  ul cer. g ra v is 6.850 7.650 7.300
14. „ 4.300 4.550 7.800
15. L y m p h o g r a n u lo m .  mai. $651) 11.700 8.900
16. B ronchopnei im .  ambil. 8.000 11.450 9.750
17. Ic te rus  e cholelith. 4.600 5.900 6.750
18. Cholel i th iasis 5.250 5.100 6.500
19. c. ch o le cy s t i t id e 8.000 10.1)0 8.100
20. P leurit is  tbc.  exsud . 7.900 10.100 9.300
21. N ephr i t is  chroń. 6.500 8.350 8.200
22. E n d o th e l io m a  pteurae 9.400 12.300 10.200
23. D y sp e p s ia  nery . 3.550 3.350 4.400
24. S t .  p. a m pu t .  m a m m a e  ca. 4.900 5.500 6.400
25. S t.  p. amput-  m a m m a e  ca. 5.550 5,600 5.800
26. Ca y em r icu l i 15.300 16.500 16.200
27. Ir id o c yc l i t i s  tbc. 8.650 8.550 8.900
28. M y o d e g .  cord is  dec. 7.600 8.350 8.100'

W ch ła n ia n ie  s a l ic y lan ó w  je s t  szczegó ln ie  szybkie ,  p ręd k o  też 
z.iawia się  k w a s  s a l ic y lo w y  w  p ły n ie  m a z i o w y m .U F  i 1 i p p i 
i N e s t i ) .  S t a w y  i m ięśn ie  m a j ą  sz czeg ó ln ą  siłę  p r z y c i ą g a j ą c ą  
sa l ic y lan y ,  z a t r z y m u j ą c  .ie więcej aniżeli  inne tkanki ,  isczko lw iek  
śc ięgna ,  powięzi ,  z a s ta w k i  se rco w e ,  oko i nerk i  rów nież  wiele  
sa l icy lu  d la  s iebie  z a t r z y m u ją .  D z ięk i  W ysokiem u zag ęsz cz en iu  
sa l ic y lu  w e  k rw i  i w  t k a n k a c h  w y w ie r a  sa l icy l  sw e  leczn icze  
dz ia łan ie .  C h a b a n i e r tw ie rd z i ,  że  a d s o r b e j a  sa l icy lu  p rz ez  
o so cze  je s t  w y ż s z a  u re u m a ty k ó w ,  niż u z d ro w y ch .  P  o u I s- 
s o n  u t rz y m u je ,  że  w  sa l ic y lan a ch  j e d y n y m  sk ład n ik iem  d z ia ła ­

ją c y m  je s t  k w a s  sa l ic y lo w y .  Sa licy l  zm n ie js za  nap ięc ie  COl> 
w e krwi,  k re w  robi ba rdz ie j  z a s a d o w ą ,A c z k o l w i e k  ró w nocześn ie  
z m n ie js za  z a p a s  z a s a d  i u ł a tw H  w y d a la n ie  z a s a d  p rzez  nerk i  — 
w k r a c z a  p rz ez  to silnie  w s tosunki  jonów. Obok tego  sa l icy l  
obniża  c iep ło tę  u g o rą c z k u ją c y c h ,  dz ia ła  p rzec iw bó low o , p rze-  
c iw zak ażn ie  —  jed n a k  p r z y  s ta łe m  z a ż y w a n iu  s tw ie rd zo n o  z m n ie j­
szen ie  dz ia łan ia  sa l icy lu  n a  sk u tek  p rz y z w y c z a je n ia .  D zia łan ie  
k w a su  sa l ic y lo w eg o  w o d czyn ie  im m u n o b io lo w cz n y m  t łu m a c z y  
się  uczu len iem  na  c h em iczn ą  k o n s ty tu c ję ;  rów nież - p rzec ież  i od- 
czy j iy  se ro lo g iczn e  są  w łaśc iw ie  w is tocie  sw ej  u w a ru n k o w a n e  
p rz ez  chem iczn ą  k o n s ty tu c ję  o d czy n n ik ó w .  O b ra łem  d ro g ę  -śród 
sk ó rn ą  sp o w o d u  s tw ie rd ze n ia  jej  szczeg ó ln eg o  zn ac ze n ia  p r z y  
b ad an iu  zdolności  o d c z y n ó w  u s t ro ju  w r o z m a i ty c h  s ta n a c h  ch o ­
robo w y ch ,  j ak o  n a s t ę p s tw g jz w i ą z k u  m ię d z y  sk ó rą  a n a rz ą d a m i  
w e w n ę t r z n e m i  w  s ta n ac h  p r a w id ło w y c h  i pato logfb iSfich .  A lergja ,  
czy l i  zm ien iona  zdolność  o d d z ia ły w a n ia  in p lus  i in m inus ,  w y ­
s tęp u je  też z n ieantyyjenam i ( id jo s y n k ra z je  na  leki) jak o  h iper-  
lub h ip o reak c ja ,  a  jed n ą  z n a jw a ż n ie j s z y c h  cech s t a n ó w  n a d ­
w raż l iw ośc i  na  pew ne  czynn ik i  u czu la jące  j e s t  z ac h o w a n ie  się  
ilości c ia łek  b ia ły ch  i ich n a g ieg o  obniżenia.  P o  w s t r z y k ­
nięciu ś ró d s k ó rn e m  w y że j  w y m ien io n eg o  ro z tw o ru  k w a ­
su  sa l ic y la w e g o  wjfe tępuje  też p o t ró jn e  o d d z ia ły w an ie ,  c h a r a k ­
t e r y s ty c z n e  d la  uw a ln ian ia  się  H -subs tanc j i ,  j ed n a k ż e  n a tę ż e ­
nie tego  o d d z ia ły w a n ia  o n iczęm  nie s tan o w i  i n ie w p ły w a  na  
w ła śc iw y  o d c zy n  im m unob io log iczny .  S p o s t r z e g a łe m  silne  p o ­
t ró jn e  o d d z ia ły w an ie  w  posftici m ie jscow ego  z acze rw ien ien ia ,  
c ze rw o n e g o  obw odu i m ie jsco w eg o  w y s ię k u  czy li  bąb la  tak  p rz y  
u jem n y c h  jak  i d o d a tn ich  o d c z y n a ch  im m unob io log icznych .  Od-  
C fJ / i  im m u n o ln ó ló g ic zn y  d o d a tn i  jes t  n ie z a le żn y  od  ilości  ivy- 
z w u la ją ce j  s ię  t i - s i S s t  uncji.  O d c S t n  im m u nob io log iczny  dla 
r e u m a ty z m u  je s t  z ap ew n e ,  podobn ie  ja k  i inne o d c z y n y  ś ród -  
skó rne ,  z a le ż n y  rów nież  od u k ład u  n e rw o w e g o  w e g e ta ty w n eg o ,  
p r z y p o m in a  p r z y p a d k i  w s tr z ą s u  ana fi la k to id a in eg o  (L e w i s) ,  
d l a - k t ó r e g o  n a jw a ż n ie j s z y m  ob jaw em  jes t  z ac h o w a n ie  się  ilości 
c ia łek  b ia łych ,  podobnie  jak  w  o d c zy n ie  h e in o k la z y c z n y m  W  i- 
d a 1 a. B a d an ie  k o n tro ln e ,  w y k o n a n e  u ty ch  ąam y ch  o so b n ik ó w  
p rz ez  w s t r z y k iw a n ia  ś w d s k ó r n e  f izjo log icznego  r o ^ w o r u  NaCl 
w p o s tac i  pięciu bąbli  a  0,2 c m :1 w y k a z a ły ,  że  osobnik  r e u m a ­
ty cz n y ,  o d d z ia ły w u ją c y  sp a d k iem  ilości c ia łek  b ia ły ch  po 
w s t r z y k n ięc iu  ro z tw o ru  kwa-su sa l icy lo w eg o ,  w y k a z y w a ł  po 
w s t r z y k n ięc iu  f iz jo log icznego  ro z tw o ru  NaCl b a rd z o  często  
w z ro s t  i lo jc i  c ia łek  b ia ły ch  i n a o d w ró t  w  p r z y p a d k a c h  k o n t ro l ­
n ych  n ie re u in a ty c z n y c h  w s t r z y k iw a n ie  f iz jo log icznego  ro z tw o ru  
NaCl da je  czę s to  b ą d ź to  w zro s t ,  b ąd ź to  sp a d e k  ilości c ia łek  b ia ­
łych, W o b ec  tego  b a d an ia  k o n t ro ln e  z a p o m o c ą  w s t r z y k iw a n ia  fi­
z jo log icznego  ro z tw o ru  NaCl o k a z a ły  się  zby teczn em i.  Co do 

^natężenia o d c z y n u  im m unob io log icznego  dla re u m a ty z m u ,  rów no- 
legle do n a tę że n ia  s p r a w y  ch o ro b o w e j ,  w ie le  d o tąd  p o w iedzieć  
nie m ogę  —  z d o ty c h c z a s o w y c h  d a n y c h  je s t  ono jed n a k  w p e w ­
n y m  s topniu  zazn aczo n e .

Jak  w idSczne  z f t a ł ą c z o n y c h  tablic, jed y n ie  w je d n y m  p r z y ­
p adku  (Tahl.  2, Nr. 7.) z ap a len ia  stawmw g a r s tk a  z ró w n o czesn ą  
g ruź licą  płuc  o c h a r a k te r z e  wysiękowym i dał o d czy n  im m uno- 
b io log iczny  dodatn i ,  p o d c za s  g d y  w s z y s tk ie  inne p r z y p a d k i  g r u ź ­
l iczego zap a le n ia  s t a w ó w  d a ły -  o d czy n  im m u n o b io lo g iczn y  u jem ­
ny. W  2 p r z y p a d k a c h  arihr i i is  p sor ia t ica  o d c zy n  im m unob io lo ­
g icz n y  w y p a d ł  ujemnie,  co b y  w s k a z y w a ło  na to, że  nie m a m y  
tu do c zy n ien ia  z re u m a ty c z n e m  z ap a len iem  s ta w ó w  u osobn ików  
z łuszćzTęą ,  lecz ze  śc is ły m  zw iązk iem  e tio lo g ic zn y m  zap a len ia  
s t a w ó w  z i s tn ie jącą  łu sz cz y cą ,  co też z g a d z a  się  na jzupełn ie j  
z danem i k l inicznemi, w y k a z u ją c e m i  d uże  róen ice  m ię d z y  arthri-  
t is  p sor ia t ica  a p o lya r th r i i i s  chroń, rheum .  primaria .  Z apa len ia  
s t a w ó w  p o ch o d zen ia  Z apa lnego  jak  g ruź licze ,  w iew ió row e,  j ak o -  
też n a sk u te k  z a b u rz e n ia  p rz e m ia n y  m a te r i i  (dna) da ją-  o d c z y n  
u jem ny .  Na o d c zy n  ten  nie w p ły w a  s top ień  c iep ło ty ,  ani z m ia n y  
s k ó r y  ( p rz y p a d k i  z puch liną  ogólną  i n a d m ie rn ą  su ch o śc ią  sk ó ­
ry )  ani z in iahy  w n a sk ó rk u  ( łu sz cz y ca ) ,  lecz r a l e ż y  on w y ł ą c z ­
nie i to p ra w ie  vv| 100% od z a k a ż e n ia  gośćco w eg o ,  n ieza leżń ie  
od um ie jsco w ien ia  gośćca ,  d a ją c  o d c z y n y  d o d a tn ie  również  
w  gośćcu  pozas(t ąw o w y m .  Jak k o lw iek  m ó g łb y  k to ś  za rzu c ie1, że 

•próba, p o leg a jąc a  na  l iczeniu c ia łek  b ia ły ch  je s t  n ieśc is ła  ze 
w zg lęd u  na m o ż l iw o ść  b łędu, w y n ik a ją c e g o  z w a h a ń  fiz jo log icz­
n ych  to w ie lkość  ró żn ic  w ą tp liw ośc i  te  zupełn ie  u suw a,  g d y ż ,  jak  
z a z n a c z y łe m ,  w y s tę p u ją  tu różn ice  ta k  znaczne ,  igjt u s u w a ją  
tę  m ożliwość .

S p o w o d u  doniosłośc i  tego  o d c z y n u  im m unob io log icznego  sw o ­
is tego  dla gośćca ,  tak  w  z a k re s ie  ro z p o z n a w c z y m  o g ó ln y m  dla 
s tw ie rd zen ia ,  c z y  w ogó le  is tn ie je  s c h o rze n ie  g o śćco w e  (ren ty ,  
ubezp ieczen ia) ,  jak  i w  zak re s ie  ro z p o z n a w c z y m  śc is łym  (e t io ­
log ia  d a n eg o  s c h o rze n ia  s t a w o w e g o  lub innego),  ro zb u d o w ie  tego 
o d c zy n u  p o św ięc im y  d a ls ze  prace .
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Doc. Dr.  S ta n is ła w  L A SK O W N IC K I.  Lwów.

W  s p r a w ie  l eczen ia  t. zw .  m o cz en ia  n o c n eg o  (en u re s is  n o c tu rn a ) .

Z O d d z ia łu  U ro lo g iczn eg o  P a ń s tw .  S z p i ta la  P o w sz .  w e  Lwowie .
O r d y n a t o r :  Doc. D r.  S ta n is ła w  L a s k o w n i c k i .

C h a r a k t e r y s ty c z n ą  cec h ą  m im o w o ln e g o  m o cz en ia  n ocnego  
j e s t  nag łe  oddan ie  m o czu  p o d c z a s  g łęb o k ieg o  snu. M ó w ić  o t y ­
p o w e j  enures is  n o c tu rn a  m o żn a  w ó w czas ,  g d y  n ie  rrrożemy
s tw ie rd z ić  ż ad n y c h  zm ian  u ro lo g ic zn y c h  ani zm ian  n e rw o w y c h ,  
k t ó r e b y  t łó m a c z y ty  i w y j a ś n i a ł y  p o w ó d  sc h o rzen ia .  M im o w o ln e  
m oczen ie  nocne, c ech u jące  się  o d d a n ie m  nag le  duże .  ilości m o c zu  
w śr ó d  g łęb o k ieg o  snu  p o le g a  n a  czy n n o śc io w e m  zab u rz en iu  p ę ­
cherza .

N a jczęśc ie j  w y s t ę p u j e  to c ie rp ien ie  u dzieci  m ię d z y  5 a 10 
ro k iem  ż y d a ,  b a r d z o  rz a d k o  późnie j .  J eże l i  się  z ja w ia  dop iero  
po  o k re s ie  p o k w i ta n ia  musi  s k i e r o w a ć  n a sz e  p o d e j r z e n ia  w  k ie ­
ru n k u  jak ieg o ś  o rg a n ic zn e g o  s c h o rze n ia  n e r w o w e g o  lub p adaczk i .

M oczen ie  no cn e  w y s t ę p u j e  ro zm a ic ie  c zę s to  —  u j ed n y ch  co ­
dz iennie,  u innych  w e  w ię k s z y c h  i m n ie j s z y c h  o d s tę p ac h  —  co 
k i lka  dni, c z a se m  co k i lka  ty g o d n i  a  n a w e t  m ies ięcy .

S c h o rz en ie  to w y s tę p u je  b e z w ą tp ie n ia  w  p r z y p a d k a c h  o p o d ­
k ład z ie  p s y c h o p a ty c z n y m  —• p r z y c z y n a  jego  d o ty c h c z a s  nie jes t  
w  z upe łnośc i  w y ja śn io n a .  P r z y p a d k i ,  w  k tó r y c h  m im o w o ln e  m o ­
czen ie  n o cn e  w y s tę p n ie  r ó w n o c z e śn ie  z ro z szc z ep ien ie m  k r ę g o ­
s łu p a  (sp ina  b i fida)  s ą  s to su n k o w o  b a r d z o  rzadk ie .  T o te ż  L e- 
w a n d o w s k y  s łu szn ie  tw ie rd z i ,  że  jeżel i  o b a  te sch o rze n ia  
s tw ie r d z a  się u tego  s a m eg o  osobn ika ,  n a le ż y  je o b a  u w a ż a ć  z a  
o b j a w y  z w y r o d n ie n ia  (degenera tiw e  A n ła g a )  is tn ie jące  obok siebie.

M im o w o ln e  m o czen ie  no cn e  je s t  c ie rp ien iem  c zę s to  t ru d n e m  
do usun ięcia ,  m im o s to s o w a n ia  n a j r o z m a i ts z y c h  sp o s o b ó w  lecz ­
n iczych ,  n a  s z c zę śc ie  jed n a k  w  z n ac zn e j  w ię k sz o śc i  p r z y p a d k ó w  
w  m ia rę  p o d ra s ta n ia  dz iecka ,  o d d a w a n ie  m o czu  w e  śnie  z d a r z a  
się  c o ra z  rzad z ie j  i ~we w ie k u  p o k w i ta n ia  n a jc zę śc ie j  w  z u p e ł ­
nośc i  zn ika  W  n ie l icznych  jed n a k  p r z y p a d k a c h  c ie rp ien ie  u t r z y ­
m u je  się  dalej  po  o k re s ie  p o k w i tan ia ,  nie u s tę p u je  p o m im o s to ­
s o w a n ia  ró ż n y ch  s p o s o b ó w  leczn iczych ,  p o w o d u ją c  c z a se m  c ięż ­
k ą  d e p re s ję  o b a r c z o n e g o  niem  osobnika ,  p o g a r s z a j ą c ą  się s ta le  
pod w p ł y w e m  d rw in  i Cfcławów w s t r ę t u  ze  s t r o n y  n a jb l iż szeg o  
o toczen ia .  C o n o c n e  b u d z en ie  się p rz e m o c z o n y m ,  p rz e s ią k n ię ty  
z a p a c h e m  r o z k ła d a j ą c e g o  się m o czu  m a te ra c ,  uczu c ie  n iższośc i  
i w k o ń c u  p rz ek o n an ie ,  ż e  s c h o rze n ie  je s t  n ieu lecza ln em  d o p ro ­
w a d z a  te  osobnik i  do ro z p ac zy .

P r z e d  d w o m a  l a ty  m ia łem  sp o so b n o ść  o g ląd a ć  i leczy ć  
3 tak ie  p rz y p a d k i  m im o w o ln e g o  m o czen ia  n o cn eg o  u d z ie w c z ą t  
w  w ieku  21. 17 i 15 lat .  W s z y s t k i e  t r z y  o d d a w a ły  m ocz  p r a ­
w ie  co nocy .  Noce, w  k tó r y c h  z d o ła ły  się  na  cza s  obudzfć  i p o ­
z o s t a w a ł y  suche  n a le ż a ły  do rzad k o śc i .  N a j s t a r s z a  p o z o s t a w a ła  
w  leczen iu  od 5 ro k u  życia,  u sz e re g u  l e k a r z y  i b y ł a  leczona  
w s z e lk ie m i  z n an e m i  sp o so b am i  (e le k t ry z a c ja ,  ć w icz en ia  c z y n n o ­
śc iow e  m ięśn ia  z w ie ra c z a  p ę ch e rza ,  p łó k an ia  p ę ch e rza ,  ś ro d k i  
w e w n ę t r z n e  n a j ro z m a i ts z e g o  ro d za ju ,  n a d o p o n o w e  z a s t r z y k i  do 
k a n a łu  k rz y ż o w e g o ,  p sy c h o te ra p ia ,  h ipnoza)  —  w s z y s tk o  b e z-  
sk u te c z n f f l  Z r o z p a c z o n a  m a tk a ,  po b e z s k u te c z n y c h  la ta  ca łe  
t r w a ją c y c h  p r ó b a c h  leczen ia  córk i  u sz e re g u  specja lis tów ' u ro lo ­
gów' i n e u ro lo g ó w  z a p r z e s t a ł a  da lszeg o  leczenia.  W  o s ta tn ich  
5 la ta ch  ch o ra  s t a r a ł a  się  nic  nie pić od g o d z in y  5 popołudniu ,  
k ład ła  się  s t a le  pó źn o  sp a ć  i c hociaż  o p ró ż n ia ła  p ę c h e rz  tuż 
p rz e d  z a śn ię c ie m  rz a d k o  b u d z iła  się ra n o  sucha .  Gą H  c hora  
z w r ó c i ła  się  do mnie, p r ó b o w a łe m  lec zy ć  m ałem i d a w k a m i  a t r o ­
piny, s to so w a łe m  k a m fo rę  z w a p n ie m  ( cu m p h .  m o n o b ro m .  0.1, 
calc ii  lactici  1.0 d w a  p ro szk i  dziennie)  o ra z  p łó k an iam i  p ę c h e rz a

r o z tw o re m  lapisu 1— 2°/oo. W o b e c  b e zsk u te c z n o śc i  t eg o  leczenia,  
w y p e łn ia łem  p ę ch e rz  ja k n a jw ię k s z ą  i lością  p ły n u  (200— 250 c m f  
i p o lec a łe m  jąk n ń jd łu że j  u t r z y m a ć  go w  p ęch e rzu ,  po lec i łem  •ćwi­
c zen ie  c z y n n e  m ięśn ia  z w ie r a c z a  p ę c h e r z a  k i lka  r a z y  dz ienn ie  
(k u rczen ie  m ięśn ia  z w ie r a c z a  o d b y tu  p o w o d u je  ró w n o c z e s n y  
sk u rc z  z w ie ra c z a  p ę c h e r z a )  —  w s z y s tk o  bezsku teczn ie .  W k o ń c u  
p o s ta n o w i łe m  sp r ó b o w a ć  spo so b u  leczenia,  k t ó r y  da ł  d o sk o n a łe  
w y n ik i  w  leczeniu  n iedom ogi  m ięśn ia  z w ie r a c z a  pę‘ć h e rz a  u k o ­
b ie t  z  o p ad n ięc iem  m a c ic y  i p o c h w t , .  c ie rp iący ch  na  m im o w o ln e  
o d d a w a n ie  m oczu  k ro p lam i p r z y  lekkiem  n a w e t  podnies ien iu  się 
c iśn ien ia  w  jam ie  b rz u szn e j ,  p r z y  kichaniu,  kasz lu ,  śm iechu  — 

K  w  c ię ższy c h  p r z y p a d k a c h  tak ż e  i p r z y  chodzen iu  —  a m ian o ­
w ic ie  e le k t ro k o a g u lac j i  szy jk i  pęch e rza .

T e n  sposób  leczenia,  p o d a n y  p rz e z  P i  c a r  d a  w  r. 1928 na 
IX Z jeźd z ie  T o w .  U ro log icznego  niem ieckiego, p o lec an y  z aś  go ­
rą co  p rz e z  F  r a  n k  1 a  i S p i e g 1 a o k a za ł  się  d ó sk o n a ły m  w  le­
czen iu  tego  sch o rzen ia .  O k a z a ło  się, że  u k o b ie t  z opad n ięc iem  
m ac icy  i p o ch w y ,  a co za  tern idzie ta k ż e  i d n a  p ę c h e rz a  (cy- 
s toke le )  i z w io tc z e n ia  m ięśn ia  z w ie r a c z a  p ę ch e rza ,  w y k o n a n ie  
kilku n ac ięć  so n d ą  e le k t ro k o a g u la c y ju ą  na  s z y j c e  p ę c h e r z a  p o ­
w o d u je  sk ró c e n ie  ro z c iąg n ię te g o  i o s ła b io n e g o  zw iie racza  p ę ­
c h e rz a  w s k u te k  p o w s ta n ia  w  nim  blizn, co p o lep sza  jego  d z ia ­
łanie, u ła tw ia  jego  s k u rc z e n ie  się i u s u w a  w  ten  sposób  c ie r ­
pienie. U z y s k a w s z y  b a r d z o  d o b re  w y n ik i  w  k i lk u n as tu  tak ich  
p r z y p a d k a c h  p o s ta n o w i łe m  s p r ó b o w a ć  tej m e to d y  leczen ia  
w  p r z y p a d k u  enuresis .  P o  zn ieczu len iu  szy jk i  p ę c h e rz a  3%> r o z ­
t w o r e m  a ly p in y  w y k o n a łe m  t r z y  g łębok ie  nac ięc ia  na  sz y jc e  
so n d ą  e le k t ro k o a g u la c y ju ą  p r z y  p o m p c y  c y s to -u re t ro sk o p u  M  a ć| 
C a r t h y. Z ab ieg  b y ł  mimo zn ieczu len ia  n ieco bo lesny ,  to też  
u osób  w r a ż l iw y c h  w y k o n u ję  go  w  zn ieczu len iu  n a d o p o u o w e m  
(30 c m 3 n o w o k a in y  1%  do k a n a łu  k rz y ż o w e g o ) .  S k u te k  b y ł  do ­
ra źn y ,  g d y ż  z a r a z  p ie rw sz e j  n o c y  po zab iegu  c h o r a  p o z o s ta ła  
su c h a  i p o tem  już  w ięce j  n ig d y  m im o w o ln ie  m o cz u  w  n o c y  nie 
o d d a w a ła .  P r a w d o p o d o b n ie  powstauiie  o b rz ę k u  szy jk i  p ę c h e rz a  
po  e le k t ro k o a g u lac j i  . sp o w o d o w a ło  lepsze  z am k n ięc ie  się  jej. 
Ja k o  p o w ik łan ie  zab ieg u  w y s tą p i ło  'n a to m ias t  o s t r e  zap a len ie  p ę ­
c h e rz a  z w ła s z c z a  w okolicy t r ó jk ą t a  Lieutaiuda o ra z  na  sam ej  
sz y jce .  W y s tą p i ło  czę s fe  i b o lesn e  p a rc ie  na  m o cz  w  dzień 
i w  nocy ,  m o cz  s ta ł  się  m ę tn y  i lekko  k r w a w y .  W  m ie jscach  
e lek tro k o a g u lo w M iy c h  p o w s ta ł y  t ru d n o  g o jąc e  się  o w rz o d z e n ia  
p o k r y t e  ink ru sfac jam i,  k tó re  w y g o i ły  się  dop ie ro  po usunięciu  
in k ru s ta c y j  p rz y  p o m o c y  o s t re j  łyżeczk i .  P o  u p ły w ie  6 ty godn i  
n a s tąp i ło  t r w a łe  i z u p e łn e  w y le c z e n ie  — p rz e z  c a ły  c z a s  le­
czenia ,  ch o ra  m im o p o w ik łan ia  w  p o s tac i  o s t r e g o  z ap a len ia  p ę ­
c h e rz a  ani ra z u  nie o d d a ła  m oczu  w ś r ó d  snu.

U d w u  in n y ch  c h o ry c h  p rz e b ie g  b y ł  b ez  ż a d n y c h  p o w ik łań  
po ■zabiegu —  w y le c z e n ie  jed n a k  n a s tąp i ło  dop ie ro  po u p ły w ie  
4 tygodni,  g d y  w y t w o r z y ł y  się  b l izn y  w  m ięśniu  z w ie r a c z a  p ę ­
ch erza .  P o d o b n ie  t e r e ś z tą  dz ie je  się  i w  p r z y p a d k a c h  n iedom ogi 
p ę c h e r z a  p r z y  opadn ięc iu  m a c ic y  i p o c h w y ,  gdz ie  w y le c z e n ia  
n ie  n a le ż y  o c z e k iw a ć  p rz e d  u p ły w e m  4 ty godn i  t. j. aż  r a n y  
na  ' s z y jc e  nie w y g o j ą  się  i nie p o w s ta n ą  blizmy s k r a c a j ą c e  m ię ­
sień z w ie ra c z  i z w ę ż a ją c e  s z y jk ę  p ęch e rza .  W e  w s zy s tk ic h  le­
czo n y c h  w  ten sposób  p r z y p a d k a c h  p o w s ta j ą  na  b łon ie  ś lu z o w e j  
szy jk i  p ę c h e r z a  b ia ła w e  b l izn y  w  m ie jscach  e le k t ro k o a g u lo -  
w a n y ch .

T e  p rz y p a d k i  enures is  -obse rw ow ałem  i leczy łem  p rz ed  t r z e ­
m a  la ty .  W y n ik i  feczenia  p rz e d s ta w i łe m  w  form ie  k ró tk ie g o  do ­
n ies ien ia  n a  p os iedzen iu  L w o w s k ie g o  T o w a r z y s t w a  L e k a r sk ie g o
2. XII. 1932 r. —  z o p u b l ik o w an ie m  w s t r z y m y w a ł e m  się d o ty c h ­
czas ,  s ąd ząc ,  że  b ędę  m ia ł  s-posobność lec zy ć  w ięce j  tak ich  
p r z y p a d k ó w ,  p o z a te m  nie w ie d z ia łe m  w ó w c z a s ,  c zy  w y n ik i  te 
b ę d ą  t rw a łe .

K o r z y s tn y  w yn ik ,  jaki  o s ią g n ą łem  w ty ch  3 z d a w a ło b y  się  
b e zn a d z ie jn y c h  p r z y p a d k a c h ,  sk ła n ia  m n ie  obecn ie  do o g ło sz e ­
n ia  i po lecen ia  t eg o  sp o so b u  leczenia.

Z ab ieg  j e s t  n ieco  bo lesn y ,  to też  na j lep ie j  go w y k o n a ć  
w  z n ieczu len iu  k r z y ż o w e m  u osób  w ra ż l iw y c h ,  U o sób  umiej 
w ra ż l iw y c h ,  m o żn a  w y k o n a ć  go p o  u p rz ed n iem  d o k ład n e m  z n ie ­
czuleniu  szy jk i  p ę c h e rz a  i cejwki m o c z o w e j  3°/o ro z tw o re m  a ly ­
p iny  — ’ jak  to  u czy n i łem  w  m oich  p rz y p a d k a c h .

Nacięb ia  so n d ą  e le k t ro k o a g u la c y ju ą  n a le ż y  w y k o n a ć  dość  
g łęboko ,  a ż e b y  b lizna  p o w s ta ł a  w  s a m y m  m ięśn iu  z w ie r a c z u  p ę ­
c h erza ,  -co n a s t ę p o w o  s p o w o d u je  jego  sk ró c e n ie  i p o le p s z y  k u r -  
czl iwość .

M o ż l iw e  po w ik łan ia ,  w  p o s ta c i  os tnego  zapa len ia— p ęch e rza ,  
p o w s ta n ia  o w r z o d z e ń  z l inkrustacjarni na  s z y jc e  w  m ie jscu  e lek- 
t r o k o a ^ u la ć j i  —  są  b e z  z n aczen ia ,  g d y ż  s to su n k o w o  w  k ró tk im  
cza s ie  m o żn a  je  u su n ą ć  p rz e z  o d p o w ie d n ie  leczenie.

W y ż e j  o p isan a  m e to d a  m o ż e  b y ć  s t o s o w a n ą  ty lk o  u d o ro ­
s łych ,  u k tó r y c h  mknął już  o k re s  p o k w i tan ia  i gdz ie  inne p r o s t s z e  
ogólnie  s to s o w a n e  s p o s o b y  leczen ia  zaw io d ły .



Nr. 43. 1935 POLSKA GAZETA LEKARSKA 779

P iśm ien n ic tw o :

P i c a r d :  Z e i tsch r .  f. uroi.  Chir.  T. 30. Z. 1. S tr .  107. —
2) F r a n k e l :  Med. Klin. 1929. S tr .  1287. —  3) M e y e r :  Kli­
n ik d e r  nerv .  S to ru n g e n  deiJ B lase  (L ich tenbe rg ,  Y o e lck e r :  H an d -  
bucli  d e r  Urologie) .

Dr.  W l.  M IK U Ł O W S K I.  W a r s z a w a .

O z a s to s o w a n iu  o d c z y n u  G r im b e r ta  na  o b e cn o ść  b a r w ik ó w  ż ó ł ­
c io w y ch  w  m o czu  do w c z e sn e g o  ro z p o zn a n ia  p ł o n i c y J).

Ze S z p i ta la  K a ro la  i M a r j i  dla Dzieci.
D y r e k t o r :  P ro f .  Dr.  W ta d .  S z e n a j c h .

R o z p o zn a n ie  p ło n icy  jes t  w ogó le  ty p e m  ro z p o zn a n ia  k l in icz ­
n ego  i o p ie ra  się  na  sam ej  o b se rw a c j i  i na  wV\viadacli .  P ew ien  
p ro c e n t  p rz y p a d k ó w ,  m im o n a jw ię k sz e g o  d o św ia d c ze n ia  l e k a r ­
skiego,  u su w a  się spod  d ecy z ji  ro zp o zn a w c ze j  i p o zo s ta je  zko-  
n iecznośc i  w zaw ieszen iu .  D o  tak ich  p r z y p a d k ó w  n a leża  w s z y s t ­
kie n ie ty p o w e  z e s p o ły  chorobow e,  W k tó r y c h  albo ang ina ,  albo 
w y s e p k a  nie do p isa ły .  N iek tó re  defin icje  p ło n icy  nie z d o ła ły  
w ogó le  z d o b y ć  p r a w a  o b y w a te l s tw a  w t rudnej  klinice tej ch o ­
roby .  1 tak ,  nie w s z y s c y  au to ro w ie  z g a d z a j ą  się  na  a u te n ty c z ­
ność  p ło n ic y  przyraime.i ,  a lbo p ło n icy  z  o p a rze n ia ,  p ło n icy  z o spy  
w ie trzne j ,  p ło n icy  po łogow ej.  S ą  p rz y p a d k i  p łon icy ,  k tó re  p r z e ­
n o sz ą  na  o toczen ie  jed y n ie  n iew inną  an g in ę ;  n a o d w ró t ,  dużo 
osób  z a ra z i ło  się  p łon icą  od niewinnej  n a p o z ó r  a ng iny .  N ie ty łko  
rum ień, t o w a r z y s z ą c y  ospie w ie trzn e j ,  g o rą c z c e  po łogow ej,  b ło ­
n icy .  ale  t a k ż e  ru im eń  s p o t y k a n y  w  z a t ru c iu  lekam i,  ja k  a t r o ­
p iną,  k se ro fo rm e m , k ry o g e n in ą ,  po  z a s t r z y k n ię c iu  su ro w icy ,  czy  
a r s en o b e n z o ló w  lub r tęc i  s p ra w ia  t ru d n o śc i  ro z p o zn a w c ze ,  nie d a ­
jące  s ię  p rz e z w y c ię ż y ć .  S tw ie rd ze n ie  a n a in u eą ty czn e ,  że  k toś  u ży ł  
t eg o  lub ow eg o  ś ro d k a  zd o ln eg o  do w y w o ła n ia  o b jaw ó w  i n to k s y k a ­
cji  —  w p o s ta c i  rum ien ia  g o r ą c z k o w e g o  —  nie w y k lu c z a  n a tu r y  
z a k a ź n e j  d a n eg o  rum ien ia .  D o św iad czen ie  wielkiej  w o jn y  uczy ,  
że  rum ień  p o r tęc io w y ,  albo p o a r sen o b e n z o lo w y ,  ro z p o z n a w a n y  
jak o  in to k s y k a c y jn y ,  b y ł  w  is tocie  n ie jed n o k ro tn ie  rum ien iem  z a ­
k a ź n y m  i z a ra ź l iw y m ,  t. j. a k ty w o w a n ą  płonicą ,  k tó r a  d a w a ła  
sz e re g  p rz y p a d k ó w  z a ra ż e n ia  s ą s ie d z tw a  ( M i l i a n ) .

W o b ec  s z e re g u  tru d n o śc i  ro z p o z n a w c z y c h  p łon icy ,  lek a rz  
p w ia d o m y  odpow ied z ia ln o śc i  i k o n sek w en c j i  san i ta rn o -p o l ic y jn e j  
—  chętn ie  sz u k a  p o m o c y  w  s t a r y c h  .i w  n o w y c h  ś ro d k a ch  po- 
m o c n ic z o - ro z p o z n a w c z y c h ,  ta k  k l in icznych ,  jak  i p ra c o w n ia n y c h ;  
jak k o lw ie k  w sk aź n ik i  k l in iczne  są  z  n a t u r y  r z e c z y  b a rd z ie j  p o d ­
m io to w e  niż m e to d y  p ra c o w n ia n e ,  to jed n ak  n iezależn ie  
od  tego, że  „un te m o ig n a g e  p rec is  n ‘es t  pas  n e ó essa irem en t  
vee id iquc“ (A. M a u r o i s ) ,  c za se m  m o że  b y ć  ważniej 'sze  u c h w y ­
cen ie  c z u ły m  w ęch em  o b jaw u  Posp isch i l la ,  z a p a c h u  a ce to n u  z ust,  
a lbo  o b jaw u  H e im a  t. j. z a p a c h u  k la tk i  z w ie rz ą t  d ra p ieżn y ch ,  
a lbo cenn ie jsze  m o że  b y ć  sp o s trz e że n ie  ż ó ł t a cz k o w e g o  z a b a rw ie ­
n ia  podnieb ien ia  tw a rd eg o ,  niż n a jb a rd z ie j  sz c ze g ó ło w e  obliczenie 
s ta łe j  A m b a rd a  w  m oczu ,  c z y  w z o ru  Scliiliinsja w e  krwi.

S p o s t r z e ż e n ie  P o s p i s c h i l l a  o z a p a ch u  ace to n u  z ust  
z n a jd u je  u zasad n ien ie  n ie ty łko  w n o to ry c z n ie  zn an e m  z ja w isk u  
w y m io tó w ,  to w a r z y s z ą c y c h  w y b u ch o w i  płonidy, ale  z n a jd u je  t a k ­
że  p o tw ie rd z en ie  l a b o ra to ry jn e  w o k re ś lan iu  ace to n em ii  i ace to -  
nu r j i  p łon iczej  (Z i e g 1 e r, S c h i r 1 i t z) dla celów ró z m ę zk o w o -  
ro z p o z n a w c z y c h  i p ro g n o s ty c z n y c h .

S z u k a n ie  ż ó ł t a c z k o w e g o  z ab a rw ie n ia  w -przebiegu p łon icy  na 
s p o jó w k a c h  i na  podniebieniu  tw a rd e m  jes t  u z a s a d n io n y m  i w a ż ­
n y m  o d ru c h em  k l in iczn y m  b a d a n ia  chorego .  Ż ó ł ta cz k a  —  i to 
z a z w y c z a j  d y s k r e tn a  —  je s t  p a to g n o m o n icz n a  dla p łon icy ,  a je ­
żeli nie je s t  na  p i e rw sz y  rzu t  oka  na  sk ó śze  d o s t rz eg a ln a ,  to 
t r z e b a  sz u k a ć  jej w ty c h  m ie jscach ,  w k tó r y c h  się  u ta jo n a  ż ó ł ­
t a c z k a  l e k a rzo w i  z a z w y c z a j  o b jaw ia .  M ie jscam i tem i s ą :  sp o jó w ­
k a  g a łk i  i b łona  ś lu zo w a  podnieb ien ia  tw a rd eg o ,  j ak o  okolice 
na js iln ie j  w u s t ro ju  uk rw ione ,  n a j ła tw ie j  n a b ie ra ją c e  zab a rw ien ia  
ż ó ł ta cz k o w e g o .  P rz e k rw ie n ie  z ap a ln e  c a łego  g a rd ła ,  udz ie la jące  
s ię  tak ż e  podnieb ien iu  tw a rd em u ,  s p r z y j a  z n ak o m ic ie  u jaw nien iu  
s ię  z ab a rw ie n ia  ż ó ł t a c z k o w e g o  w łaśn ie  na  tern miejscu.

M ec h an izm  ż ó ł ta cz k i  płonicze.! n iezaw sze  .iest jed n a k o w y .  
C z asem  chodzi  o ż ó ł t a c z k ę  za s to in o w ą ,  k ied y in d z ie j  m ią ż szo w ą  
lub w ła śc iw ą  n ie k tó ry m  in n y m  o s t r y m  choro b o m  z a k a ź n y m ,  więc 
o t. zw. ż ó ł t a c z k ę  to k s y c z n o -z a k a ź n ą ,  k ied y in d z ie j  o ż ó ł ta cz k ę  
h em o l i ty c zn ą ,  lub w reszc ie  cr ż ó ł t a c z k ę  em o c y jn ą ,  czy li  d y sk in e -  
t y c z n ą .  W e d łu g  o b o w ią z u ją c e j  dz iś  nauki  Aschoffa,  n iem a  ż ó ł ­
t ac zk i  bez  u p o ś led zen ia  czy n n o śc i  w ą t ro b y .  W ia d o m o ,  jak  w ażn ą  
ro lę  r o z p o z n a w c z ą  o d g r y w a ją  na  p o c zą tk u  p ło n icy  w y m io ty .  O tóż

')  W e d łu g  o d c zy tu  na  XIV Z jeźdz ie  L e k a r z y  i P r z y r o d n ik ó w  
P o lsk ich  w P o z n a n iu ,  12— 15. IX. 1933 r.

w y m io ty  te p o z o s ta ją  częs to  w zw iąz k u  ze  sk u rc ze m  z w ie ra cz a  
Oddiego,  z u a j d u j ą c p ^  się  p r z y  u jściu  p rz ew o d u  w sp ó ln eg o  do 
d w u n a s tn icy .  S k u rc z  m ięśn ia  g ład k ie g o  m o że  t rw a ć  d ość  d ługo 
i m oże  w y w o ła ć  ż ó łtaczk ę ,  czego  p r z y k ła d y  w id z im y  w s ta n a c h  
s k u rc z u  odźw iern ika ,  w pitzebiegu w y m io tó w  u p o rc z y w y c h ,  n a ­
w y k o w y ch ,  ace tonem icznyc l i ,  a lbo u  w a g o to n ik ó w  ( M i k u ł o  w- 
s k  i ) .

W ia d o m o  także,  że  w y m io ty  p łon icze  b y w a ją  n ie rz a d k o  o b ja ­
w em  zesp o łu  o t rze w n e g o  z ró w n o c ze sn e m  z a p a rc ie m  s to lca  i bębni- 
cą  b rzu szn ą .  O b ja w y  te w ią ż ą , ' s i ę  z  lekkiemi s t a n a m i  z ap a len ia  
tk an k i  l im foidalnej  w y r o s tk a  ro b a cz k o w e g o  ( K a u f m a n n ) .  O tóż,  
je s t  s p r a w ą  udo w o d n io n ą ,  jak  c z ę s ty m  o b ja w e m  to w a rzy sz ą cy m i  
s t a n o m  z a p a ln y m  w y r o s tk a  ro b a cz k o w e g o  b y w a  ż ó ł ta cz k a ,  k tó ra  
dla n ie k tó ry ch  au to ró w ,  .iak C a p l e s c o  i C r o s s u ,  jes t  p a to ­
g no m o n iczn a  w przeb iegu  z ap a le n ia  w y ro s tk a .  P o z o s t a je  to w ści­
s ły m  zw iązk u  z t. zw. k o re la c ją  w y r o s tk a  ro b a cz k o w e g o  i w ą ­
t ro b y  (D i e u 1 a f o y,  M i k u ł o w s k i  u dzieci).

T a k  więc o s t ry  c h a r a k te r  z a k a ź n y  p łon icy ,  ja k  i s p a s ty c z n y  
lub o t r z e w n o w y  typ  w y m io tó w  ze s t a n a m i  z ap a ln em i  tk a n k i  l im­
foidalnej w y r o s tk a  lub b ez  tak ich  s ta n ó w ,  są  c zy n n ik am i  sp r z y -  
j a ją ce m i  p o w s ta w a n iu  ż ó łtaczk i  w  p rzeb ieg u  p łonicy .

S k o ro  więc ż ó ł t a c z k a  n a le ż y  w p łon icy  do ta k  c z ę s ty c h  o b ja ­
w ó w  jak  w y m io ty  —  w y p a d a  z a l i c z y ć * ią  do o b ja w ó w  p a to g n o -  
m o n iczn y ch  i jaknajściśle .i  ją  śledzić.

N a leż y  n ie ty łko  n a w ią z a ć  nić łączn o śc i  z  m e to d a m i  s t a r y c h  
a u to ró w ,  s z u k a ją c y c h  ś la d ó w  ż ó ł ta c z k o w e g o  z a b a rw ien ia  na  biał- 
k ó w k a c h  i na  tw a r d e m  podniebieniu ,  ale  tak ż e  sz u k a ć  ś lad ó w  
ż ó ł ta cz k i  w m oczu. Jak k o lw iek  n ie r z a d k o  sa m o  żó łte  z a b a rw ie ­
nie w s t rz ą śn ię te j  p ia n y  m o czu  z d r a d z a  n a m  obecność  Eółtaczki  —  
to jed n a k  w p r z y p a d k a c h  u jem n y c h  n a le ż y  uciec  się do prób  
c zu lszych .  P o d  p ró b ą  czu lsz ą  nie u w a ż a m  za  k o n ieczn e  o k re ś la ­
nie w  k a ż d y m  p rz y p ad k u  p ło n icy  p o z io m u  b i l i ru b in y  w  s u ro w ic y  
k rw i.  P o z io m  ten  w a h a  s i 9  i u z d r o w y c h  a  w  szczeg ó ln o śc i  
u n o w o ro d k ó w  p rz e d s ta w ia  s t a n y  h iperb il irub inem ji,  docho d zące j  
n a w e t  do 4 jednos tek .

O g ra n ic z a ją c  się do ro z b io ró w  m oczu, w y k a z u ją c y c h  obec­
n ość  b a rw ik ó w  żó łc iow ych ,  n a le ż y  s tw ie rdz ić ,  że  ze  w s z y s tk ic h  
prób  t. j . E ^ H e  11 i n a, R o s e n b a c h a, R o s i n  o, H u p p e r- 
t a, H a m m a r s t e n a ,  G 1 u z i ń s k i e g o, K r o k i e w  i c z a,  
O a c h a m o p o u l o ,  B o n i a n o ,  z a  najfczulszą m usie l iśm y  
uzn ać  p r ó b ę | ć  r i m b e r t a .  1 tę p ró b ę  s to śu je m y  w  p r z y p a d k a c l i  
u ta jone j  żó łtaczk i .

P r ó b a  G r im b e r ta :  do 10 ŁCiti® m oczu  w  p ro b ó w c e  d o d a je m y  
5 c m 3 10% roaesym u ch lo rk u  b a ro w eg o .  P o  w y m ieszan iu ,  w iru jem y  
ten  p ły n  w  d w u  w iró w k ach ,  a o sa d  u tw o rz o n y  z  s ia rcz an u ,  fos­
fo ran u  i bilirubifiianu b a ro w eg o  p r z e m y w a m y  w o d ą  p rzek ro p lo n ą .  
P o te m  r o z p u s z c z a m y  o sa d  w. 4 cm 3 a lkoho lu  9 0 %  z 5 %  k w a se m  
so lnym . W k ła d a m y  ten ro z c z y n  do łaźn i  w odne j  i t r J t f f i a m y  
w g o tu jące j  się  w odz ie  p rz ez  minutę .  Na spód  p robów ki  op ad a  
osad, a  n ad  nim p o z o s ta je  p łyn ,  k t ó r y  p rz y b ie ra  zab a rw ien ie  
z ie lonawe,  lub z ie lonaw o-b łęk itne ,  g d y  m ocz  z a w ie ra  bilirubinę. 
P ł y n  .iest b e z b a rw n y ,  g d y  n iem a b a rw ik ó w  ż ó łc io w y ch  w moczu. 
Z ab a rw ien ie  niebieskie,  lila lub c z e rw o n o -k a rm in o w e  w y s tę p u je ,  
g d y  b ilirubina u leg ła  utlenieniu.  W  raz ie  w y s tą p ie n ia  z a b a rw ie ­
nia b ru n a tn eg o ,  d o d a je m y  2 k ro p le  w o d y  u t lenionej  i w k ła d a m y  
p robów L ę ponow nie  do łaźn i  wodnej .  Z jaw ien ie  się  w te d y  z a b a r ­
w ien ia  z ie lonego  św ia d c z y  o obecności  b a rw ik ó w  żó łc iow ych .  
O d c z y n  G r i m b e r t a  w y k r y w a  n a w e t  m a łe  ś l a d y  b a rw ik ó w  
ż ó łc io w y ch ,  ale  w y m a g a  p róbki m oczu ,  p o ch o d zące j  z w iększej  
ilości z e b ra n y c h  p o rc y j  m oczu ,  a więc  ze  100 do 500 c n f  m oczu.

P r a k t y k a  codz ien n a  u c z y  lek a rz a ,  jak  częs to  d ro b n y  n a p o zó r  
szczegó ł,  z a u w a ż o n y  lub z a n ied b a n y ,  r o z ra s t a  s ię  do ro z m ia ró w  
n iep ro p o rc jo n a ln y ch .  O w a r to śc i  la b o ra to ry jn e j  p ró b y  G r i m- 
b e r t a  w z a s to s o w a n iu  do w y k r y w a n ia  ż ó łtaczk i  m ia łem  sp o s o b ­
ność p rz e k o n a ć  s ię  p rz e z  sz e re g  lat. Nie p rz y p u sz c z a łe m  jednak ,  
że  tak i  d ro b n y  n a p o z ó r  szczeg ó ł  l a b o r a to r y jn y  m o że  o d e g rać  
rolę p o m o cn ic zo - ro z p o zn a w c zą  w tak  w a żn e m  zag ad n ien iu ,  jak  
w y k r y w a n ie  epidem ij  dom ow ycli  w  szp i ta lu  dz iec ięcym . P r z y ­
k ła d :  u dw ule tn iego  dz iecka ,  B. K., Nr. 27316, o z d ro w ień c a  po 
g ro n k o w c o w o -p a c io rk o w c o w y m  k o k lu sz o w y m  ro p n iak u  opłucnej,  od 
5 ty godn i  nie g o rą c z k u ją c e g o ,  z ja w i ła  się nagle,  dnia  16. IV. 
1931, g o rą c z k a  38", w y s y p k a  na  k la tce  p ie rs iow ej i na  tu łowiu, 
p o d o b n a  do p łon icy ,  g a rd to  cze rw o n e  bez n a lo tó w  na m i ­
g d a ł a c h .  W y s y p k a  p rz e sz ła  n a z a ju t r z  na  k o ń c z y n y  dolne i u t r z y ­
m y w a ła  się  p rz ez  4 dni p r z y  c iepłocie  p o d g o rą cz k o w e j  —  p r z y  
d o b r e m  stanie j  -ogólnym. W  p r z y p a d k u  ty m  w y g lą d  j ę z y k a  nie 
by ł  c h a r a k te r y s ty c z n y ,  g a rd ło  b y ło  czy s te ,  ż ó ł taczk i  na  sp o jó w ­
k a c h  ga łek ,  ani na  podnieb ien iu  tw a r d e m  nie s tw ie rd zo n o .  K rew  
w y k a z y w a ł a  leu k o c y to z ę  (60%  k o m ó rek  w ie lo . iądrzas tych ,  2 %  
eo zy n o c h ło n n y c h ,  4 %  p la z m a ty c z n y c h  25% l im focy tów ,  9%  je- 
dn-o jądrzas tych) .  O d c z y n  w y g a s a n ia  S c h u lza  i C h a r l to n a  17. IV. 
by ł  u jem ny .
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W  p rz y p a d k u  tym ,  b a d an ie  m oczu  w y k a z y w a ło  w dniach 
16. IV., 17. IV. i 18. IV. d o d a tn ie  o d c z y n y  na  u rob ilinogen  i d o ­
d a tn ia  p róbę  G r im b er ta .  D z iecko  23. IV. w y p isa n o  ze  szp i ta la  
w s tan ie  b e z g o rą c z k o w y m ,  bez ś lad ó w  w y sy p k i .  W  5 dni po p o ­
w ro c ie  B. do dom u, j e d y n y  4-letni b ra t  jego, z ag o rą e z k o w a l  i z a ­
c h o ro w a ł  w śró d  t y p o w y c h  o b jaw ó w  p łon icy  i w d w a  dni po z a ­
c h o ro w an iu  z o s ta ł  o d d a n y  do szp i ta la  z a k a ź n e g o  św. S ta n is ła w a ,  
gdz ie  leżał  z ro z p o zn a n ie m  ty p o w e j  s z k a r l a ty n y .  B. nie  g o r ą c z ­
k o w a ł  w ięće t ,  a le  w y k a z y w a ł  łu szczen ie  o ty p ie  c h a r a k te r y ­
s ty c z n y m .

W  o p isa n y m  pr& ypadku  ro z p o zn a n ie  p ło n icy  u dz ieck a  po 
św ieżem  z a k a że n iu  p a c io rk o w c o w e m  n a tra f ia ło  na  t rudnośc i ,  ze 
w z g lę d u  na  z u p e łn y  b r a k  c h a r a k t e r y s t y c z n y c h  zm ian  w  g a rd le  
i n iedość  t y p o w ą  w y s y p k ę .  P r z y p a d e k  ten  w y d a w a ł  się  w ie lu  
k o legom  r ó ż y c z k ą ,  sp o w o d u  łag o d n eg o  p rzeb ieg u ,  sp o w o d u  b ra k u  
ty p o w y c h  zm ian  g a rd ła  i j ę z y k a .  O czy w iśc ie ,  fak t  z a c h o r o w a ­
nia  na  ty p o w ą  płon icę  r o d z e ń s tw a  w  k ilka  dni po  p o w roc ie  n a ­
szeg o  p a c je n ta  r o z s t r z y g a ł  o s łu szn o śc i  ro z p o zn a n ia  p łon icy .

W  p r z y p a d k u  ty m  p ró b a  G r i m b e r t a  w y k a z a ł a  w y jS z o ść  
nad  o d c zy n e m  S c h u l z  a -C  h a r  1 1 o n a. O p ró cz  tego, rozpoznan ie  
tego  p r z y p a d k u  p ło n ic y  by ło  d la  s z p i ta la  n a sz eg o  w y ją tk o w o  o w o c ­
ne, p o n iew aż  p rz ek o n a ło  n a s  p rz ez  ana log ię ,  że  sz e re g  pięciu w ty m  
o kres ie  c z a su  izo lo w a n y ch  j ak o  ró ż y c z k a  p r z y p a d k ó w ,  był 
w  is tocie  e n d e m ją  takie j  sam ej  jak  u B., m e ty p o w e j  pod w zg lęd e m  
w y g lą d u  g a rd ła  p łon icy ,  w y ja śn io n e j  n a s t ę p o w o  r e t r o s p e k t y w ­
nie, c z y  p rz ez  łuszczenie ,  c zy  p rz e z  zap a le n ie  ne rek ,  c zy  w r e ­
szc ie  z ak a że n ie  ro d z eń s tw a .  Nic dz iw nego ,  że  od tego  cza su  we 
w sz y s tk ic h  w ą tp l iw y c h  p r z y p a d k a c h  p łon icy ,  chętn ie  uc ieka łem  
się do p o m o cy  ro z p o zn aw cze j ,  j a k ą  d a je  ry c h łe  badan ie  m oczu  
w' p ło n ic y  na  z a w a r to ś ć  b i lirubiny.

W  r. 1927 w spó ln ie  z C h m i e l e w s k ą  b a d a łem  w a r to ść  
k l in iczną  o k re ś lan ia  z a w a r to śc i  k w a su  mocz-owego w m oczu  
u dzieci i s tw ie rd z i łem ,  że  w  o s t r y c h  c h o ro b ach  z a k a ź n y c h ,  jak  
d u r  b rz u sz n y  i p łon ica ,  z a w a r to ś ć  k w a su  m o czo w eg o  w m oczu  
o ra z  s to su n e k  k w a s u  m o czo w eg o  do m o czn ik a  w m oczu  pow ięk sza  
się, św ia d c z ą c  o istn ieniu  w  p rzeb ieg u  ty c h  c h o jó b  dysfunkc j i  
n u k leo l i ty czn e j  w ą t ro b y .  Od tego  c za su  o k re ś lan ie  i lościowe k w a ­
su  m o czo w eg o  w  p r z y p a d k a c h  d uru  b rzu szn eg o ,  p rz ed  w'ynikiem 
próJTy W id a la ,  s t a ło  s ię  dla w'ielu l e k a r z y  w n a s z y m  szp i ta lu  
p ró b ą  p o m o c n ic zo - ro z p o zn a w c zą ,  ja k  o d c zy n  d w u a z ® y .

P r ó b a  G r i m b e r t a  o k a za ła  się  w  p r a k ty c e  p o ż y te c z n a  dla 
w y ś led zen ia  laclł taczk i  p łoniczej.  O czyw iśc ie ,  n ie  z n a c z y  to, że 
iv 100% k a ż d y  b a d a n y  m ocz  w  płonicy,,  bez  w zg lęd u  na  okres  
cho ro b y ,  m usi  w y k a z y w a ć  d o d a tn ią  p ró b ę  G r im b er ta .  P o d  w z g lę ­
dem  s t a ty s ty c z n y m  w  70 %  na  m a te r i a le  80 p rzy p ad k ó w ' ob jaw  
G r im b er ta ,  w'e w c z e sn y m  o k re s ie  p ie n v s z y c h  3— 4 dni p łon icy ,  
o k a z y w a ł  się doda tn i .  W  15 p r z y p a d k a c h  p rz y c z y n i ł  się  on 
w z n a c z n y m  s topn iu  do r o z s t r z y g n ię c ia  w ą tp l iw ości  ro z p o z n a w ­
czy ch  w  p r z y p a d k a c h  ro z p o zn a w c zo  w ą tp l iw y ch ,  g d y  m ianow ic ie  
chodzi ło  o 6 p r z y p a d k ó w  ró ży czk i ,  o 4 p r z y p a d k i  b ło n icy  i o 5 
p r z y p a d k ó w  p ło n ic y  p rz y ra n n e j .

W  30 %  p r z y p a d k ó w  o d c zy n  G r im b e r ta  w p ło n icy  b y ł  u je m ­
ny .  W  p r z y p a d k a c h  ty c h  b ra k o w a ło  p e w n y c h  w a ru n k ó w ,  t. j. 
a lbo cza s  c h o ro b y  nie b y ł  stosow ny, a lbo m oczu  by ło  zam alo ,  
albo b ra k o w a ło  k r y t e r i u m  d iag n o s ty c zn e g o ,  że  rzec zy w iśc ie  c h o ­
dziło  o „niewątpliwą płonicę .  W ia d o m o ,  że  p łon ica  jes t  j e szcze  c ią ­
gle  chorobą ,  k t ó r a  się  w y m y k a  w  ró ż n y ch  z a le ż n y c h  od epidem ji  
p r o c e n ta c h  od śc is łego  i b ezw z g lęd n e g o  k r y t e r iu m  npzp o zu aw - 
ezego.

O d c zy n  G r im b e r ta  je s t  w  h a rm o n i i  z k l in iką  i d o św ia d c z e ­
niem s t a r y c h  au to ró w ,  Którzy  s twderdzali,  że  w p łon icy ,  p o m ię ­
d z y  innem i ob jaw am i,  ż ó ł ta cz k a  stanowo w a ż n y  o b ja w  patog-no- 
m on iczny .  P r ó b a  G r im b e r ta  m o że  w  rę k ac h  k r y t y c z n e g o  lek a rz a  
s łu ż y ć  jak o  sym bol  n a w ią z u ją c y  k o n ta k t  m ię d z y  s t a r ą  a nową 
m e d y c y n ą .  G d y  s t a r z y  lek a rze  s łu szn ie  szuka li  ob jaw u  p łon icy  
w  z a p a ch u  a-cetonu, w  ,,m a h o n io w y m "  k o lo rze  m o czu  i w żó ł­
taczkow e::!  z ab a rw ien iu  spo jów ek ,  to dzis ie jsi ,  s z u k a ją c  w c zu ­
ły ch  m e to d a c h  l a b o r a to r y jn y c h  objawów' d y sfunkc j i  w ą tro b o w ej ,  
s tw ie rd za ją ,  że  p r z y  ro z p o z n a w a n iu  p łon icy ,  m yb lą  to sam o , co 
ich p rzodkow ie .  P r a g n ą  ty lk o  n a d a ć  p o sz u k iw a n io m  sw o im  wdęcej 
w a r to śc i  p rz ed m io to w y c h .

W n io sk i .

P ło n ic y  to w a r z y s z y  w ięk sza ,  lub m n ie j s z ą  d y s fu n k c ja  k o ­
m ó rk i  w ą t ro b o w ej .  P r ó b y  p r a c o w n ia m i  zdo lne  w y k r y ć  istn ienie  
d y s fu n k c j i  w ą t r o b o w e j  w e  w c z e s n y m  o k re s ie  p łonicy ,  m ogą  
m ieć z n aczen ie  p o m o cn ic zo - ro z p o zn a w c ze .  D o  z n a m ien n y c h  obja-, 
w ó w  w czesn e j  p ło n ic y  n a le ż y  ż ó ł ta cz k a .  O b ja w  p o d ż ó l ta cz k o w e -  
go  z a b a rw ien ia  oczu  i podnieb ien ia  tw a r d e g o  w e  w c z e sn y m  o k re ­
sie  p ło n ic y  jes t  d a w n y m ,  n ieco  p o d m io to w y m  ob jaw em  p a to g n o -  
ip o n iczn y m  w klin ice  p łon icy .  C zu ta  p ró b a  G r im b e r ta  na  o bec­

ność b tfrwików żólciffiyych w m oczu  m o że  s ta n o w ić  jed n ą  
z p r z e d m io to w y c h  m etod  p o m o cn ic z o - ro z p o z n a w c ż y c h  w czesne j  
płonicy!, ja k  w y k a z a ło  d o ś w ia d c z e n i*  a u to ra  na, m a te r ja le  80 p r z y ­
padków .

P iśm ien n ic tw o :

1) P.  C a p i  e s  c o  et  G r o s  s u :  P r e s s e  Mód. Nr. 85. 1932. —
2) D i e u l a f o y :  Cliniątte Mćd. de  1‘H ó te l-D ieu  de R a r is  1901. —
3) J. G n i a r t ,  L.  G r  i m b e r t :  P rć c is  de d iagncStic .  P a r i s .  L a-  
m arre .  1922. —  4) L i p p :  Mutich. med. W o c h  Nr. 8. 1935. —
5) M i k u ł o w s k i  i J a r o s z e w s k a :  P ed j .  P o lsk a .  Nr. 1927. —
6) M i k u ł o w s k i :  Pol .  Gaz. Lek. Nr. 8. 1931. —  7) M i k u ­
ł o w s k i :  M e d y c y n a .  Nr. 8. 1933; Pol.  Gaz. Lek. Nr. 47. 1926; 
Ped j .  Pol .  Nr. 4. 1926. —  8) M i k u ł o w . s k i :  XIV Z ja zd  L e k a ­
rz y  i P r z y r o d n ik ó w  Po lsk ich  w  P o z n a n iu .  12— 15. IX. 1933. —
9) M i l i a n :  Le  b io tropism e.  P a r i s .  1929. —  10) S c b i r l i t z :  
Klin. W o ch .  27. V. 1933. —  11) Z i e g l e r  K . : Miinch. med. 
W o ch .  1934.

H e lena  G O L D H A M M E R  i P a w e ł  L O E W Y . W ied eń .

H o rm o n  „ P r o l a n  A ‘ w  m o cz u  m ło d y c h  m ę ż c z y z n ,  ł s ty g m a ty zo -  
w a n y c h  'w e g e ta ty w n ie .  I

Z Z ak ład u  Hizjologji  U n iw e rsy te tu  W ied eń sk ieg o .

D o ty c h c z a s  w s z y s tk ie  p r ó b y  w y k a z a n ia  p ro lan u  w m oczu  
m ę ż c z y z n  zaw io d ły ,  lub d a ły  w y n ik  w ą tp liw y ,  z w y ją tk ie m  zni­
k o m y ch  ilości w y d z ie lo n eg o  h o rm o n u  w  m oczu  s ta rK ćh  m ęż cz y z n
1 s ta rców  . o dżem doniósł  O e s t e r r e i c h e r. W y n ik i  d o ty c h ­
c z a so w y c h  b ad an  nad p ro lan e m  u m ę ż c z y z n  są  z eb ra n e  w k s ią ż ­
ce C h r i s t ia n ‘a H a  m b u r g e r ‘a pod ty tu łe m  „S tu d ies  of Gona-  
t ropic  H o r m o n e '  i ro m  the  H y p o p h y s i s  and  Chorionic  T i s s n e ". 
C z y ta m y  H m ,  że  F  e r g u s o n, K e g e l ,  B  r a n c h i s a m  M a m- 
b u r g e r, rów nież  i Z o n d e k, bada l i  z n ac zn e  ilości m o czó w  
m ęsk ich  (do 50Q), celem  w y k r y c i a  h o rm o n u  w y w o łu ją c e g o  d o j­
rzew an ie  p ę c h e r z y k ó w ł) i że mieli —  z w y ją tk ie m  2 p r z y p a d ­
k ó w  g u z ó w  ją d e r  B r a n d k a  —  z aw sze  w ynik i  u jem ne. Ś ród  
b a d a n y c h  z n a jd u ją  się  (5) p rz y p a d k i  zab u rz eń  po tenc j i  u m ę ż ­
czy z n  \vj) ś redn im  w ieku  i k ilka ,  rów nież  u jem n y c h ,  p r z y p a d k ó w  
n iem o cy  p łciowej,  eu n u ch o id y zm u  i hom o sek su a lizm u ,  k tó re  op i­
sa ł  Z o n d e k  w sw ej p ra c y .  O e s t e r r e i c h e r  tak  s a m o  p o d a ­
je  wyniiki sw y c h  b a d a ń  u 33 m ęż cz y g n  ,,o d o b ry m  s ta n ie  z d r o ­
wia, w o ln y ch  od p o w a ż n ie js z y c h  sch o rzeń ,  p o m ięd g y  20 a 30 ro ­
k iem  ż y c i a “ , k tó re  nie d a ły  w yn ik ó w .  W  m oczu  m ę ż c z y z n  p o ­
m ięd zy  30 a 91 rok iem  ż y c ia  O e s t e r r e i c h e r  zn a laz ł  w  53 
p r z y p a d k a c h  ty lk o  U doda tn ich ,  p r z y te m  m usia ł  ,,r e z u l ta ty  
u m ę ż E z re n  ocenić  b a rd z ie j  og lędn ie  niż u k o b ie t '1 a  jak o  d o ­
da tn ie  u w a ż a ł  te p rz y p ad k i ,  k tó re  p o w o d o w a ły  ty lk o  Proestrus .

D opie ro  w  os ta tn ich  c z a sa c h  K a t z  ni a n n i D o i s y  og ło ­
sili sw o jju  m eto d ę  b a d an ia  zap o in o cą  k w a su  w o lf ram o w eg o ,  k tó ­
ra  rzek o m o  z ez w a la  na  s tw ie rd ze n ie  b a rd z o  m a ły c h  ilości p r o ­
lanu  w moozu. M ę ż c z y z n a  n o rm a ln ie  m a w y d z ie la ć  8 M J  w ilości 
dobowej,  co jed n a k  —  w ed łu g  C o 11 i e r ‘a i W a d  e lg  o —  jes t  
wątp liwem .

B a d a n ia  niniejsizą. z o s t a ły  pośw ięcone  p o now nie  k w es t i i  w y ­
dz ie lan ia  p ro lan u  \\t m o czu  m ęsk im , a  to z p u n k tu  w id zen ia  z a ­
gad n ień  k o n s ty tu c y jn y c h  i seksuologji .

B a d an o ,  cjuj ' is tn ie je  w y d z ie lan ie  p ro lan u  u osób „ s ty g m a ty -  
z o w ą n y c h  w e g e ta ty w n ie "  (w ed łu g  B e r g m a n  n a ) .  P y t a n ie  to 
je s t  d la tego  u zasad n io n e ,  że  jed en  z n a s  (L o e w y) w y k a z a ł ,  iż 
z a b u rz en ia  c zynnośc i  p łciowej,  p rz e d e w sz y s tk ie m  w ro d z o n a  i c zę ­
sto  o d z ie d z ic zo n a  sk ło n n o ść  do p rz ed w c z es n e j  e.iakulacji , p oza  
tęm  ró ż n e  z a b u rz en ia  popędu  p łc iow ego  (Maz d y s p o z y c ja  do n eu ­
ro z  s e k su a ln y c h  —  n a le ż ą  do s ta ły c h  o b j a w ó w  w e g e ta ty w n ie  
s ty g m a t y z o w a n y c h  osobników. W s z y s c y  ci Judzie w y k a z u ją  po- 
za tem  w y r a ź n e  c e c h y  lep tosom iczne j  b u d o w y  c ia ła ,  z w y ją tk ie m
2 p r z y p a d k ó w  a t l e to -p ik n iczn y ch ,  k tó re  szcze g ó ło w o  o p iszem y  
w n a s tęp n e j  publikacji .

M e to d a  n a s z y c h  b a d ań  b y ła  ty p o w ą ,  s to s o w a n ą  p rz ez  w ięk ­
sz o ść  autorów : p rz ez  d o d an ie  m a ły c h  ilości k w a su  o c to w eg o  m ocz  

H i ld w p z a n o ,  n a s tęp n ie  po p rz e są c ze n iu  w s t r z ą s a n o  z e te rem . O ile 
moczóiy nie b a d an o  n a ty c h m ia s t ,  d o d a w an o  C H C L  i p rz e ­
c h o w y w a n o  je  w zimnie.  Do k a ż d e g o  e k sp e ry m e n tu  u ż y w a n o  
ty lk o  po 2 m y s z y ,  k tó r y m  w s t r z y k n ię to  2,5 cm m oczu  (400 M J  
na  litr) ,  i to w  5 d aw k ach ,  ro z d z ie lo n y c h  na 2 dni. W  n iek tó ry ch  
p r z y p a d k a c h  p o s tą p i l i ś ip y  w e d łu g  m e to d y  Zło l i d e  k ‘a  (s tężen ie

') W y ja ś n i a m y ,  że  w  n in ie jszem  donies ieniu  u )n ® ln ie  u ż y ­
w a m y  w y r a z ó w  „ P ro la n  A “ i „ h o rm o n  w y w o łu ją c y  d o j rze w a n ie  
p ę c h e rz y k ó w "  n a p rze m ia n  j ak o  o k re ś len ia  iden ty czn eg o .
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a lkoholem ).  W b r e w  zdan iu  innych  autor,ów, nie k ład l i śm y  sp e ­
c ja lnego  n ac isk u  na  u ż y w a n ie  tej m e to d y ,  g d y ż  nie je s t  ona  b y ­
n a jm n ie j  m e to d a  ilościową, jak  to m ie l iśm y  o k a z ję  się p rz e k o n a ć  
i j ak  w y n ik a  z r e s z tą  z  l i t e r a tu ry  ( E 1 d e n i inni).  D a n e  u z y ­
sk a n e  p rz e z  b a d an ie  m o cz u  n a tu ra ln e g o  s ą  p ew n ie jsze  i d o k ła d ­
n ie jsze  od tych ,  k tó re  u z y s k u je m y  p rz e z  s tężen ie .  Z p e w n y c h  
p r z y c z y n  nie m o żn a  b y ło  codzienn ie  p r z e p r o w a d z a ć  b a d an ia  
moezri, rów nież  re g u la rn e  bad an ie  i lościowe p o sz c ze g ó ln y c h  w y ­
n ików  nie da ło  się  uskuteczn ić .  P o n ie f f l j l  w iedz ie l iśm y ,  że  je d n o ­
ra z o w e  b a d an ie  p ro w a d z ić  m oże  do b łędów , w y b ra l i ś m y  u m y ś l ­
nie i u w aża l i  za  do d a tn ie  ty lk o  te p rz y p ad k i ,  w k tó ry c h  w y ­
dzie lono więcej niż 400 M J .  7 p r z y p a d k ó w  b a d a n o  po d łuższe j  
p r z e r w ie  pono w n ie ,  a to 4 s t y g m a t y z o w a n e  i 3 kon tro lne .  
W  6 p r z y p a d k a c h  w y n ik  b y ł  ten  sam , jak  p r z y  p ie rw sze m  b a d a ­
niu, w  je d n y m  z k o n t ro ln y c h  drugi  r a z  nie s tw ie rd z o n o  w z m o ­
ż o n eg o  w y d z ie lan ia ,  n iezg o d n ie  z p ie rw sze m  badan iem .

W  ten  sposób  b a d a l i śm y  64 m ę ż c z y z n  w  w ie k u  od 19 .do 51 
roku, p rz e w a ż n ie  W wieku 25— 40 lat . P o ś r ó d  ty c h  by ło  32 s ty -  
g m a ty z o w a n y c h ,  k tó r z y  —  z .wyjątk iem  c y to w a n y c h  p o w y że j  
d w ó c h  —  w y k a z a l i  c e c h y  lep tosom iczne .  K o n t ro ln y ch  b a d an o  32, 
n ie s ty g m a ty z o w a n y jd i ,  p ik n iczn y ch  lub \^J m ia rę  a t le ty c zn y c h ,  lub 
n a le żą c y ch  do ty p ó w  m ie sz an y c h ,  p ik n ic z u o -a t le ty c z n y c h  z p r z e ­
w a g ą  jednej  lub d rug ie j  cechy.

W y b ó r  p r z y p a d k ó w  w jednej  jak  i d rug ie j  g rup ie  n a s tąp i ł  
nie z p u n k tu  w idzen ia  nozo log icznego ,  lecz  k o n s ty tu c jo n a ln e g o .  
J e s t  bow iem  dla n a sz y c h  r o z w a ż a ń  obojętnem , c zy  zab u rzen ie  
m o cy  płciowej zn a jd u je  się  r a z  SSako * b j a w “ w h is to r j i  cho ro b y  
j ed n eg o  prajćpadku, lub w  in n y m  jak o  Ip sk ra jn a  z m ia n a  c z y n n o ­
śc io w a "  $ E x tre m v a r ia n te  d er  F a n k t io n )  w  opisie  k o n s ty tu c j i  d a ­
n ego  osobnika .  T a k s a m o  dla k o n tro l i  w y b r a l i ś m y  p ocząśc i  z d r o ­
w y c h ,  po części  z aś  c h o ry c h  z o bw odow em i lub o ś rodkow cm i 
s p ł a w a m i  u k ład u  n e rw o w e g o ,  rów nież  cyk liczn ie  d e p r e sy w n y c h  
W  tej g ru p ie  um ieśc i l iśm y  p r z y p a d e k  paranoia.

O soby ,  na  k tó r y c h  rob iono  dośw iadczen ia ,  p o ch o d zą  z p r z y ­
chodni  n eu ro log iczne j  robotn icze j  k a s y  c h o ry c h  ( L o e w y )  lub 
też z  p ra k ty k i  p ry w a tn e j .

Z 32 p r z y p a d k ó w  s ty g m a t y z o w a n y c h  m ia ło  21 o dczyn  d o ­
da tn i  w  m oczu ,  t. j. w y d z ie la ło  p ro lan  65,5%. Z p r z y p a d k ó w  
k o n t ro ln y c h  6, czy li  18,8%. 36 p r z y p a d k ó w  k o n t ro ln y c h  (81,2%) 
b y ło  u jem nych .

W o g ó le  m o żn a  pow iedzieć ,  że  im w y ra ź n ie js z e ,  im b a rd z ie j  
ty p o w e  są  p rz y p ad k i ,  tern w ięk sze  p ra w d o p o d o b ień s tw o  d o d a t ­
n iego w y n ik u  b a d an ia  m oczu .  W z y t e m  nie u leg a  w ątp liw ości ,  że  
ten \2ynik d oda tn i  j e s t  z w ią z a n y  ze s t y g m a ty z a c ją ,  a  nie z lep- 
to so m ją  lub s c h izo ty m ją .  M a m y  b o w ie m  2 a t l e to -p ik n ik o w  z w y ­
soce  d o d a tn im  w yn ik iem ,  k t ó r z y  * 9 l w ł r a z f l l e  s ty g m a ty z o w a n i  w e ­
g e ta ty w n ie .  Obaj, co pfiawda p o d a ją ,  że  p r z e d w c z e s n a  e ja k u lac ja  
w y s tą p i ła  u n ich dop iero  po 40 roku  życ ia .

Z 11 p r z y p a d k ó w  u jem n y c h  z g ru p y  s ty g m a ty z o w a n y c h  g o d ­
ne u w ag i  s ą  2 p r z y p a d k i :  p ien jfszy  je s t  to p r z y p a d e k  sch izo ­
frenii ,  ty p o w y  pod w zg lęd em  p sy c h o p a to lo g icz n y m ,  c ie lesn y m  
i s ty g łn a ty z a c j i ,  m im o to o d c z y n  w  m oczu  jes t  u jem n y .  T a k s a m o  
w d rug im , k tó r y  m o żn a  okreś l ić  j ak o  c iężką  h ip o ch o n d r ję  sch i ­
z o id a ln ą ;  b ra t  cho reg o  c ierp i  od la t  n a  schrzofren ję .  W  ty c h  
p r z y p a d k a c h  w y n ik  b a d a n ia  m oczu  j e s t  z g o d n ^  z d o św ia d c ze ­
niem  O a m p e r  s ‘a, k t ó r y  w  sch izo frem ji  z n a jd y w a ł  s ta le  o d czy n  
u jem n y .

Nie w iem y, d laczego  p o zo s ta łe  9 p r z y p a d k ó w  d a ty  w yn ik  
u jem n y .  Nie w ie m y  również,  d laczeg o  6 p rz y p a t lk ó w  k o n t ro ln y c h  
w y p a d ło  doda tn io .

Z n aczen ie  d o d a tn ie g o  o d c zy n u  u m ło d y c h  m ęż az y z n ,  s t y g m a ­
ty z o w a n y c h  w e g e ta ty w n ie ,  z  zab u rz en ia m i  popędu  lub m o cy  
płc iow ej ,  po lega  n a sz em  z d an iem  na tern; 1) u d o w ad n ia ,  że  
o d czy n  ten  m o że  b y ć  d o d a tn i  u  m ło d y c h  m ę ż c z y z n :  2) że
w p r z e w a ż n y m  o d se tk u  s t y g m a t y z o w a n y c h  w e g e ta ty w n ie  z n a j ­
d u je m y  n a d p ro d u k c ję  h o rm s jm  w y w o łu ją ce g o  d o j rze w a n ie  p ę ch e ­
r zy k ó w .

W e d łu g  Z o n d e k ‘a, H o h l w e g ‘a,  j  i r a  k m a  n u ‘a i in nych  
is tnie je  u z w ie rz ą t  c en tra ln ie  r e g u lo w a n y  m ec h an iz m  h a m o w a ­
nia i p rz y sp ie s z e n ia  w y d z i e l a n i ^ !  h ip o f izy n y  i g o n ad ó w .  Jak  
u k a s t r a t ó w  n a le ż a ło b y  przy jtfć  u n a s z y c h  s ty g m a ty z o w a n y c h  
P ie rw o tn ie  zm n ie js zo n e  w y d z ie lan ie  g o n a d ó w  i 'W tórne p o w ię k ­
szen ie  w y d z ie lan ia  p ro lanu .  Za tern p r z y p u sz c z e n ie m  p rz e m a w ia  
fakt,  iż p r z y p a d k i  dod a tn ie  w y k a z u ją  c h a r a k te r y s ty c z n e  z a b u rz e ­
nia w p o p ęd z ie  i w  m o cy  płciowej.

Z e s ta w ien ie  k o ń c o w e :  B a d a l i śm y  64 m ęż cz y z n ,  od lat  19 do 
51, w e d łu g *  spo so b u  Z o n d e k  - A s c h h e i m ‘a. 32 by  to s t y g m a ­
t y z o w a n y c h  w e g e ta ty w n ie ,  c ie rp ia ło  n a  ejaculatio  p ra eco y  
' —  z  w y ją tk i e m  2 —  n a leża ło  do ty p u  lep to so m iczn y ch .  Z ty ch  
b y ło  d o d a tn ich  21, c z j l i  65,5%.

Z 32 p r z y p a d k ó w  k o n t ro ln y c h ,  nie s tygm atyzow aV lych  i nie 
l e p to so m icz n y ch  b y ło  u je m n y c h  26, czy li  81,2%.

Z tego  w n io sk u je m y ,  że  z zesp o łe m  k o n s ty tu c y jn y m  s t y j  
g m a ty z a c j i  w e g e ta ty w n e j  (do  k tó reg o  jak o  s t a ły  o b jaw  n a leży  
p rz e d w c z e s n a  ejakulac.ia),  je s t  p o łączo n e  obn iżen ie  w y d z ie la n ia  go- 
n a d ó w  jak o  p ię tno  hum orar tno-typologiczne .

P o  ukończen iu  n in ie jszej p r a c y  p o z n a l i śm y  pub l ikac ję  a  n- 
s e l m i n o  i H o f  f m a i n ń a ,  k tó r z y  w  m oczu  k a m r a tó w  i kobiet  
po m en o p a u z ie  znaleźl i  s y n e r g i s ty e b n y  S y h f f i k  g o n a d o t r o p o w y  
(k tó reg o  is tn ienie  jed n a k  w ed ług  h e r o l d a  i H i s a w‘a j e s t  w ą t ­
p l iw e) .  W  n a sz y c h  p r z y p a d k a c h  nie z a th o d z i  p odobne  z jaw isko .

W niosk i  k o ń c o w e  co do u s t ro ju  s e k su a ln eg o  i c a ło k sz ta ł tu  
k o n s ty tu c j i  n a sz y c h  p rz y p a d k ó w  b ędą  jed n a k  te sam e,  naw et ,  
g d y b y  n a s tęp n e  d o św iad czen ia  w y k a z a ły ,  żc  nie p ro lan  A, lecz 
ó w  c zy n n ik  sy n e r g i s ty c z n y  je s t  w  m o czu  w zm o żo n y .

P iśm ien n ic tw o :
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nes  from the  h y p o p h y s is  and chorion ic  t issue,  K o p en h ag a  1933. 
w yd .  L evm  i M u s te rg a rd a .  —  W .  O e s t e r r e i c h e r :  KI. Wocli .  
1934, 1019. —  K a  t z m  a n n i ;,D o i s y :  P roc .  Soc. E x p er .  Biol.
a. Med. 30, 1188. —  C o l l i e r  i W a d e :  Ibid. 1191. —  E l  d e n :  
Jo u m .  Biol. Ch. 101, 1. —  G a m p e r  i K r a l :  Z. Neur. 150, 
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SP R A W O Z D A N IA  I K O R E S P O N D E N C J E .

O leczen iu  ra d e m  w  J a c h y m o w ie  *).

L is t  p ie rw sz y .

H istor ia  J a c h y m o w a  i w ła śc iw o śc i  radu.

K iedy  z w io ch ą  b. r. p o s ta n o w i łe m  za  r a d ą  ż y c z l iw y c h  ko ­
legów  p o jec h ać  do Jnfchyinowa, a b y  t a m  . sp róbow ać  w  m o je m  
c ierpieniu  a r t r e ty e z n e m  s ł a w n y c h  na c a ły  św ia t  i za  cudow ne  
u z n an y c h  kąpiel,  b y łem  n iezm iern ie  m y ś lą  tą  u r a d o w a n y  i z a ­
c iek aw io n y  a to z  tego  pow odu,  że m ia łem  w e jść  w  b ezpoś redn i  
k o n ta k t  z ty m  c z y n n ik iem  leczn iczym , k t ó r y  je s t  w  Ja c h y m o w ie ,  
tem  na js i ln ie jszem  u z d ro w is k u  r a d o w em ,  w  b a r d z o  w s z e c h ­
s t r o n n y  i w y c z e r p u j ą c y  sposó lf  s to so w a n y .  B y łe m  b a rd z o  c ie ­
k a w y  rezu l ta tu ,  jaki da  Jec ze n ie  w  Ja c h y m o w ie ,  tem  w ięce j ,  że  
już w  la tach  p o p rz ed n ich  p r ó b o w a łe m  ra d u  r a z  w  form ie  k ą ­
pieli  w B ad -G as te in ie ,  a d rug i  r a z  we L w ow ie  w  form ie  n a św ie ­
tlań na  O d dz ia le  dr. W  ę c k o w  s k i e g-o. O b y d w a  leczen ia  n ie ­
s t e ty  nie b y ły  u w ie ń cz o n e  z a d o w a la ją c e m i  w y n ik a m i ,  p r a w d o ­
podobn ie  z  tego  p ow odu ,  że  d a w k i  b y ły  w  s to su n k u  do m ego  
c ie rp ien ia  za  s łab e .  C ie s z y łe m  się  z a te m  nad z ie ją ,  że  w  J a ­
ch y m o w ie ,  gdz ie  ra d  s to i w  d o s t a te c z n y c h  i lościach  do d y s p o -  
z j | j j i ,  u z y s k a m  p o p ra w ę .

W  n a sz y c h  k o łach  lek a rsk ich  n ie s te ty  leczen ie  Ę d e m  jes t  
b a rd z o  m ało  s to so w a n e ,  m o że  sp o w o d u  w jłśo k ie j  -cen y  tego  ś r o d ­
ka  leczn iczego  i sp o w o d u  tego, ż e  w  P o l s c e  nie m a m y  ź ródeł ,  
k tó r e b y  z a w i e r a ł y  w  sob ie  rad  w  tej ilości, a b y  m ó g ł  z ad z ia łać  
leczniczo. P r a k t y c z n ie  b o w ie m  ze s t a n o w is k a  l e k a rsk ieg o  u w a ­
ż a ją  a u to ro w ie  jak  c z y n n ą  ( r a d io a k ty w n ą )  tę  wodę, k tó ra  z a ­
w ie ra  80 M. E .2) na litr  w o d y  m ie rzo n e j  w  w a n n ie  k ąp ie low ej .  
P r z y  d o b re m  u rz ą d z e n iu  o d p o w ia d a  80 M. E. w  w a n n ie  m nie j-  
w ięce j  200 M. E. w  .źródle. Do J a c h y m o w a  b y w a j ą  od n a s  w y ­
sy ła n i  ty lko  nieliczni ch o rzy .  Z a led w o  o s ta tn ie  la ta  w y k a z u ją  
n iez n ac z n ą  p o p r a w ę  i t o - ty l k o  co do p r ó b  lęezeifia  ra*dem n o w o ­
tw o ró w .  W  leczeniu  załś in n y ch  c terp ień , w  k tó r y c h  z ag ra n ic ą  
d a w n o  już u z y s k u ją  n ieo c z e k iw a n e  re z u l ta ty ,  u n a s  d o ty c h c z a s ,  
nie w id z i  się ż ad ń y ć h  s t a r a ń  ani p rób .

T o te ż  w y o b r a ż a m  sobie,  że  uw agi,  któt-p z a m ie r z a m  tu sp i­
sać  z a r ó w n o  o J a c h y m o w ie  s a m y m ,  jak  i o leczen iu  rad em  
w  J a c h y m o w ie  b ę d ą  p rz e z  k o le g ó w  z z a d o w o le n ie m  p rz y ję te .

J a c h y m ó w  (St. Jo a c h im s ta l )*  leży  na  p o łu d n io w y m  s toku  
G ór  K ru s z c o w y c h  (E rzg eb irg e ) ,  na  w y s o k o ś c i  około  700 m nad 
p. m., i około  15 km  n a  pó łnoc  od K ar lsb ad u ,  w  długiej dolinie 
c iąg n ące j  się  z po łudn ia  na północ, o to c z o n y  d oko ła  lasam i 
szp ilkow enii .  Z a w d z ię c z a  on sw o je  p o w s ta n ie  o d k ry c iu  bo-

‘) W  t rz e c h  m oich l is tach, k tó re  zupełn ie  nie m a ją  p re ten s j i  
do ro z p ra w y  n aukow ej ,  ch c ia łem  podzie l ić  się  ty lk o  z c zy te ln i ­
kam i w ra że n iam i  jak ich  d o zn a łem  w Ja c h y m o w ie  z a p o z n a ją c  się 
g łów nie  u jednego  z  W ybitnych  r a d jo lo g ó w  wogóle ,  a  n a jw y b i t ­
n ie jszego  ra d jo lo g a  w J a c h y m o w ie  z zasad in r  techn ik i  r a d io ­
logicznej.

2) M. E. =  jed n o s tk a  M a c h eg o  ( jed n o s tk a  m ie rn icza) .
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g a ty c h  p o k ła d ó w  r u d y  s r e b r o w e j .  W  p o c z ą tk a c h  XVI w iek u  w e 
w io sc e  K onradsg ri in ,  p o w s ta ł a  o sa d a  g ó rn icza ,  k tó r a  b a rd z o  
sz y b k o  się ro zw ija ła ,  tak ,  że  w roku  1519 w io sk a  ta  z o s ta ła  
u z n a n ą  na S e jm ie  w  P r a d z e  za  w o ln e  m ias to  g ó rn icz e  i o t r z y ­
m a ła  n a z w ę  St. Jo ach im sta l .  W  p ie rw sz y c h  d z ie s ią tk a ch  XVI 
w ie k u  zm ien iło  się  w  b o g a te  m ias to  sk u tk iem  ro z k w i tu  kopalni 
rud  s r e b r o w y c h ,  tak  że  w  o rk u  1534 l iczy ło  18.000 m ieszk ań -  

f i c ó w  i p rz e sz ło  1.200 dom ów . P o d  k on iec  XVI w ie k u  z a c z ą ł  się  
u p a d e k  p rz e m y s łu  g ó rn iczego ,  sk u tk iem  w y c z e r p y w a n i a  się  ru d y  
s r e b r o w e j ,  m ia s to  zu b o ża ło  i dop iero  od p o ło w y  X IX  w ie k u  z a ­
c z y n a  się p o n o w n ie  ruch  g ó r n ic z y  w  J a c h y m o w ie  dzięki  temu, 
że  o d k r y to  tam  ru d ę  u r a n o w ą  w  tak ie j  ilości, jak ie j  n ig d z ie  d o ­
tą d  nie zna lez iono .  R u d y  u ra n o w e j  u ż y w a  się  do f a b ry k a c j i  fa rb  
u r a n o w y c h .  M ias to  sam o  b a rd z o  u c ie rp ia ło  sk u tk iem  ca łeg o  s z e ­
re g u  p o ż a ró w ,  osob l iw ie  p o d c za s  o s ta tn ie g o  o g ro m n eg o  ognia  
w  1883 roku, ta k  że  dzis ia j  J a c h y m ó w  l iczy  800 d o m ó w  i 7.000 
m ieszkańcó |V ,  do czego  n a le ż y  d o d a ć  10.000 gości,  k t ó r z y  w  m ie ­
s ią c a c h  le tn ich  n a p ły w a ją  do uzd ro jo w isk a .

R u d a  u ra n o w a ,  z n a jd u ją c a  się  w  o g ro m n e j  ilości w  J a c h y ­
m o w ie ,  m a  je s z c z e  z n ac zn ie  w a ż n ie js z e  z a s to s o w a n ie  aniżeli  dla 
w y r o b u  fa rb  u r a n o w y c h .  W  r. 1896 w y k r y ł  f ran cu sk i  f izyk H. 
B e c q u e r  e 1 zdo ln o ść  w y s y ła n i a  p rom ien i ,  k tó r e  m a ją  w ła ś c i ­
w o ś ć  p rz ec h o d z e n ia  p r z e z  n i e p r z e ź r o c z y s t e  p rz ed m io ty ,  o ra z  joni­
z o w a n ia  p o w ie tr z a ,  k tó r e  s t a je  się  p rz e w o d n ik ie m  e le k t ry c z n o śc i .  
T e  w ła śc iw o śc i  p r o m ie n io tw ó rc z e  b len d a  sm o lis ta  w y k a z u je  w  du- 
ży fn l l to p f l ip .

Z b a d a ń  p. M arj i  S k ł o d o w  s k i e j -C  u r i e o k a za ło  się, że  
w  so lach  u r a n o w y c h  p ro m ie n io w an ie  jes t  p ro p o rc jo n a ln e  do z a ­
w a r to ś c i  u ranu ,  a le  że  w  m in e ra ła c h  u r a n o w y c h  ob o k  -uranu m u ­
sz ą  is tn ieć  j e s z c z e  inne  c ia ła  p ro m ie n io tw ó rc z e ,  g d y ż  m in e ra ły  
te, a z w ła s z c z a  b len d a  sm o l is ta  w y k a z u j ą  s i ln ie jsze  p ro m ie n io ­
w a n ie  aniżeli  u ra n  c z y s ty .  W  ciągu b a d a ń  m a łż o n k ó w  P io t r a  
i M arj i  C u r i e  p r z e p r o w a d z o n y c h  na b lendz ie  u ra n o w e j  z Ja -  
c h y m o w a ,  p. M a r ja  S k t o d o w s k  a -C  u r i e o d k r y ł a  wi roku 
1898, że  m in e ra ł  ten  z a w ie r a  n o w e  c ia ła  p ro m ie n io tw ó rc z e ,  k tó re  
z d o ła ła  s to p n io w o  o czy śc ić  i w y o d rę b n ić  w  s tan ie  c z y s ty m :  je d ­
no o t r z y m a ło  n a z w ę  Po lon ium ,  a d rug ie  R adium .

B a d a n ia  te  m ia ły  n iez m ie rn e  z n ac z e n ie  w  n a u ce  o a to m a c h  
■materii i e le k t ry c z n o śc i ,  późn ie j  m ia ły  zn a leź ć  z a s to s o w a n ie  
w' leczn ic tw ie ,  a w  szczeg ó ln o śc i  w  c h o ro b a c h  d o ty c h c z a s  n ie­
d o s tę p n y c h  dla leczenia.

Dzięki  o d k ry c iu  H. B e c ą u e r e l a  i b ad an io m  m a łż o n k ó w  
C  u r i e, s z e re g  p i e r w ia s tk ó w  ch em icz n y ch  w  o s ta tn ic h  t rze ch  
d z ie s ią tk a c h  la t  p o w ię k s z y ł  się  o  38. T a  g ru p a  ch em icz n y ch  
p i e r w ia s t k ó w  o d ró ż n ia  się  od innych  tern, że  jej a to m y  są  n ie ­
t r w a łe ,  t. zn. że  u leg a ją  sa m o rz u tn e m u  ro z p a d o w i  i p rz em ia n ie  
w  a to m y  inne, o m n ie jsze j  m as ie  niż p ie rw o tn e .  P o n ie w a ż  ty m  
p r z e m ia n o m  a to m ó w  t o w a r z y s z y  p ro m ien io w an ie ,  w s z y s tk i e  
e le m e n ty  do tej g r u p y  na leżące ,  z o s t a ły  o z n ac zo n e  jako  p ro m ie ­
n io tw ó rcz e .

U z y sk iw a n ie  r a d u  z r u d y  u ra n o w e j  (uranit ,  pechb lenda ,  
b len d a  sm olis ta )  je s t  n iezm ie rn ie  m ozolne .  P o s tę p u je  się w  ten 
s p o s ó b :

U ra n  w y c ią g a  się z  r u d y  k w a s e m  s ia rk o w y m ,  p rz e z  co 
z jedne j  s t r o n y  u ra n  p rz ec h o d z i  w  r o z tw ó r ,  z d rug ie j  z aś  s t r o n y  
p o w s ta j e  c iem na  m asa ,  k tó r a  w y s u s z o n a  da je  p r o s z e k  c iem no- 
f io le tow yj z a w i e r a j ą c y  całkowitą^,. i lość ra d u  z n a jd u ją c e g o  się 
w  b len d z ie  sm olis te j .  P o z o s ta ło ś c i  z a w ie r a j ą c e  rad ,  w y łu g o w u je  
s ię  z a p o m o c ą  w r z ą c e j  w o d y ,  p r z y c z e m  p o w s ta j e  n ie ro z p u sz c z a l ­
n y  osad, k t ó r y  n a s tę p n ie  p o d d a je m y  dzia łan iu  s t ę żo n e g o  k w a s u  
solnego. T e n  silnie  p r o m ie n io tw ó r c z y  r o z tw ó r  t r a k t u j e  się  k w a ­
s e m  s ia rk o w y m ,  p r z y c z e m  p o w s ta j e  b ia ły  o sad  s i a r c z a n ó w  b a ­
r o w e g o  i r a d o w eg o .  T en  z n ó w  t r a k tu j e  się w r z ą c y m  ro z c z y n e m  
s o d y  i ro z p u sz c z a  się w  k w a s i e  so lnym , o t r z y m u ją c  w  ten sp o ­
sób  c h lo rk u  b a ru  i radu ,  k tó r e to  obie  so le  izoluje  się  uc iąż l iw em i 
m eto d am i  f r a k c jo n o w a n e j  k ry s ta l i z a c j i ,  a ż e b y  w r e s z c i e  o d o so b ­
nić d w u c h lo re k  radu .

O t r z y m y w a n i e  r a d u  z tego  p o w o d u  j e s t  m ozę lne ,  że  z n a jd u je  
■sra w  ru d z ie  u r a n o w e j  w  b a r d z o  m a ły c h  i lościach  i że  p o t r z e ­
b a  p rz e ro b ić  o g ro m n e  jej m a s y ,  a ż e b y  w  w ię k sz y c h  i lościach  
rad  m o ż n a  u z y sk a ć .  W  m ie jsc e  r u d y  u ra n o w e j ,  k tó re j  u z y sk a n ie  
■.spowodu z b y t  w y s o k ie j  c e n y  by ło  n iem ożliw e ,  u ży li  m a łż o n k o ­
w ie  C u r i e  jak o  m a te r i a łu  n ie ro z p u sz c z a ln y c h  o d p ad k ó w ,  
k tó r e  w  J a c h y m o w ie  p r z y  f a b ry c z n e m  p rz e ra b ia n iu  r u d y  u r a ­
n o w e j  n a  f a rb y  u r a n o w e  b y ł y  do d y sp o z y c j i .  O d y  p ró b a  w  p r a ­
c o w n i  d a ła  p o m y ś ln y  w y n ik ,  m a łż o n k o w ie  C u r i e  po s tan o w il i  
p rz e ro b ić  1000 k g  ty ch  o d p a d k ó w ,  k tó r e  im ó w c z e s n y  rz ąd  
a u s t r ia c k i  z z a p a s ó w  ja c h y m o w sk ic h  p o d a ro w a ł .  O t rz y m a l i  oni 
w  roku  1902 0.1 g  soli r a d o w e j  (ch lorku  ra d o w eg o ) ,  tak  że  
10.000 k g  r u d y  u ra n o w e j  da ło  1 g radu .  W  d z is ie j sz y ch  c za sa ch  
u z y sk u je  się  w  J a c h y m o w ie  w c iągu  roku  5 g radu.

R a d u  u ż y w a  się w  p o łąc ze n iac h  jak o  soli r a d o w y c h :  ch lo rku  
radu, b ro m k u  radu, s ia rc z a n u  radu, a lbo w ęg lan u  radu .  R a d  jes t  
m e ta le m  p o d o b n y m  do ba ru ,  o c ię ż a rz e  a to m o w y m  226.5. R ad  
m o żn a  o t r z y m a ć  jako  c z y s ty  m eta l,  o s reb rz iy s ty m  po ły sk u ,  k tó ­
r y  na  p o w ie t r z u  sz y b k o  cze rn ie je .  T opi  się w  te m p e ra tu r z e  o k o ­
ło 700" C.

N a jw a ż n ie j s z ą  w ła śc iw o śc ią  radu  je s t  w s p o m n ia n a  w y ż e j  
jego p ro m ie n io tw ó rc z o ść  czy li  r a d io a k ty w n o ść .  Silne p r e p a r a ty  
r a d o w e  św iecą .  Ś w ie c e n ie  to o b a r w ie  n ieb iesk ie j  i n ieb iesko-  
f io le tow ej j e s t  z ja w isk ie m  w tó rn e m ,  w y w o la n e m  p rz e z  p ro m ie ­
nie, s a m e  p rz e z  się  n iew idoczne ,  bądźtjo w  a to m a c h  c ia ła  p r o ­
m ie n io tw ó rc z e g o  (a u to lu m in escen c ja ) ,  b ą d ź  też  w  a to m a c h  ciałi 
o ta c z a ją c y c h .  P ro m ie n io w a n ie  ra d u  o ra z  innych  ciat p ro m ie n io ­
t w ó r c z y c h  ( jak  uran ,  tor,  a k ty n ,  polon, jon ium  i t. d.) p o b u d z a  
bow iem  do św iecen ia  g a z y  (tip. azo t ,  hel) ja k  i c ia ła  zdo lne  do 
f luo rescencj i  i fo sfo rescenc j i .  D la teg o  m o żn a  do w y k r y c i a  tego 
p ro m ie n io w an ia  u ż y w a ć  (podobnie  jak  w w y p a d k u  R o en tg en a)  
t. zw. e k ra n ó w  św ie t lnych ,  p o k r y ty c h  odpow iedn io  d o b ran em i  su b ­
s ta n c ja m i  f lu o ry zu jąc e m i  (np. b lenda  S ido ta ,  willewit,  c y ja n e k  p la-  
tynowo-barokwy i inne).

W y k r y t o  t r z y  r o d z a je  prom ieni ,  k tó r e  rad  w y s y ła ,  a  m ia ­
now ic ie  p rom ien ie  u, fi i y . Do b a d a n ia  ty c h  t rz e c h  gatunkó.w 
p ro m ien i  s łu żą  dw ie  m e to d y :

1. O b s e r w a c ja ,  c z y  p ro m ien ie  u leg a ją  o dchy len iu  w  m a g n e ­
tycznemu i e le k t ry c z n e m  polu.

2. P o r ó w n a n i e  w zg lęd n e j  a b so rb c j i  p rom ien i  p rz e z  c ia ła  s t a ­
łe, lub gazy .

P r o m ie n ie  a io d c h y l a j ą  się  w  polu m a g n e ty c z n e m  i e le k t r y c z ­
n em  s to s u n k o w a  słabie j ,  p ro m ie n ie  fi b a r d z o  silnie, p rom ien ie  
z aś  y zupełn ie  się nie o d ch y la ją .  B a d a n ia  zdo lności  p rzen ik an ia  
p rom ien i  r a d o w y c h  p rz e z  b laszk i  m e ta lo w e  w y k a z u ją ,  że  jeżeli 
się u s ta w i  b la s z k ę  a lu m in jo w ą  (filter) 0,06 m m  g ru b ą ,  w ó w c z a s  
w s z y s tk i e  p ro m ie n ie  a z o s ta ją  po ch ło n ię te  p rz e z  fi lter, a  jed y n ie  
prom ien ie  fi i y p rz ec h o d zą .  Jeżeli  z a ś  w s ta w d m y  f ilter  o ło w io ­
w y  g ru b o śc i  k ilku m il im e trów ,  w ó w c z a s  jed y n ie  p rom ien ie  y 

z o s t a j ą  p rz e p u sz c zo n e .  W  ten sposób ,  u ż y w a j ą c  f i l t ró w  m e t a ­
lo w y ch  m o ż e m y  p o szcze g ó ln e  g a tu n k i  p rom ien i  oddzie lać ,  u s u ­
w a j ą c  inne, co j e s t  n iezm ie rn ie  w a ż n e  w  leczeniu  p rom ien iam i 
rad o w em i .

P ro m ie n ie  a u leg a ją  odchy len iu  w  po lu  e le k t ry c z n e m  i m a ­
g n e ty c zn e m .  Z w ie lkośc i  i k ie ru n k u  ty e h  o d ch y leń  dochodzi  się  
do p rz ek o n a n ia ,  że  m a  się  tu do czy n ien ia  z m ate m i  m a te r j a l -  
nemi czą s tk am i ,  n a e le k t r y z o w a n e m i  doda tn io .  M a sa  ty c h  c z ą ­
s te k  jes t  c z t e r y  r a z y  w ię k sz a  niż m a s a  a to m u  w o d o ru ,  łch ła ­
d u n ek  d o d a tn i  je s t  r ó w n y  d w o m  e le m e n ta rn y m  n ab o jo m  e le k t ro ­
n o w y m .  S tw ie r d z o n o  e k sp e ry m e n ta ln ie ,  że  czą s tk i  « są  j ą d ra m i  
a to m ó w  helu, p o ru s z a ją c e m i  się  z p r ę d k o śc ią  kilku do 
10000 km /sek .  Ich za s ię g  w  p o w ie t r z u  1 a tm o s f e r y c z n e m  w y n o s i  
od 2 do 8 cm.

P ro m ie n ie  fi są  to czą s tk i  u jem nie  n a ła d o w a n e ,  czy li  a to m y  
e le k t ry c z n o śc i  u jem n e j  t. zw . e le k t ro n y .  S z y b k o ś ć  ich j e s t  z n a c z ­
nie w ię k s z a  n iż  p rom ien i  «, dochodzi  b o w ie m  do 99 %  szy b k o śc i  
p ro m ie n i  św ie t ln y c h .  P o m im o  to, jed n a k  już p ł y tk a  a lu m in io w a  
g ru b o śc i  5 m m  zupełn ie  je  pochłan ia .  M a sa  c z ą s t e k  fi j e s t  około  
2000 r a z y  m n ie jsz a  ,ńiż m a s a  a to m u  w o d o ru

P r o m ie n ie  y są  p o d o b n e  do p rom ien i  R o e n tg e n a ;  są  to d r g a ­
nia e le k t ro m a g n e ty c z n e  o wie lk ie j  częs tośc i .  F a le  p rom ien i  y  są  
od  10 do 1000 r a z y  k r ó t s z e  niż fale  re n tg e n o w sk ie .  R o z ch o d z ą  
się one z p r ę d k o śc ią  ró w n ą  p rę d k o śc i  św ia t ła ,  g r o m i e n i e  te  m a ją  
zd o ln o ść  p rz en ik a n ia  w ię k s z ą  niż p ro m ie n ie  R o e n tg e n a ,  z lctó- 
rerni są  sp o k re w n io n e .  P ro m ie n ie  te  p r z e c h o d z ą  n a w e t  p rz e z  
że lazo  g ru b o śc i  30 cm, a dop iero  o ło w ian a  p ł y tk a  g ru b o śc i  
10— 15 cm  zup e łn ie  je poch łan ia .  W ła śn ie  dzięki  tej p rzen ik l i ­
wości  p rom ien i  y  p r e p a r a ty  ra d o w e  z a w d z ię c z a ją  g łów nie  sw o je  
d z ia łan ie  lecznicze.

W s z y s tk ie  w y ż e j  o p isa n e  g a tu n k i  p rom ien i  c ia ł  p ro m ie n io ­
t w ó r c z y c h  w y w o łu j ą  t. zw .  jo n izac ję  g a z ó w  t. zn.  ro z b i ja ją  n e u ­
t r a ln e  c z ą s te c z k i  gazu  na jony. Najsilnie j  jo n izu ją  czą s tk i  a, 
na js łab ie j  p rom ien ie  y. Jo n iz a c ja  p o s ia d a  don ios łe  zn aczen ie  dla 
techn ik i  b a d an ia  c ia ł  p ro m ie n io tw ó rc z y c h  i s tan o w i  n a jw a ż n ie j ­
sze  najjcędzie  m ie rn ic tw a  w  rad jo log ji .

Z p o w y ż sz e g o  w idz im y ,  że  ra d  wymyła p rom ien ie  o sp e c ja l ­
n y c h  w ła śc iw o śc ia ch ,  k tó re  są  c z ę śc io w o  e lem en tam i  m a te r j a ln e -  
tni, i k tó r e  po sw e j  emisji  z radu  nie g iną,  lecz  w  jak ie jś  formie 
dalej  i s tn ie ją  tak ,  że  n fóżna  je w y k a z a ć .  W y n ik a  z tego, że  rad  
p rz e z  w y s y ła n i e  p ro m ien i  t rac i  na  m asie ,  p rz e c h o d z ą c  w  sw o je  
p r o d u k ty  ro z p a d o w e  (z  T , g  w  c iągu 1 sek . 37 m i l j a rd ó w  a to ­
m ó w ).  W  c iągu 25 la t  t rac i  rad  z p ie rw o tn e j  sw e j  m a s y  1%, 
w  c iągu z aś  1580 la t  s t r a c i łb y  50%, po 11000 la t  z k ażd e j  ilości 
izo lo w an e j  radu  p o z o s tan ie  już ty lk o  d ro b n y  u łam e k  (1/128 część ,  
czy li  m nie j  niż 1%), r e s z t a  ulegnie  p rz em ia n ie  w  o ł ó w 'c z v l i  p ie r ­
w ia s t e k  n ie p o s ia d a ją c y  zupełn ie  zdo lnośc i  p ro m ie n io tw ó rc z y c h .
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N o w y  ra d  p o w s ta j e  w  ziemi w  c iągu ty s i ą c y  la t  z uraini,  
podobn ie  jak  o tów  z  radu.

T a k  p rz e d e w sz y s łk ie m  z o s ta je  w y tw o r z o n y  p rz e z  p ro m ie ­
nie « p ro m ie n io tw ó rc z y  gaz,  k t ó r y  n a z y w a m y  emanac.ią  r a d o w ą  
lub „ rad o n e m " ,  a k t ó r y  o d g r y w a  b a rd z o  w a ż n ą  r o l e t w leczeniu 
r ad em .  E m a n a c ja  jes t  ró w n ie ż  p ie rw ia s tk iem  p ro m ie n io tw ó rcz y m .  
U le g a jąc  ro z p ad o w i  w y s y ła  c ząs tk i  a, k tó re  w y w o łu ją  św iece ­
nie o tac z a ją c e g o  g a z u  i jon izu ją  go. Ja k  k a ż d y  inny  g a z  tiv 
duje e m a n a c ja  p rz ez  c ia ła  p o ro w a te  i r o z p rz e s t r z e n ia  się  *\y o to ­
czeniu.  E m a n a c ja  jes t  ro z p u szc z a ln a  w w odzie ,  p rz y c z e m  z a c h o ­
w uje  w ro z tw o rz e  sw o je  w ła sn o śc i  p ro m ie n io tw ó rcz e .  M o ż e m y  
w t e d y  m ó w ić  o "wodzie r a d io a k ty w n e j ,  lub k ró tk o  o w o d z ie  r a ­
dowej.  W o d a  r a d o w a  w y s y ła  p rom ien ie  a, p rz e z  co  w kilku  
(3— 4) dn iach  t rac i  p o łow ę  sw oje j  a k ty w n o śc i  i z am ien ia  się 
w s ta łe  c ia ło  a k ty w n e ,  k tó re  okadza  się  ruf iprzedmiotacl i ,  z M o ­
rem  i e m a n a c ja  się ze tk n ę ła .  T e n  osad  r a d io a k ty w n y  m a  w ie lk ie  
z n aczen ie  przy* leczeniu  e m a n a c ją  r a d o w ą ,  g d y ż  w y s y ła  w s z y s t ­
kie t r z y  ro d z a je  p rom ien i  (1 a ra n i  ra d u  w y t w a r z a  w 1 sek. 
0,6 m n r '  e m an ac j i) .  E m a n a c ja  r a d o w a  z a te m  m a  tak ie  s a m e  z d o l ­
ności lecznicze,  ja k  sam  rad ,  z tą ty lk o  różn icą ,  że  p ro m ie ­
n io w an ie  z em a n ac j i  rad o w ej  nie je s t  d łu g o trw a łe .  R a d  jeżeli  m a 
b y ć  u ż y ty  do te ra p i i  m usi  b y ć  szcze ln ie  z a m k n ię ty .

Na tern k o ń c z y m y  ro z p a t r y w a n ie  w ła snośc i  f izy c zn y c h  i che­
m ic z n y ch  radu ,  g d y ż  ba rdz ie j  szcze g ó ło w o  temi r z e c z a m i  z a j ­
m o w a ć  się nie m ó żem y .

P rze jdźm y* te r a z  do o m ó w ien ia  dz ia łan ia  ra d u  na ż y w ą  k o ­
m ó rk ę  i tk an k i  roślin i zw ie rzą t .

D z ia łan ie  ra d u  i em a n ac j i  r a d o w e j  na  ż y w ą  k o m ó rk ę ,  tkank i  
i n a r z ą d y  z a leżn e  j e s t  od t rz e c h  m o m e n tó w ,  a m ian o w ic ie  od 
ro d z a ju  p rom ieni ,  od ilości radu ,  od d ługośc i  jego  d z ia łan ia  
a w reszc ie  od w raż l iw ośc i  na>świetloihej tk an k i  -na rad .  Ogólnie  
b iorąc ,  m a łe  ilości ‘ra d u  w y w o łu ją  w zm o że n ie  c z y n n o ś c i  k o m ó r ­
kow ej ,  ś red n ie  daw ki  jej  z ah a m o w an ie .

B a k te r je ,  p leśn ie  i p o r o s ty  pod w p ły w e m  p ro m ien io w an ia  
radu ,  lub em a n ac j i  rad o w ej ,  z o s ta ją  w s t r z y m a n e  w ro z w o ju ,  albo 
zab ite .  Z siłą  p r e p a r a tu  r a d o w e g o  z ab ó jc z e  dz ia łan ie  na  b a k te r j e  
s topn iu je  się, Vi'zy*czem prom ien ie  a sta n a jb a rd z ie j  czynne .  R a d  
i e m a n a c ja  ra d o w a  w  m a ły c h  i lościach  p r z y s p ie s z a ją  w z ro s t  ro ­
ślin. w  w ię k sz y ch  z a ś  d a w k a c h  h a m u ją  i zab i ja ją .

P o d o b n ie  d z ia ła  rad  na  k o m ó rk i  o rg a n iz m u  zw ie rzęceg o  
i ludzk iego .  Si lne  daw ki  w y w o łu ją  obu m arc ie  (nek rozę)  tkanki ,  
ś redn ie  daw ki  z m ia n y  zapa lne ,  s łabe  'zaś p rz ek rw ie n ie  i Wzmo­
żenie  w zro s tu .

N ie w sz y s tk ie  k o m ó rk i  i n a r z ą d y  są  j e d n a k o w e j  w ra ż l iw o śc i  
na  d z ia łan ie  radu. N a jb a rd z ie j  w r a ż l iw y * ie s t  szp ik  k o s tn j l  i t k a n ­
k a  l im fa ty czn a ,  na jm nie j  z a ś  tk a n k a  łączn a ,  mięśjtie  i kości.

Ja c h y m ó w ,  25 lipca 1935 r.
W ł a d y s ł a w  S z y m o n o w ic z .

B I B L JO G R A F J A .

A r ty k u ły  o ry g in a ln e  w  c zaso p ism ach .
P iśm ie n n ic tw o  polskie.

N o w in y  L e k a r s k i e . iZ .  19. 1935. T o m a s z e w s k i  W .:  Z m ia ­
n y  e le k t ro k a rd io g ra f ic z n e  w  z a t ru c iu  n a p a r s tn ic ą .  —  T r e l  l a  J. : 
W a d j R l i ś c i a  tę tn icz eg o  p ra w e g o .  —  J o n s c h e r  K . : S to so w a n ie  
su ro w ic  i s z c zep io n ek  w  w ie k u  dz iec ięcym .

L e k a r z  K o le jo w y ,  Nr. 3. 1935. H o z e r  J. :  Z zag a d n ie ń  hi- 
g je iw  i b e z p i e c z e ń s tw a  p r a c y  n a  P .  K. P .  —  W  a l a  w  s k  i H.: 
K ró tk ie  i u l t ra  - k ró tk ie  fale w  m e d y c y n ie .  —  S t r y j e c k i  T . : 
O p o d o b ie ń s tw ie  o d c z y n ó w  k r w i  na  ja d y  c h em iczn e  i b a k te ­
ry jne .

M e d y c y n a  P r a k ty c z n a .  Z. 8. 1935. B r o s s  K.: R o zp o zn a n ie  
c z y n n o ś c io w e  sc h o rz e ń  t a r c z y c y  w  klinice i p r a k ty c e  l e k a r ­
skiej.  —  S p i t t a l  S t . : S p o s t r z e ż e n ia  n ad  l e c z e n i e n j g r u ź l i c y  El- 
b o n e m  Ciba. —  C i e s z y ń s k i  F r .  Ks.:  O rg a n iz a c ja  p o m o cy  le ­
k a rsk ie j  dla całej  ludnośc i  w ie jsk ie j .

T r z e ź w o ś ć .  Nr. 8 —  9. 1935.
P o lsk ie  Zioła.  Nr. 9. 1935.
M ło d a  M a tka .  Nr. 20. 1935.
W ia d o m o ś c i  F a rm a c e u ty c z n e .  Nr. 41. 1935.
M e d y c y n a .  Nr. 19. 1935. M a l i n o w s k i  A.: O w p ły w ie  sz c z e ­

pień o c h ro n n y ch  na p rzeb ieg  du ru  b rzu szn eg o .  —  M a k  o w e r 
A. i P  o ni e r a n c L.:  P r z y p a d e k  uc l jy łka  czy n n o śc io w e g o  p rz e ­
łyku. —■ l r  l i c  l i t  A .:  U p ro s z c z o n y  sp o só b % o k reś lan ia  do lnych  
g ra n ic  płuc. —  M a k o w e r  H.:  D u r  b r z u s z n y  ro z p o c z y n a ją c y  
się  od o s t re g o  z ap a le n ia  w o re c z k a  żó łc iow ego .  —  Ś w  i d e Z J z . : 
Z es taw ien ie  p o g ląd ó w  na  ro lę  insu liny  w  p a to g e n ez ie  d y c h a w ic y  
o s k r z e l o w i .

L e k a r z  W o j s k o w y .  Nr. 4. T. XXVI. 1935. R o s n o w s k i  M .:  
S ta n  a n a to m ic z n y  i c zy n n o ś c io w y  ż o łą d k a  w g ru ź l icy  płuc. —  
M w c h a ł o w i c z  M.: N ow e k ierunki  w p e d ia t r i i  (dok.) .  —  P a ­
w ł o w s k i  B .:  W n io sk i  w sp ra w ie  p o s tę p o w a n ia  z ra n a m i  4>o- 
s t r z a ło w e im  na p o d s ta w ie  m a te r ia łu  S z p i ta la  S zk o ln eg o  C. W .  
San.  z  roku  1926. - W o j c i e c h o w s k i  A.: P o s t a w a  i s p r a w ­
ność  ru ch o w a  z p u n k tu  w idzen ia  c h iru rg a  (c. d.).

Ż y c ie  D z iecka .  Nr. 9. 1935. O r a n i e  k i  W . :  U ro d z en ia  n ie­
ślubne w P o ls c e  (1928 r.). —  L u  i d o  r ó w n a  B . : S y tu a c j a  p r a w ­
na d z jeck a  nie>śJubnego w Po lsce .  —  S i u r b i s  A.: Z ag a d n ie n ia  
opieki n ad  dz ieck iem  nieś lubnem . —  H o l e  w i ń s k a  M .: Z a ­
g ad n ien ia  opieki nad  dziećmi m o ra ln ie  z a g ro ż o n em i  i anorm alne in i .

Klinika  W s p ó łc z e s n a .  Nr. 9. 1935. M ies ię c zn ik  re fe r a to w y .
W a r s z a w s k i e  C za so p ism o  L eka rsk ie .  Nr. 38. 1935. S t e r l i n g  

W . i W o l f f  M .: P r z y p a d e k  Opóźnionego k rw o to k u  p o d tw a rd ó w -  
ko w eg o  z p o m y ś ln em  ze jśc iem  o p e rac y jn e m ,  z n a s tę p c z ą  p r z e m i ­
j a j ą c ą  n iem o tą  ruchow ą,  a g ra f ją  i a leks ją  o ra z  t a r c z ą  zas to in o -  
wą. —  J o c h w e d s  B., S z t e j n b e fig A. i M i 1 e b a  n d o- 
w a  J . : B a d a n ia  n a d  sk a z ą  k r w o to c z n ą  w du rzę  b rz u szn y m .  —  
P i  n e s  I.: S c l io d k o w a ty  p rz eb ieg  fali „ S “ w e le k t ro k a rd jo g ra -  
mie.

OC ENY .

C h o ro b y  n ie m o w lą t  i dzieci .  E. H O L T  i J. H O W L A N D . Biblio- 
th ek a  m edica .  T o m  IX. 1935. W y d a w n ic tw o  „E sk u la p "  W a r s z a w a .

R uch liw a  S p ó łk a  w y d a w n i c t w  lek a rsk ich  „ B sk u lap "  w  W a r ­
sz a w ie  ro z e s ła ła  już c z w a r t y  z e szy t ,  w y c h o d z ą c e g o  p o d rę cz n ik a  
a m e ry k a ń s k ie g o  H o i t ‘a i H o w la n d a  o ch o ro b ac h  n ie m o w lą t  i dz ie ­
ci w  p rz ek ład z ie  zn an eg o  p e d ia t r y  dr. S te fan a  K r a m s z ty k a  i dr.  
L ie b sz ta ta .

P o d rę c z n ik  ten je s t  dz ie łem  n ie ż y ją c y c h  już, z n a k o m i ty c h  
p e d ia t ró w ,  u z u p e łn io n y  i z m o d e r n iz o w a n y  p rz e z  prof.  H o l t ‘a jun ­
io ra  z B a lt im ore ,  Mc. ln tos lńa  z N o w eg o  Y o rk u  i w ie lu  w s p ó ł -  
p r a c o w n ik ó w - s p e c j a l i s tó w  w  ro z m a i ty c h  dz iedz inach .  U k a za n ie  
się  ty ch  k ilku z e s z y t ó w  i z a p o w ie d ź  dafezych, s ta n o w i  na  u b o g im  
n a sz y m  ry n k u  w y d a w n ic tw  p e d ia t ry c z n y c h ,  n iez w y k łe  z d arz en ie .  
A lb o w iem  p o z a  n ielicznemi p ra c a m i  m o n o g ra f icz n e m u  is tn ie je  
jeden  ty lko  m a ły  „ Z a r y s  P e d i a t r i i "  w y s t a r c z a j ą c y  z a led w ie  dla 
p o t r z e b  e g z a m in a c y jn y c h  s łuchacza .  N a to m ia s t  p o d rę c z n ik a
0 c h a r a k te r z e  e n cy k lo p e d y c z n y m ,  do k tó re g o  m ó g łb y  z a j r z e ć  
spec ja l is ta ,  b r a k  nam  n a ra z ie  zupełn ie .  M u s im y  p rz e to  k o r z y s t a ć  
z k o s z to w n y c h  dzie ł  o bczych ,  c ze m u  na p rz e sz k o d z ie  stoi,  jużto  
w y s o k a  cena  (z n an y  p o d rę cz n ik  n i e m ie c k i f c ^ a u n d le r - S c h lo s s m a -  
na k o sz tu je  do 800 zł!),  b ą d ź  też  c o ra z  w ięce j  z a n ik a ją c a  z n a ­
jom ość  j ę z y k ó w  u m ło d sze j  g e n e ra c j i  lek a rsk ie j .  U k a z y w a n ie  
się p rz e to  o b sz e rn ie  z ak ro jo n e g o  (1.500 s t ron ic)  i p rz y s tę p n e g o  
w  cenie  p o d rę c z n ik a  (co m ies iąc  p r a w ie  1 0 0 -s t ro n ico w y  z e s z y t  
w  cenie  oko ło  3 zł) jes t  z ja w isk ie m  k o r z y s tn e m  i z achęca jącem u

Dzieło  to, jak  już  z p raw ie  400-s t ron icow ej  jego  t reśc i  m o ż n a  
sobie  zd ać  sp ra w ę ,  z a p o w ia d a  się tak  co do poz iom u n a u k o w e - i  
go, jak  i p ra k ty c z n y c l i  sp o s t r z e ż e ń  p o w a żn ie  i w y c ze rp u jąc o . .  
U w zg lęd n io n o  w  n iem  w sze lk ie  z d o b y c z e  nauki,  n ie ty lko  a m e r y ­
kańsk ie j ,  a le  i innych  n a ro d ó w .  S p o s t r z e ż e n ia  i w n io sk i  o p a r t a  
na z e s ta w ie n ia c h  c y f ro w y c h  o w'ielk@ści w  p iśm ien n ic tw ie  innych- 
j ę z y k ó w  n ieznane j .  Z a p o w ie d ź  o p isów  dla p ed ja tp y  tak  w a ż n y c h  
jak  np. opa rzeń ,  w śc iek lizn y ,  cho rób  a le rg iczn y ch ,  o k s a n to m a -  
to za ch  i t. p., o p r a c o w y w a n y c h  n a w e t  w  w ię k sz y c h  p o d rę c z n i ­
kach  ty lk o  ep izodyczn ie ,  je s t  n a d e r  p o c ią g a ją ca .  W  p o d ręczn ik u  
u d e rz a  odm ien n e  od z n a n y c h  n a m  w z o ró w  e u ro p e jsk ich  ujęcie 
p rz ed m io tu  i jego  d y sp o z y c je .  P r a w d z iw e !  z a d o w o le n ie  d a je  
og rom  n o w y c h  pom jff iów , sp o s t r z e ż e ń  i s p o s o b ó w  leczn iczy ch  
n ie ra z  m ało ,  lub w c a le  u n as  n iezn an y ch .  T en  d o p ły w  n o w y c h
so k o w  do „ u g r u n to w a n e j"  w ie d z y  eu ro p e jsk ie j  m o że  b y ć  b a rd z o
u ż y źn ia ją c y .

R o z d z ia ły  c z y t a  się z w ie lk iem  z a in te re so w a n ie m ,  do czego 
p r z y c z y n ia  się  w y b o r n y  p rz e k ła d  w y ż e j  w s p o m n ia n y c h  t łu m a cz y .

Doc. Dr. S ta n is ła w  P ro g u lsk i  (Lwów).

Die M o leku la rp a th o lo g ie  d er  E n tzu n d u n g .  M o lek u la rn a  p a ­
to log ia  zapalen ia i  J e j  zn a c ze n ie  dla ro zu m ien ia  i leczen ia  c h o ­
ro b y ) .  H. SC H A D E . Nakł. Tli. S te inkopff ,  D re zn o  i L ipsk .  1935.-

O ile m ik ro sk o p  p ozw oli ł  na p o z n an ie  i s to ty  z ap a len ia  w  sp o ­
sób ty s ią c k ro tn ie  d o k ła d n ie js z y  iriż sa m a  o b s e r w a c ja  k l in iczna
1 doda ł  n ie jeden  sz c ze g ó ł  do pięciu "niezmiennych, k a r d y n a ln y c h  
iego o b ja w ó w ,  —  o ty le  c liemja f izy czn a  da ła  m e to d ę  p o z w a la ­
jącą  b a d a ć  t w o r y  z n o w u  ty s ią c e  i se tk i  t y s i ę c y  r a z y  m nie jsze ,  
niż n a jm n ie j s z y  tw ó r  m ik ro sk o p o w y .

„ P o lem  w a lk i"  k a żd e g o  zap a len ia  je s t  tk a n k a  ł ą c z n a ;  n ie  
k a ż d e m u  w iad o m o ,  ż e  m a s a  jej t w o r z y  16%> w a g i  c ia ła  c z ło w ie ­
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ka. czyli  że  z e b r a n a  ra z e m  d a ła b y  n a rzą d ,  p r z e k r a c z a j ą c y  w ie l ­
k ośc ią  2 do 3 -k ro tn ie  w ą tro b ę .  S p a ja n ie  ze  sobą  p o sz c ze g ó ln y c h  
tk an ek  je s t  ty lk o  jed n ą  ’z l ic zn y ch  jej c zy n n o śc i  f iz jo logicznych.  
W ś r ó d  k o m ó re k  tk an k i  łączne j  i s tn ie ją  l iczne k o m ó rk i  u k ładu  
s i a te cz k o w o sś ró d b ło n k o w e g o ,  k tó r y c h  obro n n a  ro la  w u s tro ju  
z o s ta ła  dość  d o b rz e  p o z n a n a ;  p ró c z  k o m ó re k  is tn ie je  jed n a k  
je s z c z e  s u b s ta n c ja  m ię d z y k o m ó rk o w ą ,  o zn ac ze n iu  f iz jo łog icznem  
n ieu s tę p u jąc em  k o m ó rk o m . W a ż n e m  jes t ,  że  p ie rw o szc z e  k o m ó r ­
ki nie s t y k a  się  n igdzie  w  u s t r o ju  b e z p o ś re d n io  z k rw ią ,  n a t o ­
m ia s t  o ddz ie lone  j e s t  od niej w a r s t w ą  tkank i  łączne j  i d w ie m a  
błonam i,  a to b łoną  k o m ó rk o w ą  i śc ian ą  ('śfódblonkieiji)  n a c z y ­
nia.  W sz e lk ie  w y m ia n y  o d b y w a ć  się w ię c  m u sz ą  p ośredn io ,  
p rz e z  tk a n k ę  łączną ,  k tó re j  z a d a n ie m  je s t  u t r z y m a n ie  s o k ó w  
u s t r o jo w y c h  d ą ż ą c y c h  do k o m ó rk i  w  p e w n y m  s t a ły m  s tan ie  fi­
z y k o c h e m ic z n y m ;  k o m ó r k a  je s t  b o w ie m  b a r d z o  w r a ż l iw ą  na 
w sze lk ie  z m ia n y  o d d z ia ły w an ia ,  c iśn ien ia  o s m o ty c z n e g o  i t. p. 
N a o d w r ó t  k o m ó r k a  o d d a je  p r o d u k t y  sw e j  p r z e m ia n y  m a te r i i  
tk a n c e  łączne j ,  k tó r a  reg u lu je  tak i  d o w ó z  ich do krw i,  b y  u t r z y ­
m ać  ta m  ró w n ie ż  pew ien  s t a ły  p o z io m  sk ła d n ik ó w  chem icznych .  
K o lo idy  b e z p o s ta c io w e  subs tanc ja  m ię d z y k o m ó rk o w e j  tk an k i  ł ą c z ­
nej i w łó k n a  k le jo ro d n e  a d s o r b u ją  p r z e d e w s z y s tk i e m  k w a śn e  
p r o d u k ty  p rz e m ia n y  m a te r j i  k o m ó rk o w e j  (d w u t len e k  w ęg la ,  k w a s  
m o c z o w y ,  kw aSS m lekow ty  i t. d.), i o d d a ją  je ty lk o  z w o ln a  do  
k rw i .  (W  ten  sposób  w y t w a r z a  się s to p n io w y ,  f iz jo log iczny  sp a ­
dek  w  s tę że n iu  jo n ó w  w o d o r o w y c h  w  k o m ó rc e  (pH —  6,80), 
w  tk a n c e  łąc zn e j  (pH —  7,09— 7,29) i k rw i  (pH —  7,30— 7,40)). 
P r ó c z  tego m a g a z y n u je  su b s ta n c ja ,  -m ię d zy k o m ó rk o w a  inne ciała,  
jak  w o d ę .  sól, t łu szcze ,  glikogen. b ia łk a  i t. p. K om órk i  u k ła ­
du s i a t e c z k o w ® i 'ó d b ł o n k o w e g o  g r o m a d z ą  n a to m ia s t  s u b s ta n c je  
g ru b o c z ą s  t eczk o  we.

P o d s t a w ą  f i zy k o c h em icz n ą  u s t ro ju  są p e w n e  s ta łe ,  k o n ieczn e  
do ży c ia ,  a r e g u la to re m  ich p o z io m u  je s t  p r z e d e w s z y s tk i e m  t k a n ­
ka  łączna .  S ta łe  te  to :  1) izo jon ja  I4-OH; 2) izo jon ja  N a -K -C a ;
3) izo o sm ja  (s ta łe  c iśn ien ie  o s m o t y c z n e ) ; 4) „ iz o o n k ja"  (pojęcie  
s tw o r z o n e  p rz e z  S c h a d e ‘go o z n a c z a  stałoślć s topn ia ,  w  jak im  k o ­
lo idy  ustro jowm  p r z y c i ą g a j ą  w o d ę ) ;  5) izo te n n ja .  W s z y s t k i e  te 
s ta le  w a r to ś c i  u le f t l ją  w ybitnym i z ab u rz e n io m  m ie j s c o w y m  w  z a ­
paleniu.  Na plan p i e r w s z y  w y s u w a  się  z ak w a sz e n ie ,  k tó re g o  
s topn ie  ro n a c z a  a u to r  p r z y  p o m o cy  w ła sn e j  skali.  Z ak w asz e n ie ,  
zw ię k s z e n ie  c iśn ien ia  o sm o ty cz n eg o ,  z w ię k s z e n ie  ilości jo n ó w  
po tasu ,  n a g ro m a d z e n ie  p r o d u k t ó w  ro zp ad u  i p rz e m ia n y  m a te r j i  
kom órk i ,  tw o r z ą  o b j a w y  f izy k o c h em icz n e  zapa len ia ,  k tó re  sko-  
lei t łu m a c z ą  p rz e b ie g  zap a len ia  i l iczne o b j a w y  o b ie k ty w n e  i su b ­
i e k ty w n e  (ból). S z c z e g ó ło w o  an a l izu je  a u to r  różn ice  f i zy k o -c h e ­
m iczne  z a c h o d z ą c e  m ię d z y  z ap a len iem  o s t r e m  a p rz e w le k łe m ,  
o ra z  o k r e s y  p o c z ą tk o w e ,  s z c z y t  i go jen ie  się. W  o s ta tn im  r o z ­
dz ia le  H n a j d u ją  się w n io sk i  lecznicze ,  a  ra cz e j  t łu m a cz en ie  f izy ­
k o -c h em ic z n e  w p ły w u  u ż y w a n y c h  w  zapa len iu  ś r o d k ó w  leczn i­
czych .

K s ią ż k a  p rz e z n a c z o n a  je s t  dla og ó łu  l e k a rz y  i spe łn ia  z n ak o -  
mieie  sw ó j  cel,, choć  c zy te ln ik  z n a la z łb y  chę tn ie  b l iż sze  op isy  
m eto d  s to s o w a n y c h  p rz e z  a u to r a  dla o z n ac za n ia  np.  s tężen ia  
jo n ó w  w o d o r o w y c h  w  k o m ó r c e  lub opis w sp o m in a n e j  m ik ro m e -  
to d y  k r y o s k o p o w e j ; p o p u la rn ie  podane,  z a i n t e r e s o w a ły b y  n i e w ą t ­
p l iw ie  w s z y s tk ic h ,  tern b a rd z ie j ,  że  nie k a żd e m u  d o s tę p n e  są 
o ry g in a ln e  p r a c e  a u to ra ,  ro z s ian e  w  liozbie p o n ad  70 w  r ó ż n y c h  
a rc h iw a ln y c h  czaso p ism ac h  i to na  p r z e s t r z e n i  l a t  30. Niemniej 
n a le ż y  b y ć  w d z ię c z n y m  Pro f .  Scliade,  k ie ro w n ik o w i  In s ty tu tu  
M e d y c y n y  F iz y k o ch e m ic zn e j  w  Kilonji. za  d z ie łk o  p r z y s w a ja j ą c e  
ogó łow i  l e k a r z y  w  sp o só b  ł a t w y  i d o s tęp n y ,  w yn ik i  żm u d n y ch ,  
w ie lo le tn ich  b a d a ń  w  jedne j  z n a j t r u d n ie j s z y c h  d z ie d z in  m e ­
d y c y n y .

T . K ie la n o w sk i  (Lwów).

U n iw e r s y t e t  J a n a  K a z im ie r za  w e  L w o w ie  p o d c za s  in w a z j i  r o ­
s y j s k i e j  h* ro k u  1914/15. A D O L F  B EC K . L w ó w  1935. S tr .  86.

W  tej  c enne j  p r a c y  a u to r  p o d a je  dz ie je  d o ty c z ą c e  U n iw e r ­
s y t e tu  L w o w s k ie g o ,  k tó re g o  p r o r e k to r e m ,  w ię c  r z e c z y w is ty m  
o p iek u n em  b y ł  w  o w y c h  c za sach .  W y m ie n ia  w ię c  a u to r  tych . 
k tó rz y  na s t a n o w isk u  pozosta l i ,  p r z y t a c z a  l iczne ro z m o w y ,  k o n ­
fe renc je ,  w i z y t a c j e  w  c h ro n o lo g icz n y m  p o rz ąd k u .  O so b n e  r o z d z ia ­
ł y  p o św ię c o n e  są  p o tożen iu  m a te r i a ln e m u  cz łonków  U n i w e r s y ­
te tu .  - z ao p a trzem u  U n i w e r s y t e t u  w  d r z e w o  —  s t r a to m ,  jak ie  
U n i w e r s y t e t  pon iós ł  w  osob ie  prof.  H a d ac z k a ,  dz ia ła ln o śc i  n a u ­
k o w e j  p ro fe s o ró w ,  k t ó r a  b y ł a  w o g ó le  w c a le  po k aźn a .  C z y n n o ść  
b ib lio tek  i tow. n a u k o w y ch ,  o ra z  p r a c a  n a u cz y c ie ls k a  p ro fe s o ­
r ó w  i d o c e n tó w  s z c z e g ó ło w o  je s t  o m aw ia n a .  W sp o m n ie n ia  o so ­
b is te  k o ń c z ą  się  o c zy w iś c ie  n a  chwili  w y w ie z ie n ia  a u to r a  jako  
zak ład n ik a .

K s ią ż k a  o p a t r z o n a  j e s t  p rz y p is a m i  —  p ro to k ó ły ,  l is ty  K. 
T w a r d o w s k i e g o  —  l is ty  g u b e r n a to r a  w  polskim  p rz ek ład z ie  
i ,w  oryg ina le .

W . M o r a c z e w s k i  (Lwów).

K a len d a rz  b e z p ie c ze ń s tw a  i h ig ie n y  p ra c y .  W y d a w n ic tw o  
In s ty tu tu  S p ra w  -Spo łecznych .  S tr .  128.

M a ła  ta  k s iążeczk a !  z aw ie ra  b o g a tą  treść,  p o d a n ą  w s t a r a n -  
nem o p r a c o w a n iu  g r a f i ® j a m .  P o  o g ó lnych  u w a g ac h ,  c y f ra c h  
i w y k r e s a c h ,  k tó re  a k c e n tu ją  w a g ę  n iedość  u nas  docen ian eg o  
zag a d n ie n ia  b e z p ie c z e ń s tw a  i h ig jeny  p ra cy ,  n a s tęp u je  część  
w ła śc iw a ;  U g ó r y  k a le n d a r ju m  —  na podw ójne j  s t ro n ie  jeden t y ­
dz ień  —  poniżej  z aś  a r ty k u ły ,  podaijące  w  zw ięz łe j  fo rm ie  n a j ­
w a ż n ie js z e  w ia d o m o śc i  z d z ied z in y  ogólnej  o rg an iz ac j i  b e z p ie ­
c z e ń s tw a  p ra c y ,  s z c z e g ó ło w e  u w a g i  o z ap o b ieg an iu  w y p a d k o m  
p r z y  p o sz c ze g ó ln y c h  ,za jęc iach ,  o udzie lan iu  p i e r w s z e j  p o m o c y  
łi t. p. L iczne  i lu s t ra c je  dob i tn ie  p o d k re ś la ją  n a jw a ż n ie j s z e  m ie j ­
sca  tek s tu .  S z k o d a ,  że  b r a k  -skorow idza  u t ru d n ia  o r i e n ta c ję  w  t re -  
ś t i  tej milej i p o ż y te az n e j  k s iążeczk i ,  k tó re j  n iska  cena  (50 gr) 
p o w in n a  zapewmić j a k n a j s z e r s z e  ro z p o w szech n ien ie .

Heller  (Lw ów ).

P R Z E G L Ą D  P IŚ M IE N N IC T W A . 

P a to ło g ja .

O zd o ln o śc i  w iązan ia  su r o w ic y  k r w i  a lerg ików .  J. VAN N1E- 
KERK. I Q u ad ern i  dell‘ A llerg ia .  VoI. 1. Nr. 1. 1935.

Opiear.iąc się  na  sp o s tr z e ż e n ia c h  S to rm  v a n  Leuw 'ena  
o zm n ie js ze n iu  zdolności  w ią z a n ia  barw ikóby  i t ruc izn  p rz e z  s u ­
ro w ic ę  k rw i  a le rg ik ó w  —  a u to r  b a d a ł  tę  zdo lność  w  s to su n k u  
do b a r w ik a  nafto lu  S. j f f l* v iad cz® iia  w y k o n a n e  na  36 o s o b ­
n ikach  p ra w id ło w y c h ,  15 niealergiKach ' i 115 a le rg ikach ,  z w ł a s z ­
cza  a s t m a t y k a c h  w y k a z a ły ,  że  zdo ln o ść  w ia z a n ia  b a r w ik a  p rz e z  
su ro w ic ę  k r w i  u a le rg ik ó w  bjjfa  w  p o łow ie  p r z y p a d k ó w  ró w n a  
zdo lnośc i  w ią z a n ia  u o so b n ik ó w  p ra w id ło w y c h ,  w  drug ie j  p o ło ­
w ie  w y k a z y w a ł a  z n a c z n e  zm n ie js ze n ie  zdo lnośc i  w ią z a n ia  b a r w i ­
ka. W  k o ń c o w y m  w n io sk u  a u to r  s tw ie rd z a ,  że  z m n ie js zo n a  zdol-  
n o ś |  s u r o w i ®  .krw i w ią z a n ia  bmFwika ż ó łteg o  naf to lu  S  m e jes t  
ce-clią c h a r a k te r y s t y c z n ą  dla s t a n ó w  a lergji .

M e s te r  (K raków ).

Zn a c ze n ie  o d c z y n ó w  ś r ó d s h ó r n y c h  u z y s k a n y c h  p r z e z  w s t r z s  h- 
niącie su ro w ic  o b c o ę a l l in k o w yc h ,  W . S C H W A R Z .  I Q uad .  d. 
A llerg ia .  V. 1. Nr. 1. 1935.

W s t r z y k n ię c i e  po r a z  p i e r w s z y  ś r ó d s k ó r n e  su r o w ic y  k o ń ­
skiej  n 125 o so b n ik ó w  d a ło  o d c z y n  d oda tn i  w  44*8%, z a ś  u o so b ­
n ik ó w  leczo n y ch  s u r o w ic ą  w  55% . U p rz ed n ia  c h o r o b *  s u r o w i ­
cza  n ie  w p ł y w a  na  zdo lność  o d c z y n ó w  sk ó rn y c h .  U 87 o so b ­
n ik ó w  b a d a n y c h  na  o d c z y n y  s to su n k u  do su r o w ic y  w o łu  21,8%  
dało  o d c z y n  dodatn i .  C z ę s to ś ć  o d c z y n ó w  d o d a tn ich  na su ro w ic ę  
k o ń sk ą  je s t  w ię k s z a  u o so b n ik ó w ,  w y k a z u ją c y c h  doda tn i  o d c zy n  
tu b e rk u l in o w y .  Z do lność  w y t w a r z a n i a  o d c z y n ó w  s k ć t o y c h  w  s to ­
sunku  do b ia łek  o b c p g a tu n k o w y c l i  z w ię k s z a  się  z w iek iem .

M e s te r  (K raków ).

Pojec ie  i k la s y f i k a c ja  a lerg en ó w  k l im a ty c z n y c h .  P.  SAN- 
GIO RGI.  I O uad .  d. A llerg ia .  V. 1. Nr. ł. 1935.

A le rg e n y  d z ia ła jąc e  p rz e z  w d y c h iw a n ie  m o żn a  u jąć  w  jed n ą  
g ru p ę  a le r g e n ó w  k l im a ty c zn y c h ,  n a z w a n y c h  ta k  g d y ż  ich p o ­
w s ta w a n i e  i zdo lność  u c zu lan ia  je s t  z w ią z a n a  z w a ru n k a m i  kli- 
m a ty c z n e in i  i geo lo g iczn em u  W  k r a ja c h  o k l im acie  w i lg o tn y m ,  
s p o ty k a  Się w y s o k i  o d se te k  z e s p o łó w  a s tm a ty c z n y c h ,  p o c h o d z ą ­
c y c h  z a le r g e n ó w  k l im a ty c zn y c h .  M e s te r  (K raków ) .

C h o r o b y  w e w n ę t r z n e ,  n e r w o w e  i dz ieciece .

D o św ia d czen ia  z  p i& e d o p e ra cy jn em  p o d a w a n ie m  jodu  p r z y  
chorobie  Basedowa'.  A. S T A U S S .  T h esap ie  der  G e g en w ar t .  9. 1935.

P o d a w a n ie  jodu  p r z e d o p e r a c y jn e  p r z y  ch o ro b ie  B a s e d o w a  
z m n ie js zy ło  w  s ta tys t jpce  a u to r a  p ro c e n t  śm ie r te ln o śc i  p o o p e r a ­
cy jn e j  biuWzo znaczn ie .  W  la tach  1924— 1929 w y n o s i ł a  ona  
45.35%. K ied y  z a c z ę to  p o d a w a S  iod p rz e d  zab ieg iem ,  -śm ier­
te lność  sp a d ła  do 6% , a  \v la tach  1931— 1935 w y n o s i ła  ty lko  
2%. P r z y p a d k i  św ieże ,  w y d a tn e ,  w ła śc iw ie  n ie leczone  jeszcze ,  
r e a g u ją  na  j,od bardzo**szybko .  Już  po ty g o d n iu  lub 2 ty g o d ­
n iach  w  i d ag  w y r a ź n ą  p o p ra w ę .  N ie b aw e m  p o p r a w ia j ą  się tak  
da lece ,  że  d o j r z a łe  już  są do zab iegu .  S t a n o w i ą  one 59%. G o r ­
s z y  m a te r ja ł ,  to p r z y p a d k i  k i lka  la t  t rw a ją ce ,  n a jg o r s z y ,  s t a n o ­
w i ą c y  1.3%, to c h o r z y  p o n a d  35 la t  l iczący ,  k t ó r z y  je s z c z e  po 
m ie s ią cu  nie o d d z ia ły w u ją  na  jod. A u to r  p o d a je  sz c z e g ó ło w y  
p rz ep is  p r z y g o to w a n ia  c h o ry ch  p rz e d  zab ieg iem . J e s t  p rz e c iw n i ­
k iem  s to so w a n ia  jodu  w  ch o ro b ie  B a se d o w a ,  o ile c h o ry  nie m a 
b y ć  o p e ro w a n y ,  z a lec a  n a to m ia s t  bardzo] p o d a w a ć  go p rz ed o p e -  
ra cy jn ie .  H. S o c h a ń sk i  (Lwów).
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M o rfo lo g ic zn e  i f i z y k a ln e  w ła śc iw o śc i  k r w i  iv c h ir u rg ic zn yc h  
sc h o rzen ia c h  nerek .  H1DER K A W A N O . T h e  Tolioku Journ .  of 
exp. M ed.  V. 27. Nr. 1. p. 4?0. 1935.

A u to r  b a d a t  sk tad  k r w i  u n o rm a ln y c h  i c h o ry ch  na  nerki,  
szczegó ln ie j  na  g ruź l icę  n e re k  i zn a laz ł  u c ie rp ią c y ch  n a  g r u ź ­
licę n a s tę p u ją c e  zm ian y .  1. Obniżenie  ilości c ia łek  c ze rw o n y c h  
szczegó ln ie j  p r z y  obu s tro n n e j  .g ru ź l icy  ne rek .  2. P o w ię k sz e n ie  
i lości b ia ły c h  c ia łek,  w y p a d k i  leukopenji  w y k a z y w a ł y  w ięksSą  
śm ier te lność ,  z r e s z t ą  d o sy ć  rzad k ie .  P o w ię k sz e n ie  to  d o ty c z y  
g łó w n ie  l im focy tów . 3. L ep k o ść  k rw i  u leg ła  m ałe j  zm ianie ,  racze j  
b y ła  m n ie jsza  niż no rm aln ie .  4. O p a d an ie  c ia łek  b y ło  w y ra ź n ie  
p rz y sp ie szo n e ,  szczególn ie j  p r z y  o b u s t ro n n y c h  zm ia n ac h  g ru ź l i ­
czych.

P o  o p e ra c ja c h  w r a c a ł a  i lość c ia łek  cze rw o n y c h ,  ‘b ia ły c h  i c zas  
o p a d a n ia  do n o rm y .  M o r a c z e w s k i  (Lwów).

Chirurgja, p o ło żn ictw o  i g inekolog ia , stom ato log ia .

Z n a c ze n ie  k o n fro n ta c j i  iv k lin ice  g in eko lo g ic zn e j .  A. R U ­
L E W S K I !  Klinicz. M ed.  Nr. 4. 1935.

K o n f ro n tac ją  n a z y w a  a u to r  s y n t e z ę  i z e s ta w ie n ie  d a n y ch  
a n a m n e s ty c z n y c h  i k l in ic z n ie - l a b o ra to ry jn y c h  u z y s k a n y c h  d ro g ą  
s z c z e g ó ło w e g o  b a d an ia  p a c jen tk i  i c z ło n k ó w  rod z in y ,  p ą r tn e r ó w  
i p a r tn e rek .  P o  zb ad an iu  pacjen tk i ,  o ile p o w s ta n ie  n a jm n ie jsze  
po d e jrzen ie ,  że  d ane  sch o rzen ie  b y ło  na  tle  r z & ą c z k o w e m ,  
g ru ź liczem  lub k i łow em  —  z o s ta ją  p rz e p ro w a d z o n e  szczeg ó ło w e  
b a d a n ia  a n a m n e s ty c z n e ,  k l in iczne  i l ab o ra to ry jn e .  Z w y k le  z o ­
s t a ją  w z y w a n i  m ężow ie,  p a r tn e r z y ,  a tak ż e  cz łonkow ie  rodz iny ,  
jeśli z achodzi  tego konieczn-ość.  O czy w iśc ie ,  że  w s z y ś tk o  to p r z e ­
p ro w a d z ić  n a le ż y  b a rd z o  o s t ro ż n ie  i de lika tn ie  d ro g ą  p e r sw a z j i  
i z a  zg o d ą  chorych .

A u to r  jak o  k ie ro w n ik  p rz y c h o d n i  g inekologiczno-uiio logicznej  
s to su je  tę m e to d ę  Jo d  7 lat , p r z y c z e m  n a jw ię k s z y  m a te r i a ł  do ­
t y c z y  rzeżączk i .  W  c iągu  tego  o k re su  d ro g ą  b a d a n ia  cz ło n k ó w  
ro d z in  z a r d j e s t r ę w a n o  2217 rodzin ,  w  k tó r y c h  s tw ie rd zo n o  rze- 
ż ąc zk ę .

Z d an iem  a u to r a  k o n f ro n ta c ja  j e s t  c en n ą  i p r o s t ą  m e to d ą  dla 
u s ta len ia  e tio logii  s c h o rze n ia  g ineko log icznego ,  tein b a rd z ie j ,  że  
o b ecn e  m e to d y  b a d a ń  l a b o r a to r y jn y c h  nie s ą 1 zupełn ie  p e w n e .  
I tak ,  na  3156 p rz y p ad k ó w ' r z e ż ą c z k i  u k o b ie t  i p r z y p a d k ó w  p o ­
d e j r z a n y c h ,  ty lko  w  30°/o zna lez iono  gohiokoki, a w  70°/o gono- 
k o k ó w  nie zna lez iono  po k i lk a k ro tn e m  badan iu ,  a n a w *  p r o w o ­
kacji .  W o g ó le  o d se tek  rzeż ąc zk i  u c h p ry ch  •g inekologicznych w e­
d ług  d a n y c h  p i śm ie n n ic tw a  je s t  n ieu s ta lo n y  i w a jrą  się u ró żn y ch  
a u to r ó w  od 3 ,5%  do 80%.

D la teg o  też  k o n f ro n ta c ja  j ak o  m e to d a  ł a tw a  i n iesk o m p l ik o ­
w a n a  w in n a  zd an iem  a u to r a  z n a leźć  s z e r s z e  z a s to s o w a n ie  w  kli­
nice  g ineko log icznej  jako  m e to d a  p o m o cn ic za  łączn ie  z innemi 
sp o s o b a m i  b a d an ia .  M. S eg a l  (Lwów).

U w a g i  k l in iczn e  iv nab lo n ia ku  k o s m ó w k o w y m  ze  s z c zc g ó l -  
n e m  u w zg lę d n ie n iem  leczenia .  S. M Ą C ZE W SK 1. Ginek. Pol .  T. 
XIV. Z. VH— IX.

A u to r  o m aw ia  h is to -p a to lo g ję  nab ł.  kosm . i t ru d n o śc i  r o z ­
p o z n a w c z e ,  p o c ze m  podnosi  don ios łą  w a r t o ś ć  o d c z y n u  A.-Z. pod 
w z g lę d e m  ro z p o z n a w c z y m  i p ro g n o s ty c z n y m .

Opis 2 p r z y p a d k ó w  nabł. kosm, l eczo n y ch  p ro m ien iam i  R o e n t ­
g e n a !  A u to r  sądzi,  że  t e r a p ia  r e n tg e n o w s k a  nab ł.  kosm . m a  p rzed  
so b ą  w ie lk ą  p r z y s z ło ś ć  i w ię k s z e  m o ż l iw o śc i  aniżeli  leczenie  
o p e r a c y jn e ;  g d y b y  o b se rw a c ja  k l in iczna  w y k a z a ła ,  że  leczenie  
e n e r g j ą  p ro m ie n n ą  je s t  m a ło  sku teczne ,  m o żn a  w y k o n a ć  ope­
r a c ję  i z n ó w  naświe tl ić ,  jeżeli  z a jd z ie  ku  tem u  potrzeba .

W r a ż l iw o ś ć  k o m ó r e k  nab ł .  kosm . na  dz ia łan ie  p rom ien i  R. 
j e s t  tak  z n aczn a ,  że  n a s tę p u je  z u p e łn e  lub c z ę śc io w e  z n is z c z e ­
nie n o w o tw o ru .  P o z a te m  m o żn a  p rzy p u śc ić ,  że  u p rzed n ie  n a św ie ­
t lan ia  m o g ą  zapob iec  ro zs ian iu  c z y n n y c h  e lem en tó w  nab łon iaka  
■o z n ac zn e j  a k ty w n o śc i  w ty c h  p r z y p a d k a c h ,  g d y  za jdz ie  po trzeba  
leczen ia  o p e rac y jn e g o .  M. S ega l  (Lwów).

Z a k r z e p y  i z a t o r y  iv p o ło żn ic tw ie  i g ineko log ii .  K. B O C H E Ń ­
SKI. Ginek. Pol .  T. XIV. Z. VII— IX.

Na p o d s ta w ie  o b sz e rn e g o  p iśm ie n n ic tw a  s tw ie r d z a  au to r ,  że  
nie p o s ia d a m y  ż ad n e g o  ś ro d k a  z a p o b ie g a w c z e g o  z a k r z e p o m  i z a ­
torom, m im o że  d ia g n o s ty k a  w c z e sn e g o  ro z p o zn a n ia  z a k r z e ­
p ó w  a n a w e t  d r o b n y c h  z a t o r ó w  w  p łucach  p o c zy n i ła  p o ­
s t ę p y  w  •ostatnich la tach .  W  leczen iu  z a k r z e p ó w  n a le ży  z a n o ­
to w a ć  p o s tę p  p o le g a ją c y  na  ■  to sow auiii  p i jaw ek ,  n a św ie t lan iu  
p ro m ien iam i R o e n tg e n a ,  p o z a tem  o p e ra c ję  T re n d e le n b u r g a  w  le ­
czen iu  z a t o r ó w  —  m im o n ićz f td o w ala jący ch  jak  do tąd  w y n ik ó w .  
P o d w ią z a n ie  ż y ł  w  p r z y p a d k a c h  z ak a ż e n ia  na  tle z a k rz e p o w e g o  
zapa len ia  m o że  d ać  d o b ry  w y n ik  w  w a r u n k a c h  k o r z y s tn y c h .

S p o s t r z e ż e n ia  w ła sn e  a u to r a  o p a r te  na  m a te r i a le  kliniki 
lw o w sk ie j  w y k a z u ją ,  że  w  o s ta tn ic h  la tach  nie s tw ie r d z a  się 
z w ię k s z e n ia  l iczby  z a k r z e p ó w  i z a to r ó w  iLi,™ g inekologii  i po ­
ło żn ic tw ie  tak ,  jak  to op isu ją  inni a u to ro w ie .  P rz e c iw n ie ,  na 
m a te r j a le  g in ek o lo g iczn y m  da je  się  z a u w ą s y ć  spadek ,  z w ła s z c z a  
w  la ta ch  os ta tn ich .  P o s tę p o w a n ie  leczn icze  a. s z c z e g ó ło w o  o m ó ­
w io n e  idzie w  k ie ru n k u  p r z e d e w s z y s tk i e m  zap o b ieg a w c zy m .  
S p e c ja ln ą  u w a g ę  z w ró c o n o  na czynn ik i  sp r z y j a j ą c e  p o w s ta w a n iu  
z a k r z e p ó w  i z a t o r ó w  i m o że  tem u  z a w d z ię c z a ć  n a le ży  w s p o m ­
niane  w y ż e j  zm n ie js ze n ie  się l iczby  p r z y p a d k ó w  zakrzep ó w ' i z a ­
torów', z w ła s z c z a  p o o p e ra c y jn y c h .

W  leczen iu  —  poza  un ieruchom ien iem ,  un ies ien iem  do góry ,  
k w aśn em i  ok ładam i,  s to so w an o  z d o b ry m  w y n ik iem  p ijaw ki  
w  o k re s ie  o s t ry m .  W  z w ią z k u  z za ło żen iam i teo re ty c z n e in i ,  do- 
ty c z ą c e m i  w p ł y w u  su b s ta n c j i  k o ro w e j  n a d n e r c z a  na  uk ład  k r w io ­
n o śn y  —  ro z p o cz ę to  p n f b y  ze s to so w a n ie m  k o r ty n y .  Zjpyt m a ły  
m a te r ia ł  d o św dadcza lny  nie p o z w a la  n a ra z ie  n a  w y c ią g a n ie  w n io s ­
ków . S to so w a n ie  w ą t r o b y  d a je  w y n ik i  k o rz y s tn e .

P o z a  leczen iem  m ie j s c o w e m  i sp e c ja ln e m  s to su je  się le c ze ­
nie ogólne, podawmnie ś r o d k ó w  n a se rc o w y c h ,  a w  p rz y p a d k a c h  
z a k a ż o n y c h  ś ro d k i  Teleni z w a lc z a n ia  zakażen ia .

M. S ega l  (Lwów).

P e lw im e tr ja  rad io log iczna .  E M IL  M E IS E L S .  Ginek. Pol .  T. 
XIV. Z. VII— IX.

P e lw im e t r ja  ra d io lo g icz n a  p o z w a la  o k re ś l ić  k sz ta ł t ,  b u d o w ę  
i w y m i a r y  m ie d n icy  kostifej  w  sposób  d o k ład n ie js zy ,  aniżeli  b a ­
d an ia  kliniczne. U ż y w a n e  są  z a sad n icz o  2 m e to d y :  m e to d a  r a ­
d iog raf i i  o s iow e j  A lb e r t i e g o -M a r t in sa  i m e to d a  zd ję ć  p ro f i lo w y ch  
G u th m an n a .  P o  omówdeniu techn ik i  p o m ia ró w  i w y k o n a n ia  obli­
czeń, podnosi  ą. d o k ład n o ść  i śc is ło ść  p e lw im e tr j i  rad io lo g iczn e j  
i z u p e łn ą  n ie szk o d l iw o ść  pod w z g lę d e m  ase p ty k i .  O b a w a  u s z k o ­
d zeń  m atk i  i dz ieck a  je s t  zupełn ie  n ieu zasad n io n a ,  g d y ż  d a w k a  
p rom ien i  z a s to s o w a n y c h  dp p o m ia ró w  jes t  m in im aln a  i leży  
z n ac zn ie  niżej niż d a w k i  szkodl iw e.

Ze w z g lę d u  na s w ą  w a r t o ś ć  w in n a  p e lw im e tr j a  rad io log iczna  
zna leźć  c z ę s s t s z e  niż d o ty c h c z a s  zas to so w an ie .

M. S eg a l  (Lw'ó\v).

W y n i k i  operac ji  p r z y s z y c i a  w ł a s n y m  sp o so b em  m a c ic y  do  
p o w ło k  b r z u s zn y c h .  H. BECK. Gin. Pol.  T.' XIV. Z. VII— IX.

M e to d a  o p e r a c y jn a  po lega  na  W y tw o rze n iu  p ła tk a  p o w ię z io ­
w ego  w ra z  z m ięśn iam i s to ż k o w a te m i  w pobliżu spo jen ia  łono­
wego ,  onaz na  p r z y s z y c iu  tego  p ła tk a  do t r z o n u  m a c ic y  na ty l ­
nej śc ian ie  —  w  p r z y p a d k a c h  p rz e w id z ia n e j  n iep łodnośc i ,  lub na  
p rzed n ie j  śc ian ie  —  w' p r z e p a d k a c h  m o żl iw ośc i  za jśc ia  w  ciążę. 
S posobem  ty m  o p e ro w an o  137 p r z y p a d k ó w  sp o w o d u  w s k a z a ń  n a ­
s tę p u ją c y c h ;  69 p rzy p .  ty ło z g ięc ia  u m o co w an eg o ,  11 p rz y p .  w y ­
padn ięc ia  m ac icy ,  b ądź  .k ikuta  po  n a d p o ch w o w em  odcięciu m a ­
cicy, 28 p rz y p .  o p e ro w a n o  sp o w o d u  ty ło z g ięc ia  w o ln eg o  p o w i ­
k łan eg o  b ą d ź to  zm ian am i  w p rz y d a tk a c h  bądźTo zm ia n am i  w y ­
r o s tk a  ro b a c z k o w e g o .  O d p o w ie d z i  na  ro z p is a n ą  an k ie tę  do p a ­
c je n te k  b y ły  z a d o w a la ją c e .  O p isa n y  sposób  z ap e w n ia  m ac icy  
p ra w id ło w e  położenie,  nie u p o ś led za  czy n n o śc i  m a e ic y  i n a r z ą ­
d ó w  sąs iedn ich  i da je  w y n ik  t r w a ły .  M. S eg a l  ( L w ó w ) . .

R U C H  W  T O W A R Z Y S T W A C H  L EK A R SK IC H . —  ZJAZDY. 

T o w a r z y s t w o  L e k a r s k i e  W ileńsk ie .

P r o t o k ó ł  XX V p o s i e d z e n i a  n a u k o w e g o  wspóln ie  
z W  i 1. K o ł e m  T  o w.  I n t e r n i s t ó w  P o l s k i c h  z dnia  

12 l is to p ad a  1934 roku.
P r z e w o d n ic z y :  P ro f .  J a k  o w i e k  i p rz y  udz ia le  P ro f .  J a n u s z ­

k i e w i c z a .

1. P ro f .  M i c h e j d a :  a) p rz e d s ta w ia  chorą  z  w r z o d e m  ż o ­
łą d ka  i k a m icą  żó łc io w ą ,  u k tó re j  d o k o n an o  jednocześn ie  resekcji  
ż o łą d k a  J i  w y c ięc ia  w o re c z k a  żó łc iow ego .  W r z ó d  ż o łą d k a  b y ł  
u sa d o w io n y  n a  k r z y y l t n i e  m ałe j ,  w  w ielkie j  o d leg ło śc i  od odź- 
w ie rn ika .  Z ab iegu  d o k o n a n o  w  linji  ś ro d k o w ej ,  na  k iku t  p rz ew o d u  
w o recz k o w e g o  z a ło żo n o  tam pon.  P rz e b ie g  p o o p e r a c y jn y  g ładki,  
s tan  chorej  d o b r y ;

b) d e m o n s tru je  chorego ,  k tó r e m u  p r z e d  la ty  p o za  k l in ika  u su ­
nięto  lew ą  n e rk ę  sp o w o d u  k a m i c y  n e rk o w ej .  Obecnie  z o s ta ł  d o ­
s t a r c z o n y  do kliniki z an u r ją ,  w sk u te k  z a tk an ia  p ra w e g o  m oczo-  
w o d u  p rz ez  kam ień .  Z g łęb n ik o w an iem  m iedn iczk i  n e rk o w e j  uda ło  
się  s tan  ch o reg o  p o p ra w ić  tak ,  że  o b jaw y  m o czn icy  ( z a m ro c z e ­
nie p rz y to m n o śc i ,  w y m io ty )  u s tą p i ły ,  a r e sz ta  a z o to w a  z 240 m g %  
sp a d ła  do 100 m g % .  O p e ra c y jn ie  usun ię to  k am ień  z p ra w e g o
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m oczo w o d u ,  nie r u sz a ją c  nerki.  P rz e b ie g  p o o p e r a c y jn y  zupełnie  
g ładki .  D iu reza  po  op e rac ji  z w ię k s z a ła  się  z dn ia  na  dzień. W  dniu 
d e m o n s tra c j i  r e sz ta  a z o to w a  w y n o s i ła  43 m g  %>;

c) d e m o n s t ru je  d w a  k a m ien ie  usun ię te  z  p ra w e g o  m o c z o w o d u  
chorego ,  u k tó re g o  k am ien ie  te z a t y k a ł y  zupełn ie  m oczow ód ,  p o ­
w o d u ją c  p r a w o s t r o n n y  bezm ocz  z ro z s t r z e n ia  m iedniczk i  i k ieli­
chów  i p o w ię k sz en iem  nerki.  R ó w n o cześn ie  jed en  kam ień  tkwił  
w lew y m  m oczow odz ie ,  tuż  p r z y  p ęcherzu ,  j e d n a k ż e  m o cz  w y ­
dz ie la ł  się  p raw id ło w o ,  chociaż  nerlm fu n k c jo n o w a ła  z pew ncm  
opóźnien iem  (do 10 m inut) .  P rz e b ie g  p o o p e r a c y jn y  ciężki spow o- 
du n ie d o s ta tec zn e g o  w y d z ie lan ia  się  m oczu  z lewej nerki,  po m i­
mo obfitego p rz ec ie k a n ia  o p a t ru n k u  po s t ro n ie  p raw ej .  C h o ry  po 
11 dniacli z m ar ł .

2. Doc. Dr.  W ą s o w s k i  d e m o n s t ru je :  a) p r z y p a d e k  chore j  
na g ru ź l icę  kr tan i ,  leczonej z d o b ry m  w y n ik iem  p ro m ien iam i 
R o e n tg e n a .  P r z y p a d e k  z as łu g u je  na  u w a g ę  z tego  w zg lędu ,  że 
z m ia n y  c h o ro b o w e  w k r ta n i  n n a ły  c h a r a k te r  n a jc ięż sz y ,  by ło  to 
zap a le n ie  o ch rzę s tn e j  c h rz ą s te k  n a le w k o w a ty c h  z u n ie ru ch o m ie ­
niem  s t ru n  i dusznośc ią ,  co w ed łu g  wielu jes t  p rz ec iw w sk a z a n ie m  
do n a św ie t lań  re n tg en o w sk ich .  Obecn ie  po  7 k u r s a c h  leczenia  n a ­
cieki zn ik ły ,  s t r u n y  ruchom e,  p o z o s ta ło  jed y n ie  nac ieczen ie  s t ru n ;

b) cho rą ,  k tó ra  p r z e d  2 la ty  p r z e s z ła  o perac ję  l a r y n g o s to m j i  
sp o w o d u  zw ęż e n ia  k r tan i ,  k tó re  rozw inęło  się  po  k a u s ty c z n e m  
p r z y p a la n iu  w  kr tan i .  K i lk ak ro tn ie  s t a r a n o  się  o tw ó r  s to m ijn y  
z a m k n ą ć  je d n a k  z a  k a ż d y m  ra że m  św ia t ło  k r ta n i  z b y t  się  z w ę ­
żało ,  w y s tę p o w a ła  d u sz n o ść  i n a leża ło  znów  w k ła d a ć  ru rk ę  t r a -  
cheo tom ijną .  R o z sz e rz a n ie  k r t a n i  s ta le  u t r z y m y w a n ą  ru rą  g u m o ­
wą rów nież  nie d a ło  p o ż ą d a n y c h  w yn ik ó w ,  p ró b y  u sun ięc ia  r u ry  
p o w o d o w a ły  n a ty c h m ia s to w a  duszność .  N a leż a ło  p o m y ś leć  o z a ­
biegu p la s ty c z n y m ,  k t ó r y  b y łb y  w s ta n ie  u t r z y m a ć  św ia t ło  k r tan i  
d o s ta te cz n ie  sze rok ie .  W  ty m  celu n a jp ie rw  w szcze p io n p  pod  
sk ó rę  u b rzegu  o tw o ru  k a w a łe k  kości,  po b ran e j  z p iszczel i  c h o ­
rej,  t a k  by  d łu g o ść  p r z e k r a c z a ł a  nieco g ra n ic e  o tw o ru  u g ó r y  
i dołu. P o  k i lku  m ies iącach ,  w zn ieczu len iu  m ie jsco w em  p rz en ie ­
s iono  p ła t  sk ó rn o -k o s tn y ,  z a k r y w a j ą c  nim o tw ór.  B y  uch ro n ić  
r an ę  od m o ż l iw eg o  p rz en ik an ia  ś l iny  p r z y s z y t o  p ia t  do od w i­
n ię ty ch  z  t rz e c h  s t ro n  m a ły c h  p ła tó w  sk ó rn y c h .  P o w s t a ł y  u b y ­
tek z a k r y t o  p ła ta m i  sk ó ry ,  w y p re p a ro w an e m u  z obu s t ron .  W y ­
gojen ie  p rzez  ry c h ło z ro s t .  Ś w ia t ło  k r tan i  d o s ta te cz n ie  sżerok ie ,  
o p a rc ie  d la  b rz e g ó w  o tw o ru  mocne.

3. Dr.  P o m e r a n c  d e m o n s tru je  p rz y p .  n e rk i  p o d k o w ia s te j .
D o ty c z y ł  on chorej  w ieku  la t  27, k tó r a  z g ło s i ła  s ię  do p r z y ­

chodni Kliniki W e w n ę t rz n e j  U. S. B. P o  zb ad a n iu  f izy k a ln em  
s tw ie rd zo n o  guz  w  n a d b rz u sz u  w p o s tac i  w a lca ,  g rubośc i  3 cm, 
p o s i a d a j ą c y  ru c h o m o ść  o ddechow ą .  Guz  leża ł  w m ie jscu ,  od- 
p o w ia d a ją c e m  po łożen iu  t rzu s tk i ,  b y ł  dość  długi,  g d y ż  dochodzi!  
do lin.ii su tk o w e j  p ra w e j  z a w i ja ją c  się  ku  g ó rz e  i k o ń c z ą c  się 
p ew nem  ro zsze rz en iem .  R o z p o z n a n o  n e rk ę  p o d k o w ia s tą ,  co z o ­
s ta ło  p o tw ie rd z o n e  b a d an iem  re n tg e n o w sk ie m .  P re le g e n t  d e m o n ­
s t ru je  z d jęc ia  ren tgenow sk ie .

4. P ro f .  Dr.  A. J a n u s z k i e w i c z :  P o k a z  p r z y p a d k u  c h o ­
r o b y  R uergera .

C h o r y  la t  36, w y z n a n ia  mojżeszoweg-o, kupiec ,  z a c z ą ł  o d c zu ­
w a ć  p rz e d  3 l a ty  w kończynfe '  dolnej lewej bóle  łam iące  i p ie ­
k ące ,  szczeg ó ln ie  w s to p ie  i pa lcach ,  p o łą c z o n e  czę s to  z m ro w ie ­
niem i d rę tw ien iem . W y r a ź n e j  p r z y c z y n y  ty ch  bólów w s k a z a ć  
nie m oże. S p r a w a  po P / s - ro c z n em  t rw a n iu  ustąp iła ,  ale  p raw ie  
j ed n o cześn ie  z tern p o ja w i ły  się  p o dobne  do leg liw ośc i  w k o ń c z y ­
nie p ra w e j  i t rw a ją  uparc ie ,  c o ra z  się  n a s i l a j ą "  już  z g ó rą  l ‘A> 
roku. B óle  te odczu\Va ^szczególn ie  w stop ie  i pa lcach ,  m a ją  one 
c h a r a k te r  m ro w ią c y c h ,  p iek ą cy c h  i k lu ją c y ch ,  p o jaw ia ją  się  na  
p o c zą tk u  chodzen ia ,  p o te m  s łab n ą ,  ale  się  w z n aw ia ją ,  g d y  się 
k ład z ie  do łóżka .  B ó lów  w ły d c e  p r z y  chodzen iu  nie iniLł. P rz e d  
5 ty g o d n ia m i  p o ja w iło  s ię  o w rz o d ze n ie  na  w e w n ę trz n e j  s t ro n ie  
m a łe g o  pa lca  o ra z  bóle w dolnej 1/3 częśc i  p o d u d z ia  p o d c za s  cho­
dzenia.  P r z y p o m in a  sobie, że z an im  p o ja w iły  s ię  bóle  p rz ed  3 l a ty  
w  k o ń c z y n ie  lewej o b se rw o w a ł  p rz e z  cza s  jak iś  na  niej c ze rw o n e  
p lam ki  i guzki,  k tó re  lec zy ł  o k ład am i.  Z chw ilą  p o w s ta n ia  bó lów  
p o jaw iło  się  zas in ien ie  p ra w e j  s to p y .  P r z y c z y n y  p o jaw ie n ia  się 
bó lów  w  k o ń c zy n ie  dolnej p ra w e j ,  rów nież  p o d a ć  nie może. P o ­
chodzi  z ro d z in y  zd ro w ej .  C h o ró b  z a k a ź n y c h  nie p rzechodzi ł ,  k i ły  
ró w n ie ż  nie miał,  sposobnośc i  do  z a t ru c ia  o łow iem  nie by ło .  a lk o ­
ho lu  nie n a d u ż y w a ł ,  pali  po  15— 20 p a p ie ro só w  dziennie.  W a ­
runki  ż y c ia  i p r a c y  m a  z a d o w a la ją ce .

B u d o w a  p ra w id ło w a ,  o d ży w ien ie  m ierne.  P r z y  chodzen iu  u t y ­
k a  n a  p r a w ą  nogę. Ze s t r o n y  n a r z ą d ó w  w e w n ę t rz n y c h  i u k ładu  
n e rw o w e g o ,  s z c ze g ó ln ie js zy c h  zm ian  nie w y k r y to .  W  m o czu  b ra k  
sk ła d n ik ó w  p a to lo g icz n y ch .  W e  k rw i  z a w a r to ś ć  cu k ru  110 mg %  —  
75 mg%>, z a w a r t o ś ć ' i n n y c h  sk ła d n ik ó w  n o rm a ln a ,  ty lk o  ilość k w a ­
su  m o cz o w e g o  dochodzi  do  5,3 mg%>; Hb. 113°/c. C ia łk a  c z e rw o n e :  
5,632.000, leu k o c y to z a :  10.300. W e  w z o rze  Sch i l l inga  z a z n a c z ą  się  
" ,viększenie c ia łek  e o z y n o c h ło n u y c h  do 7.5%. O p a d an ie  k rw in ek  
20 m m  n a  godzinę .  O b ja w ó w  s tw a rd n ie n ia  lub m ia ż d ż y c y  a o r ty

i in n y ch  tę tn ic  nie u d a je  się  s tw ie rdz ić .  C iśnienie  k rw i  120/80. 
S to p a  lew a  z lek k a  s in iczo  z a b a rw io n a ,  tę tn ica  g rz b ie to w a  n iem a- 
ca lna ,  n a  tę tn icy  p iszcze low ej  tę tno  da je  się  w y r a ź n i e  w yczuć .  
S to p a  p r a w a  o T vyraźnem  s in iczo -cze rw o n em  zabarw ien iu .  Pa lec  
m a ły  na  s top ie  p raw ej ,  c iem no-s inego  koloru ,  ma na p ow ie rzchn i  
w e w n ę trz n e j  o w rz o d ze n ie  w ie lk o ś ć  m o n e ty  d w u g ro szo w e j .  N a  tej 
s topie  b ra k  t ę tn a  w obu tę tn icach .  W s k a ź n ik  o s c y lo m e t r y c z n y  na 
ramieniu. 8 m m  (oscyl .  P a c h o n a ) ,  w dolnej części  uda lew ego  7, 
p ra w e g o  4, w dolnej częśc i  p o dudz ia  lew ego  3, p ra w e g o  0.

Na p o d s ta w ie  tego  obrazu ,  b io rąc  pod u w ag ę  wiek, p leć  m ę ­
ską, n a r o d o w o ść  ż y d o w sk ą ,  b ra k  c zy n n ik a  e t jo log ię^nego  lub uspo- 
sob ia jącego ,  o b ja w y  p o d m io to w e  ( c h a r a k te r  bólu) i p r z e d m io to ­
w e (badan ie  n a c z y ń  b ezp o ś red n ie  i o sc y lo m e tr j jcz n e )  ro z p o zn a n o  
zak rz e p o w e  z a r a s t a j ą c e  zap a len ie  n a c z y ń  ty p u  B u e rg e ra .

R e fe re n t  ko rz T s ta  z tej p ie rw sze j  sposobnośc i  w Tow. Lek. 
W ileńsk iem ,  a b y  z w ró c ić  u w a g ę  n a  cho ro b ę  B u e rg e ra ,  z e s ta w ia  
ją  z z a ro s to w e m  zap a len iem  tę tn ic  ty p u  C h a rc o t  i p o d k re ś la  z a ­
sa d n icz e  różn ice  obn ty c h  sp raw .

K w es t ia  odrębnośc i  nozo log iczne j  c h o ro b y  B u e r g e r a  budzi 
j e szcze  p o w a żn e  w ą tp liw ośc i  u wiciu  k l in icys tów ,  k t ó r z y  b io rą  
j ą  za  z a ro s to w e  zap a len ie  tętn ic,  od b ieg a jące  od k l a s y c z n e g o  ty p u  
C h a rc o t  o ty le ,  o  ile chodzi  o ludzi m łodych .  Ztfśadniczo- o d m ien ­
n y  o b ra z  zm ian  p a to lo g icz n y ch  (Btie rgcr ,  Lctille)  w  obn ty c h  
Sp raw ach  je s zc ae  nie zostń ł  n a le ży c ie  ocen iony .  Jedni  u w a ż a ją  
obie s p r a w y  z a  ca łk iem  pod k a ż d y m  w zg lęd em  różne, inni za  
iden ty czn e ,  z a ś  t rze c ia  g ru p a  k l in ic y s tó w  u w a ż a  chorobę  B u e rg e ra  
za  in te re su jąc ą  o d m ian ę  z a r a s t a j ą c e g o  z ap a le n ia  tę tn ic  ty p u  
C harcęa l  D a lsze  b a d a n ia  są  konieczne .  Z a in te re so w a n ie  sp ra w ą  
w Ss ta tn ich  c za sa c h  j e szcze  ba rdz ie j  w zrosło ,  g d y  się  p rz ek o n a n o ,
że  czy n n ik  r a s o w y  g r a  w tej chorob ie  rolę n iew y łą cz n ie  u ż y ­
dów, że  s p r a w a  nie o sz c zę d za  żad n e j  n a rodow ośc i .

5. Dr. P  u c li o w s k i r e fe ru je  p rz y p a d e k  p o d a n y  do sekcji  
z ro z p o zn a n ie m  c h o ro b y  B uergera ,  o p e ro w a n y  na  O d d z ia le  C h i­
r u rg ic z n y m  S z p i ta la  Św. Ja k ó b a  i s c k c jo n o w a n y  w Z ak ład z ie  
M e d y c y n y  S ądow ej .  P r z y p a d e k  d o ty c z y ł  m ło d eg o  B ia ło ru s in a .  
Na sekc ji  s tw ie rd z o n o  zgorze l  płuc, m ia ż d ż y c ę  d u ży ch  n a c z y ń  
k rw io n o śn y c h ,  m ia ż d ż y c ę  n a c z y ń  w n a r z ą d a c h  w S m ę t r z n y c h  i z a ­
nik m ia ż d ż y c o w y  nairządów. H is to log iczn ie  s tw ie rd zo n o  w  n a r z ą ­
dach  zan ik  s z la c h e tn y c h  e lem en tó w  k o m ó rk o w y c h  na  k o r z y ś ć  bu ­
jan ia  tk an k i  łącznej .  Z m ia n y  w s teczn e  są  dale j  p o su n ię te  w n a ­
r z ą d a c h  niżej po ło żo n y ch .  R e fe re n t  z a s t r z e g a  się , że  b ad an ie  hi­
s to lo g iczn e  p rz y p a d k u  nie b y ło  w y c ze rp u jąc e .

W  d y s k u s j i  zab ie ra l i  g ło s :  Dr. S w i d a, Dr. Z a  r c y n  i Prof .  
Dr. P e l c z a r .

6. Dr .  M.  G o i  d o n :  „ S ta n y  b e z k w a ś n e  ż o łą d k a “ | (R zecz  p rz e ­
z n ac zo n a  do d ruku) .

7. Dr. B u r a k :  „U s zk o d ze n ie  m ięśn ia  se rc o w e g o  na p o d s ta w ię  
badań e le k t ro k a rd io g ra f i c z n y c h " .  (R zecz  p r z e z n a c z o n a  do d ruku) .

S e k r e ta r z :  Dr. J. l i y l l -N a r d ^ e w sk a .

P r o t o k ó ł  XXVI p o s i e d z e n i a  n a u k o w e g o  w spó lnego  
z W  i 1. T o w a r z  y  s t w e m  P  e d j a t rfy G(Z.n e m z dn ia  19 li­

s to p a d a  1934 roku.
P r z e w o d n ic z ą c y :  P ro f .  Dr. W l.  J a k  o w i e k  i.

1. P ro f .  Dr.  W .  J a s i ń s k i  k o m u n ik u je  o V Z jeźdz ie  P e ­
d ia t ró w  w Ł odzi  w l is topadz ie  1935 roku. Z g ło szen ia  p rz y jm u je  
się  do dnia  1 ma.ia 1935 roku.

2. P ro f .  .Dr. L e l e s z  w y g ło s i ł  r e fe ra t  p. t . : „Z n o w y c h  z a ­
g a d n ień  w i ta m in i s t y k i " .

P re le g e n t  p rz e d s t a w ia  z m ia n y  p o g ląd ó w  w d o ty ch c z a so w e m  
u jm o w an iu  z a g a d n ie ń  n ied o b o ró w  w i tam in o w y ch .  O m a w ia  p o s ta ­
cie aw i ta m in o z  n iezu p e łn y ch  i n ie ty p o w y c h ,  p o d k re ś la ją c  t r u d ­
nośc i  ich ro z p o zn a w a n ia .  A u to r  cy tu je  w ynik i  b ad ań  w ła sn y c h  
o ra z  in n y ch  a u to ró w ,  w y k a z u ją c e ,  że d ie ta  b o g a ta  w w ęg lo ­
w o d a n y  w z m a g a  z a p o t r ze b o w a n ie  u s t ro ju  na  wiLaminę B, n a d m ia r  
t łu s z c z ó w  opóźn ia  w y s tę p o w a n ie  a w i ta m in o z y  B. Dla innych  w i- 
tam in  w f f i r o w a d z a  p o d o b n ą  a n a lo g ię  i to n i e j a k o  dla witam in, 
ale  i d la  wielu h o rm onów .

P r e l e g e n t  p r z e p r o w a d z a  a n a lo g ię  h ip e rw itam in o z  z  n a d c z y n ­
n o śc ią  g ru c z o łó w  d o k re w n y c h  i z w r a c a  uw ag ę ,  że  p om im o z a le ż ­
ności d z ia łan ia  w itam in  od sz e re g u  czy n n ik ó w ,  n a lep y  z a w s z e  r o z ­
p a t r y w a ć  z n ac ze n ie  w i tam in  w p rz em ia n ie  m a te r j i  z p u n k tu  w i­
d zen ia  p ew n y ch ,  im ty lk o  p r z y n a l e ż n y c h  p ra w ,  o b e jm u jąc y ch  
wszelk ie  za leżnośc i  sy n e rg e ty c z n e ,  a n ta g o n is ty c z n e  i t. p.

3. Dr.  P r z e ź  d z i e c k a  w y g ło s i ł a  re fe ra t  p. t. „ W p ł y w  w i ­
ta m in  na  la k ta c ję

P re l e g e n tk a  p r z e d s ta w ia  b a d a n ia  nad w p ły w em  k o m p lek su  w i ­
tam in  B na lak tac ję .  B a d a n ia  b y ły  p rz e p ro w a d z a n e  n a d  białeml 
sz c z u ra m i  w Z ak ład z ie  F iz jo log j i  Z w ie rz ą t  U. S. B. i w y k a z a ły ,  
że  k o m p le k s  w i ta m in y  B je s t  n iez b ęd n y  d la  p ra w id ło w e j  l a k ta ­
cji. N iedobór  w itam in  B w  diecie h a m u je  ca łkow ic ie  se k rec ję  mleka 
u sam ic ,  p o w o d u ją c  w y tw a r z a n ie  się  n iepe łnow arto jśc iow ego  m le ­
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ka , czeg o  n a s tę p s tw e m  u p o to m s tw a  sp o b jaw y  c h o ro b o w e  c h a ­
r a k te r y s ty c z n e  dla a w i ta m in o z  B.

4. Dr. H. M a r  y-n o w  s k a  i Dr.  W .  K i e l j o t i s ó w n a  w y ­
g ło s i ły  r e fe ra t  p. t. „ O d c z y n  B e z s so n o i fa  i jego  za s to so w a n ie  
iv w y k r y w a n i u  a w i ta m in o z y  C u dzieci" .

O d c zy n n ik  B ezs so n o f fa  d o d a n y  do od b ia lczo n eg o  i o d p o w ie ­
dnio p rz y g o to w a n e g o  m oczu  p o w o d u je  w y s tą p ie n ie  b a r w y  fiole­
towej.  N iew y stąp ien ie  b a rw y  fio le towej lub w y s tą p ie n ie  b a rw y  
bro n zo w ej  m o cz u  d ow odz i  n ied o b o ru  w i ta m in y  G w us tro ju .

P re le g e n tk i  na  356 b a d a ń  (192 p rzy p .)  18 r a z y  s tw ie rd z i ły  
k o lo r  b ro n z o w y  (5%  b a d ań ) ,  z aś  w 65°/o b a d an  w y s tą p i ło  z m ę t ­
nienie  m oczu ,  k tó re  t o w a r z y s z y  -na jczęśc ie j  sp ra w o m  zap a ln y m , 
t o c z ą c y m  się w us tro ju .  W o g ó le  o d c zy n n ik  B ezs so n o f fa  je s t  b a r ­
dzo  czu ły ,  wobec czeg o  n a  z a s a d z ie  w y s tą p ie n ia  b a r w y  f iole towej 
m oczu  nie m o żn a  w nio sk o w ać ,  że  d a n y  osobnik  m a  d o s ta te c z n ą  
ilość  w i ta m in y  C. W y s tą p ie n ie  b a r w y  b ro n zo w ej  d ow odz i  n ied o ­
bo ru  w i tam in y  C, d o d an ie  k tó re j  w w iększe j  ilości pow odu je  
w sz y b k im  czas ie  p rz e j ś c ie  b a r w y  b ro n zo w ej  we fio le tową. (Rzecz  
p rz e z n a c z o n a  do d ruku) .

N a z ak o ń czen ie  Prof .  Dr.  W .  Ja s iń sk i  z az n a c z a ,  że  zeb ran ie  
obecne  je s t  p ró b ą  n a w ią z a n ia  k o n ta k tu  p o m ię d z y  k liniką  a z a k ł a ­
d a m i  t e o re ty c z n e m u

W  o d p o w ie d z i  P rof .  Dr. L e 1 e s z  chętn ie  z g a d z a  się na 
w sp ó łp racę .

W  d y s k u s j i  zab ie ra l i  g ło s :  P ro f .  Dr.  K. P e l c z a r .  Dr. W. 
I s z o r a, Prof.  Dr. L e 1 e s z  i Prof .  Dr.  M. E  ,i g e r.

S e k r e ta r z :  Dr. J. R y l l - N a r d z e w s k a .

P r o t o k ó ł  XXVII p o s i e d z e n i a  n a u k o w e g o  z dn ia  2G 
l is to p ad a  1934 r.

P r z e w o d n ic z ą c y :  P ro f .  D r.  W ł.  J  a  k o w  i c k i.

1. Doc. Dr. B. D y l e w s k i :  D o ka ż  2 c h o ry c h  z  w a d a m i
m o w y .

2. P ro f .  Dr.  J. S z m u r ł o  w y g ła s z a  re fe ra t  p. t. „Zagadnienie  
w a d  w y m o w y  iv s z k o le  p o w s z e c h n e j" .

P re le g e n t  p r z e d e w s z y s tk ie m  z w r a c a  u w a g ę  na wielkie  ro z ­
p o w szech n ien ie  w a d  w y m o w y  w c a tem  sp o łe cz eń s tw ie  i wielką 
pob łaż l iw o ść  ogółu  n a  te  w a d y ,  c zy n ią c e  m ow ę  p o lsk ą  w u s tach  
w a d l iw ie  m ó w ią c y c h  b r z y d k ą  i n iez ro zu m ia łą .  S p o ty k a m y  się 
z  w a d am i  m o w y  n ie ty lko  u z w y k ły c h  p raco w n ik ó w ,  ale u m ó w ­
ców, a d w o k a tó w ,  k s ię ży ,  sp e a k e ró w  ra d io w y ch ,  nau czy c ie l i  i t. p. 
W ś r ó d  d z ia tw y  szkól  p o w s ze ch n y c h  m. W iln a  p ro c e n t  źle m ó w ią ­
cych ,  w ed łu g  s t a ty s ty k i  S ro k o w sk ie g o  za  rok  1930/31, w y n ió s ł  
6,5°/o dla ch ło p có w  i 11,0%> dla  d z iew czą t .  T y m c z a s e m  w ed ług  
s t a ty s ty k i  sp e c ja l i s ty  Doc. B. D y l e w s k i e g o  odse tek  ten  w ł a ­
śc iw ie  p rz e d s t a w ia  s ię  c y f r ą  43%. T a k a  ró ż n ic a  w o d se tk ac h  da je  
s ię  ob jaśn ić  tern, że  w p ie rw sz y m  p r z y p a d k u  d ane  o w y m o w ie  
zb iera l i  n au cz y c ie le  i lek a rze  szkoln i,  z w r a c a ją c y  u w a g ę  na  w y ­
b itne  z m ia n y ,  w d ru g im  z aś  p rz y p a d k u  sp ec ja l i s ta ,  k t ó r y  w y szu k a ł  
w sze lk iego  r o d z a ju  z boczen ia  i je  z a re je s t ro w a ł .  W  szkołac li  w a r ­
sz a w sk ic h  w a d y  w y m o w y  w y n o s i ły  w  roku 1920/21 —  4 %  dla 
m ło d s z y c h  o d d z ia łó w  i 1%  dla  s t a r s z y c h .  W  szk o łach  n iem iec­
kich  nie p r z e k r a c z a j ą  2% . W  p ie rw s z y c h  o d d z ia łac h  w a d y  w y ­
m o w y  w ed łu g  D y l e w s k i e g o  w y n o s z ą  n a w e t  p rzesz ło  70%  
D la teg o  z a g a d n ie n ie  w a lk i  z w a d am i  w y m o w y  w sz k o łac h  w ileń ­
skich, a  są d z ić  n a leży ,  że  i w  m n y ch  o ś ro d k a c h  m ie jsk ich ,  z a s łu ­
gu je  na  b aczn ą  uw agę .

W  celu w a łk i  z  tem i w a d a m i  p rzed  3 l a ty  z o rg a n iz o w a ła  Kli­
n ika  O to -L a ry n g o lo g ic z n a  U. S. B. pod eg idą  W y d z ia łu  L e k a r ­
sk iego  U. S. B. k u r s y  logolog iczne ,  w  k tó r y c h  wzięli u d z ia ł  n a u ­
czy c ie le  szkó ł  p o w sze ch n y c h ,  w y z n a c z e n i  p rz e z  K u ra to r iu m  O. 
Szk. o ra z  n ie k tó r z y  lek a rz e  szkoln i.  W ię k sz o ść  w s z a k ż e  ty ch  
os ta tn ich  po k i lku  w y k ła d a c h  p rz e s ta ła  u czę sz cz ać .  K u rs y  t r w a ły  
3 m ies iące ,  bo o b e jm o w a ły  o p rócz  częśc i  teo re ty c z n e j  ró w n ież  j e ­
szcze  i z a jęc ia  p ra k ty c z n e .  W  ten sp o só b  s z k o ły  w ileńsk ie  o t r z y ­
m a ły  z a s tę p  n a u cz y c ie le k  i n auczycie l i  o b z u a jo tn io n y c h  z  w ad am i 
w y m o w y  i icli leczen iem  i z d o ln y c h  do w zięc ia  u dz ia łu  w  walce  
z tem i w ad am i.  W y n ik i  tej akc j i  nie d a ły  na  siebie d ługo  czekać.  
W  c iągu  1932/33 r. w sp ó ln a  a k c ja  p r z y c h o d n i  G e o lo g ic zn e j  p rzy  
Klinice O to -L a ry n g o lo g ic z n e j  i P o r a d n i  Szkolne j  o raz  n a u c z y ­
c ie ls tw a  odpow iedn io  w y szk o lo n e g o  d a ła  w w y n ik u  p rz e sz ło  3000 
w y leczeń .  Je d n a k ż e  d o ty c h c z a s  je szcze  p o z o s ta je  zb y t  d uża  liczba 
dzieci z  w a d a m i  w y m o w y  i do akcj:  m u sz ą  b y ć  p o c ią g n ięc i  i le ­
k a r z e  szkolni,  dla k tó r y c h  n a le ż a ło b y  p r z y  Klinice O to -L a ry n g o -  
logiczncj  z o rg a n iz o w a ć  t e o r e ty c z n y  i p r a k ty c z n y  kurs  walki z  w a ­
dam i w y m o w y ,  t r w a ją c y  p rz y n a jm n ie j  3 ty g o d n ie .  D op ie ro  z je d ­
n o c zo n a  a k c ja  p rz y c h o d n i  logologiczi iej ,  l e k a r z y  s z k o ln y ch  i u św ia ­
do m io n eg o  n a u c z y c ie ls tw a  m o że  o p a n o w ać  s z e rz ą c e  s ię  w a d y  w y ­
m o w y  w sz k o ła c h  p o w s z e c h n y c h  na te ren ie  m ia s ta  W iln a .

3. J. G I e m b o c k i (gość) w y g ł a s z a  r e fe ra t  p. t. „Rola  n a u ­
c z y c ie la  iv w a lce  z  ch o ro b a m i m o w y  i g losa".

R e fe re n t  o m aw ia  k w e s t ję  w c iąg n ięc ia  n au cz y c ie la  do akcji  
z w a lc z a n ia  w szko le  w ad  m o w y  i g łosu  u dzieci,  m o ty w u ją c  to 
ła tw o śc ią  ich leczen ia  w  w ieku  dz iec ięcym ,  m o żn o śc ią  z ap o b ie g a ­
n ia  sze rz e n iu  się  ty c h  chorób, p r z e d s t a w ia j ą c  je  jako  czynnik i  
u t ru d n ia ją c e  jego  p racę .  Dalej o m aw ia  d o ty c h c z a s o w ą  ak c ję  n a u ­
czyc ie la  w  z w alczan iu  chorób m o w y  i g łosu ,  obecną  akc ie  na  te­
renie  W iln a  i p rz y sz łą ,  z az n a c z a ją c ,  że  sp ra w ę  tę  n a le ż a ło b y  u jąć  
w r a m y  u s ta w y ,  aby  obow iązk iem  leczen ia  objąć  w s z y s tk ie  dzieci 
w w ieku  szko lnym .

4. Doc. Dr. B. D y l e w s k i  w y g ła s z a  re fe ra t  p. t. „Stan  m o ­
w y  i g ło su  u dz iec i  w s tę p u ją c y c h  do s z k ó l  w i le ń sk ic h " . (R zecz  
p r z e z n a c z o n a  do d ruku) .

W  d y s k u s j i  P ro f .  D r .  W .  J a  k o w i c  k  i sądz i ,  że  sk ru p u ­
la tn ie  p rz e p ro w a d z o n a  a la rm u ją c a  s t a ty s ty k a  P ro f .  Dr. S z m u r -  
l y  i Doc. Dr.  D y l e w s k i e g o  w y w ie r a  w p ły w  d o d a tn i  n a  akcję  
z w a lc z a n ia  wad  m ow y.

P ro f .  Dr. J. S z m u r ł o  p o d k re ś la ,  że  zw a lc za n ie  w a d  m ow y 
u dzieci,  n a leżące  do z a d a ń  h ig je n y  szko lnej  w chodzi  w z ak re s  
o b o w ią zk ó w  le k a r z a  szkolnego .

Dr. P u c h o w s k i  w y r a ż a  zdan ie ,  że  tak  d u ż a  l iczba dzieci 
s z k o ln y ch  w W iln ie ,  c ie rp ią c y ch  n a  w a d y  m ow y,  nie o d pow iada  
s ta n o w i  fa k ty czn em u ,  a je s t  racze j  w y n ik iem  z b y t  su b te ln y c h  m e ­
tod b a d an ia  i m o ż l iw y ch  b łęd ó w  ze s t r o n y  nauczycie l i ,  k tó r z y  b a ­
dan ia  p rz e p ro w a d z a l i ,  a  m ię d z y  k tó r y m i  zn a jd o w a l i  się osobnicy ,  
c ie rp ią c y  na w yb i tn ie  w y r a ż o n e  w a d y  m ow y.  D u ż a  rozp ię tość  liczb 
s t a ty s ty c z n y c h  m ięd zy  z a c h o d em  E u ro p y ,  W a r s z a w ą  a  W ilnem  
na n iek o rz y ść  W iln a  m o g ła  p o w s ta ć  na  sk u te k  z a s to s o w a n ia  in­
n ych  k r y t e r ió w  i innych  m eto d  b a d an ia  w a d  m ow y.

Doc. Dr. B. D y l e w s k i ,  o d p ie ra ją c  z a r z u ty  Dr.  P u c h o  w-, 
s -k i  e g  o, z az n a c z a ,  że  człow iek  wad l iw ie  m ó w iąc y  m oże  racze j  
p r z e o c z y ć  w a d ę  m ow y,  do k tó re j  się  p rz y z w y c z a i ł ,  niż w y k r y w a ć  
n ie is tn ie jącą ,  że badali  n a u czy c ie le  w y k w al i f ik o w an i  i sp ra w n i  
i w ię k sz o ść  dzieci,  p o d e j r z a n y c h  o w a d y  m o w y  b y ła  p o w tó rn ie  
b a d a n a  p rz ez  lek a rza - fo n o lo g a  w p r z y c h o d n i  szko lne j ,  gd z ie  w y ­
z n a c z a n o  i k o n t ro lo w an o  leczen ia ;  w s z y s tk ie  zaś  dzieci p ie rw szy c h  
o d d z ia łó w  b y ły  b a d an e  d o k ładn ie  p rz e z  l e k a rz a  spec ja l is tę .  K ra je  
z ach o d n ie  p rz ed  w p ro w ad z en ie m  ob o w iązk o w eg o  p lan o w eg o  lec ze ­
nia rów nież  w y k a z y w a ły  w y s o k ie  l iczby  dzieci m ó w ią c y c h  w a d ­
liwie.

S e k r e ta r z :  Dr. J. R y l l - N a r d z e w s k a .

XI Z jazd  In t e r n i s tó w  P o lsk ich  w  Ł u ck u  od 26— 28 w r z e ś n ia  1935.

N a d s ty r z a ń s k i  g ró d  w o ły ń sk i ,  s t a r y  i p iękny ,  c z a r u ją c y  licz- 
nemi z a b y tk a m i  i m a lo w n ic zo śc ią  p o ło żen ia  gośc i ł  w  m u rac h  
s w y c h  w  cza s ie  od 26— 28 w r z e ś n ia  b. r. c z ę ść  po lsk iego  ś w ia ta  
l ek a rsk ieg o ,  in te rn i s tó w  polskich ,  k t ó r z y  w ła śn ie  Ł u c k  na m ie j ­
sce  sw e g o  Z ja zd u  w y z n ac z y l i .

Ł u c k  w ięc  s ied z ib ą  XI Z jazd u  I n te rn i s tó w  Po lsk ich !
Z aro i ło  się  w  s to l icy  w o ły ń sk ie j  od gości, u c ze s tn ik ó w  

Zjazdu, p rz y b y ły c h  z Po zn a ia ,  W a r s z a w y ,  W ilna ,  L w o w a  
i innych ,  hen zda leka ,  z o d leg ły ch  dzie lnic  R z ec zy p o sp o l i te j !  
Zjechali  do Ł ucka ,  by  w s tó w a c h  m o cn y c h ,  pe łn y ch  że lazne j  siły 
n a u k o w e j  s k r y s ta l i z o w a ć  ro zw ó j ,  s ta n  i po jęc ia  w  dz iedzin ie  
o z n a c zo n y c h  t e m a tó w  i podzie l ić  się  p e w n e m i  sp o s trzeżen iam i,  
jak ich  d o k o n an o  w  c iągu  o s ta tn ic h  lat.

W  p rz e d d z ie ń  Z jazd u  t. j. dnia  25 w rz e ś n ia  o d b y ł  się  w ie ­
c zó r  z a p o z n a w c z y  w  sali  klubu „O gn isko" .  Dnia  26 w r z e ś n ia  
ro zp o czę to  p ra c e  Z jazd u  n a b o że ń s tw e m  w K a te d rz e  Łuckiej .  P o  
n a b o ż e ń s tw ie  w  piękn ie  z ie len ią  p r z y s t r o jo n e j  sali, w  Z a k ład a c h  
N a u k o w y c h  im. ks.  H. K o ł łą ta ja  wr Ł u ck u ,  o tw a r to  XI Z jazd  
I n te rn i s tó w  Po lsk ich ,  k tó r e m u  p r z e w o d n ic z y ł  Prof .  Dr.  M. F r a n ­
k e  ze L w o w a .

W  tej sam ej  sali  p r z e z  c a ły  cza s  Z jazd u  o d b y w a ły  się po ­
s iedzen ia .  P i e r w s z e  p o s ied zen ie  n a u k o w e  p o p rz e d z i ły  powołania  
Z jazdu  i W a ln e  Z g ro m a d ze n ie  T o w .  I n te rn i s tó w  Po lsk ich .  U c h w a ­
lono m, i., że  za  2 ła ta  t. j. w  r. 1937 Z jazd  od b ęd z ie  się  w e  
L w o w ie  w sp ó ln ie  ze  z ja z d e m  l e k a r z y  i p r z y ro d n ik ó w  polskich. 
Na t e m a ty  g łó w n e  p r z y sz łe g o  Z ja zd u  p o d an o  spraw 'ę  uk ładu  
w k r e w n o - w e g e ta t y w n e g o  w  c h o ro b a c h  w e w n .  i sch o rze n ia  
t rzus tk i .

P rz e d m io te m  ob rad  Z ja zd u  b y ł y  dw'a t e m a ty  g łó w n e ,  a to 
„ M a rsk o ść  w ą tr o b y "  i „ S p r a w y  ro p n e  p lac"  i b a rd zo  liczne te ­
m a ty  uboczne, c zęśc iow o  n iez w iąz a n e  z t e m a ta m i  g łów nem i.

P i e r w s z y  tem a t  g łó w n y  om ówili  prof. dr. L. P a s z k i e ­
w i c z  i dr.  A.  P r u s z c z y ń s k i  ( a n a to m ja  p a to lo g icz n a)  i prof. 
dr.  J. G r e k  ze L w o w a  (k l in ik a ) ;  d rug i  z a ś  tem a t  om ówili  prof. 
dr.  W .  N o w i e  ki ze  s t r o n y  a n a to m o -p a to lo g ic zn e j ,  prof. dr.  Z. 
G ó r e c k i  ze  s t r o n y  k l in iczne j  i prof. dr. T. O s t r o w s k i  
z p u n k tu  w id z en ia  ch iru rg i i .
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P o s ie d z e n ia  o d b y w a ły  się  od god z in y  9— 13 p rz ed p o łu d n iem  
i od 16— 19 popołudniu ,  w l icz a ją c  w  to już także  cza s  p r z e z n a ­
c z o n y  do d y sk u s j i .  D w a  p i e r w s z e  p o s ied zen ia  ran n e  w y p e łn i ły  
w y k ł a d y  n a  t e m a ty  g łów ne ,  r e s z t ę  c z a su  z a ję ły  r e f e r a ty  u b o c z ­
ne, k tó r y c h  sp o ra  l iczba  p r z y p a d ła  z w ła s z c z a  na  t rze c i  dz ień  
Z jazdu .  W ś r ó d  r e fe r a tó w  u b o c zn y c h  z w r a c a ły  u w a g ę  r e fe r a ty  
z z a k r e s u  m e d y c y n y  w o jsk o w e j ,  k tó re j  p r z e d s ta w ic ie le  byli  na  
Z jeźd z ie  dość  l icznie  r e p re z e n to w a n i .  P p łk .  A. F i u  m e 1, k ie ro ­
w n ik  C e n t ru m  b a d a ń  lo tn ic zo - lek a rsk ic h  w  .W arszaw ie ,  w y g ło s i ł  
e d e z y t :  „ W p ł y w  lo tó w  na sp r a w n o ść  n a r z ą d ó w  k rą że n ia  lo tn i k ó w “ , 
a M. R o ś n o  w  s k  i, k ie ro w n ik  O ddz.  Klin. Chor .  W ew n .  Szpit.  
Szkoln .  C. W . San .  w W a r s z a w ie ,  p rz e d s ta w i ł  „ F izy c z n e  p o d s ta ­
w y  e le k t ro k a rd jo g ra m a  (U za sa d n ien ie  f i z y c z n e  d w u fa z o w o ś c i  p r ą ­
du m ię śn io w eg o )" .

W y ł a d y  g łów ne  i n iek tó re  uboczne, b y l^  ^ u ro z m a ica n e  i do ­
pe łn iane  p rz e z  l iczne p ro jek c je ,  w y k r e s y ,  tabele,  z es ta w ien ia  s t a ­
ty s ty c z n e  i t. p.

W o ln y  cza s  od  p osiedzeń ,  a  b y ło  go n iew ie le,  sp ę d z an o  jak -  
n a jp rz y je m n ie j  i j a k n a jp o ży tec zn ie j .  B y ło  to z a s łu g ą  M ie js co w e ­
go K om ite tu  Z ja zd o w eg o ,  za  co n a leżu  mu s i ę \ g l ę b o k a  i s e r ­
d e cz n a  w d z ięc zn o ść .  P o m in ę  już n a d z w y c z a jn ą  s p r a w n o ś ć  b iu ra  
in fo rm acy jn eg o ,  w ie lk ą  z ap o b ieg l iw o ść  K o m ite tu  M ie js co w eg o  
w  s p r a w ie  p rz y d z ie le n ia  m ie sz k a ń  dla u c z e s tn ik ó w  Z jazdu ,  ale  
p rzem ilczeć  n iesposób  o s ta r a n ia c h  K o m ite tu  P a ń  w  z o r g a ­
n izo w an iu  in te re s u ją c e j  w y s t a w y  w y r o b ó w  f a rm a c e u ty c z n y c h ,  
k tó rą  o t w o r z y ł  w  p i e r w s z y m  dniu Z jazd u  po p o s ie d z e ­
niu a rn n e m  p rz e w o d n ic z ą c y  Z jazd u  Pro f .  Dr.  M. F  r a  n k e, 
dale j  w y c ie c z k i  po Ł u ck u  ze  z w ie d z an ie m  jego  osob liw ośc i ,  
p r z e d s t a w ie n ia  w  t e a t r z e  im. J. S ło w a c k ie g o ,  w ie c z e r z y  k o le ­
żeńsk ie j,  o d b y te j  27 w rz eśn ia  w „ O g n isk u 11, w y c iec ze k  d a ls z y c h  
(O łyka ,  R ó w n e ,  D ubno ,  K rzem ien iec)  i t. d. T a  n ad  w y r a z  w ie l ­
k a  z a p o b ieg l iw o ść  i iśc ie  s t a ro p o ls k a  gośc in n o ść  g o s p o d a r z y  n a ­
p a w a ła  k a żd e g o  u c ze s tn ik a  Z ja zd u  w d z ię c z n o ś c ią  dla M ie jsco ­
wego' K o m ite tu  Z ja zd o w eg o .

R ó w n ie  g o śc in n em  o k a za ło  się  M iasto .  D nia  26 w r z e ś n ia  
Z a r z i d  M ie jsk i  w  Ł u c k u  w y d a ł  b a n k ie t  dla u c z e s tn ik ó w  Z jazdu ,  
gdz ie  w  m iły m  n a s t a r o ju  sp ęd zo n o  czas ,  a  w iele ,  w ie le  m ó w  
i t o a s tó w  u p ięk szy ło  tę  n ieco d z ien n ą  b ies iadę .

Dnia  28 w rz e ś n ia ,  o godz in ie  13, Z ja zd  z a k o ń c z y ł  s w e  o b r a ­
dy. P r z e w o d n i c z ą c y  Z jazdu ,  P ro f .  Dr .  M. F r a n k e ,  o zn a jm ił  
z am k n ięc ie  Z jazdu .  W  o s ta tn ic h  s ło w a c h  w y r a z i ł  p r z e w o d n ic z ą c y  
Z jazd u  p o d z ię k o w a n ie  s fe ro m ,  lek a r sk im  w  Ł u ck u ,  jak  i ca łem u  
sp o łe c z e ń s tw u  łuck iem u  z a  gośc inność ,  s e rd e c z n e  'i p r z y c h y ln e  
u s to su n k o w a n ie  się  do Z jazdu .  W k o ń c u ,  d z ię k u ją c  w s z y s tk im  
u c ze s tn ik o m  Z jazdu ,  po d n ió s ł  p r z e w o d n ic z ą c y  w^ysoki poziom  n a u ­
k o w y  o b a rd  łuckich. U c z e s tn ic y  XI Z ja zd u  In te rn i s tó w  Po lsk ich  
se rd e c z n ie  żegna li  m u r y  s to l icy  W o ły n ia ,  u n o sz ą c  ze  so b ą  na 
z a \ rez e  m iłe  w spom nien ia .  R. G ię d o sz  (Lwów).

c l iow U  i k u l tu ra ln ą  sto l icę  Po lsk i ,  ogn isko  ż y c ia  n a ro d o w eg o ,  
o p ro m ien io n e  m a je s t a t e m  p rzesz ło śc i .  B y ł  orędowm ikiem  nauki,  
sz tuk i  i k u l tu ry ,  b y ł  o p iekunem  i d o b ro c z y ń c ą  b iednych .  Ja k o  
lek a rz  w s k a z a ł  i u d o s tę p n i ł  k ra jow a  boga jf tw a  z d ro jo w is k  
polskich.

Dla odd an ia  ho łdu  w ie lk iem u  u m y s ło w i  i se rcu ,  hołdu  p ra cy ,  
z a s łu d z e  i g o rą c e m u  p a t r io ty z m o w i ,  K o m ite t  o b y w a te l s k i  p o ­
s ta n o w i ł  w z n ie ś ć  pom nik  Jó ze fa  Dietla ,  k tó re g o  w y k o n a n ie  p o ­
w ie rz o n o  z n ak o m ite m u  rz e ź b ia rz o w i ,  prof. D u n ik o w sk iem u .  P o m ­
nik ten  u pam ię tn i  p o s ta ć  w ie lk iego lek a rza ,  o b y w a te la  i p a t r io ty ,  
k t ó r y  d o b rz e  z a s łu ż y ł  się  O jczyźn ie .

Za  K om ite t :
W ic e p re z e s :  -P rezes :

Dr. M ie c z y s ła w  K ap l ick i  Prof .  Dr. K a z im ie r z  K o s ta n e ck i
P re z .  m . K r a k o w a  B. R e k to r  U. J., b. P re z .  Pol .  Ak. Urn.

S e k r e ta r z :
Dr. J ó z e f  0 \ w ń s k i  

N a c z e ln y  l e k a rz  m ie jsk i

S k a rb n ik :
Dr. J ó z e f  T o p o ln ick i  

T i r .  S z p i ta la  św . Ł a z a r z a

C z ło n k o w ie  K om ite tu  w y k o n a w c z e g o :

P rof.  Dr. O lb ry c h t  Jan ,  D z iek an  W y d z .  Lek. U. J.
P rof.  Dr. N o w a k  Ju ljan ,  b. R e k to r  U. J.
P rof.  Dr. L a t k o w s k i  J ó ze f ,  D y r .  Kliniki C h o ró b  W ew .  U. J.
Dr. S t r y j e ń s k i  W ł a d y s ła w ,  N acze ln ik  Izby  L eka rsk ie j .
Doc. Dr. S z y m a n o w i c z  J ó ze f ,  Prez-es Tow. L ek a rsk ieg o .
Prof.  Dr. Z ie l iń sk i  M arc in ,  P r e z e s  Z w iązku  O kręg .  L e k a r z y .

Uczczen ie  p o m nik iem  Jó ze fa  Die tla ,  jednego  z  n a jw ię k sz y c h  
m ęż ó w  w dziejaoii m e d y c y n y  polskiej ,  je s t  m o ra ln y m  o b o w ią z ­
k iem  ogółu  l e k a r z y  - P o lak ó w .  W ie lu  K o legów  nie o d pow iedz ia ło  
je s zc ze  na  o d e zw ę  Kom ite tu ,  m o że  d la teg o  ty lko ,  że  nie dosz ła  
do ich i m .  P r z y p o m in a m y  więc ją  K olegom  w nadzie i ,  że  k a ż d y  
z n ich  p r z y c z y n i  się  do hołdu, jak i  od n a s  w s z y s tk ic h  n a le ż y  się  
pam ięc i  Dietla .

K o m ite t  B u d o w y  P o m n ik a  Jó z e fa  D ie t la  w  K ra k o w ie .

O d e zw a !

P r z e s z ł o  pó ł  w ie k u  m inę ło  od śm ie rc i  Jó ze fa  R iet la ,  a le  p a ­
m ięć  Jego  ż y ie  w e l p d z i ę c z n y c h  se rc a c h  po to m n y ch .

Jó z e f  Dietl  to jed n a  z w ie lk ich  p o s ta c i  z c z a s ó w  p o ro z b io ro -  
w y c h ,  w ie lk i  u c zo n y ,  ś w ie tn y  o rg a n iz a to r ,  g o r ą c y  p a t r jo ta .  Na 
w s z y s tk i c h  s ta n o w isk a c h ,  k t ó r e  z a jm o w a ł ,  d z ie rż ą c  s z t a n d a r  p o l­
skości ,  w y c i s n ą ł  w y b i tn e  p ię tno  sw ej  in d y w id u a ln o śc i ,  zn am ię  
s ta n o w c zo śc i ,  woli ,  m o c y ;  b ogaci ł  k ra j  i ro d z in n e  m ias to  t r w a -  
łemi zd o b y cz am i .

Z as ły n ą ł  j ak o  u c z o n y  na  s ta n o w isk u  p ro fe s o ra  U n iw e r s y t e tu  
Jag ie l lońsk iego ,  j ak o  jego  R e k to r  w a lc z y ł  n iez ło m n ie  o p r a w o  pol­
sk o śc i  U n iw e r s y t e tu ,  w id z ą c  w  nim o s to ję  ż y c ia  n a r o d o w e g o ;  
t a k  sam o  jak o  p o se ł  i jako  ś w ie tn y  p u b l ic y s ta ,  p o r u s z a j ą c  n a j ­
i s to tn ie js ze  zag a d n ie n ia  n a r o d o w e  i sp o łe c z n e  b y ł  n i e u s t r a s z o ­
nym , b e z w z g lę d n y m ,  n ie u g ię ty m  b o jo w n ik ie m  w  o bron ie  p r a w  
j ę z y k a  po lsk iego  w  szk o ln ic tw ie  i in n y ch  d z ied z in ach  ż y c ia  p u ­
blicznego .  N ie u s t r a s z o n e  s w e  m ęsk ie  w y s tą p ie n ia  p rz y p ła c i ł  
u t r a t ą  k a te d ry .

Ja k o  p i e r w s z y  p r e z y d e n t  stoł.  król.  m ia s ta  K ra k o w a ,  wr s z e ­
roko  z a k re ś lo n y c h  p lan ach  i p r z e d s ię w z ię c ia c h  p o ło ży ł  p o d w a ­
liny pod jego  ro z w ó j ,  s t a r a ł  się  p o d ź w ig n ą ć  tę, j ak  m a w ia ł  du-

W IA D O M O Ś C I  BIEŻĄ C E.

R u ch  w T o w a r z y s t w a c h  L e k a r sk ic h  i Z ja z d y .

X X I 1 p o s i e d z e n i e  n a u k o w e  L w o w s k i e g o  T o w .  
L e k .  o d by ło  się  dnia 18 p a źd z ie rn ik a  1935. P o r z ą d e k  d z ie n n y :  
1) Kol. D e m ia n o w s k a :  D e m o n s t r a c ja  d w u  p r z y p a d k ó w  ro d z in n e ­
go s c h o rze n ia  s y s te m u  n e rw o w e g o .  2) Kol. Z icm biek i:  B a r b a r a  
R a d z iw i ł łó w n a  w  o św ie t len iu  lck a rsk iem  (w y k ła d  z p r z e ź r o c z a ­
mi). 3) Kol. Biel iński:  XV M ię d z y n a r o d o w y  K o n g re s  F iz jo lo g ó w  
w  Z. S. R. R.

R ó żn e .

Z k r a j u .
P o lsk ie  p iśm ienn ic tw o  lek a r sk ie  zo s ta ło  w z b o g a c o n e  p rz e z  

w y d a n ie  A na tom ji  P a to lo g ic z n e j  szczeg ó ło w ej  4'. I. P ro f .  Dr.  W i ­
to lda  N o w i c k i e  g  o. Dzieło  z o s ta ło  w y d a n e  n a k ła d e m  P o l ­
skiej A kadem ji  U m ie ję tnośc i .

S p ro s to w a n ie  p om yłek ,  z a u w a ż o n y c h  w  a r ty k u le  W ł.  M i k  u- 
l o w s k i e g o  i J. M a t u s e w  i c z ó w  n y  (P. O. L. Nr. 40. 1935) 
p. t . : P r z y c z y n e k  do proWlemn poM ęraJ i  w p rzeb ieg u  św inki 
u dzieci.

S tr .  717, s z p a l ta  2, w ie r s z  31 od dołu, z am ia s t  w  s a m y m  
p rz y p a d k u  m a  b y ć  w  n a s z y m  p rz y p a d k u .

S t r .  717, sz p a l ta  2, w ie r sz  15 od do łu  z a m ia s t  z w ięk szo n e g o  
p ły n u  m ó z g o w e g o  m a  b y ć  z w ię k s z o n e g o  ciśn ien ia  p ły n u  m ó z g o ­
w ego .

S t r .  718, sz p a l ta  1, w ie r sz  10 od g ó ry ,  z a m ia s t  m a sw o je  
jw a r to ś c i  m a  b y ć  na  swmjej w a r to śc i .

S tr .  718, s z p a l ta  1, w ie r s z  36 od g ó r y ;  z a m ia s t  w y p a d ła  d o ­
datnio,  m a  b y ć  w y p a d a  dodatnio .

S tr .  718. s z p a l ta  2, w ie r s z  31 od g ó ry ,  z am ia s t  h iperg l ike-  
m iczn a  m a  b y ć  h iperg l ikem ja .

C ENY O G Ł O S Z E Ń
okładki  i w tekśc ie  m ie jsca  zas t rz eż o n e

lu
zł 220.—

W
zł 120.—

'U 
z l  65.—

Ue 
zł 35.—

Vie P R E N U M E R A T A  K W A R T A L N a

w k r a j u ..........................................................zł 14.—

z a g r a n ic ą  .................................................... zł. 20.—
Inne s t r o n y ....................................................
Z a łączen ie  do n a k ła d u  p ism a  w k ła d e k

zł 180.—
rek lam oy

zł 100.— 

gycli  od

zł 55.— 

.1 220.—

zł 30.— zł 20.—

A d r e s  R e d a k c j i  i A d m in is tra c j i :  L w ó w ,  ul. R u tu w s k ie g o  9.


